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Nowy poseł polski 
w Talinie 

P. Prezydent Rzeczypospolitej podpisał 
~.ominację dotychczasowego naczelnika 
wydziału pracy i propagandy M. S. Zagr. 
p. Konrada Libickiego na posła nadzwy
czajnego i ministra pełnomocnego Rzplitej 
przy rządzie estońskim w Talinie. 

Odznaczenie 340 kolejarzy 
Dnia 21 kwietnia r. b. o godz. 20-ej 

P. Prezydent Rzplitej dokona na Zamku 
dekoracji Krzyżem Zasługi 340 pracowni
ków Polskich Kolei Państwowych, w tern 
25 złotym Krzyżem Zasługi, 104 srebrnym 
Krzyżem Zasługi i 211 bronzowym Krzy
żem Zasługi. 

Minister turecki 
w Berlinie 

BEPLIN 20. 4. (PAT). Przy był tu dziś 
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Widmo nowe1 WOJDY r O t G sw1a owei 
Polski • granice Morzem krwi chcą Niemcy zatrzeć 

• 
Półtora miljard.a złotych na Reichswehrę 

PARYŻ, 20.4. W sprawie prowokacyj 
nych propozycyj dr. Schachta na konfe
rencji rzeczoznawców, które wywołały 
powszechne wzburzenie w opinji francu
skiej, zabrał również głos od lat milczą.
cy Clemenceau. 

Oświadczył on przedstawicielowi „E
cho de Paris", że ż~<lania dr. Schachta 
i jego phny dążą ni mniej ni więcej tyl. 
ko do wywołania nowej wojny. Niem
com pozostaje jeszcze jedynie odmówić 
uiszczania spłat, przewidzianych w pla
nie Dawesa, aby spowodować okupację 

Nadrenji poza terminy, przewidziane 
przez traktat wersalski. 

BERLIN, 20.4. Oderwanie od Polski 
śląska i części Pomorza, tworzącej t. zw. 
kurytarz, za cenę nieznacznego podwyż
szenia rat, oświetla analiza budżetu 
Reichswehry przez byłego kapitana wo
jennej marynarki cesarskiej, Kraschutz
kiego, ostatnio znanego pacyfisty. 

Budżet ten, wynoszący dla 100-tysię
cznej armji lądowej i 15-tysięcznej ma
rynarki bez tanków, samolotów i ciężkiej 
artylerji, nie wyczerpuje olbrzymia kwo-

ta, wynosząca wraz z funduszem dyspv. 
zycyjnym ministra Reichswehry 682.195 
tysięcy marek, t. j. około półtora milj ar 
da złotych. 

Znaczna część wojskowych wydatków 
ukryta jest w budżetach innych mini· 
sterstw, przedewszystkiem w budżetach 
poszczególnych miast, których obowiąz
kiem jest budowa koszar, obozów ćwicze
bnych, strzelnic, wojskowych boisk spor· 
towych i t. p. 

~ pofud~u turec~ min~~r sp~w u- ~~~~~~~~~~·~~~~~~'~S~~m~se~e~·~·~w~~~~~~-~a~~~~a~~-~-~~~~.~~~-~~~1w~sw~A~&~~~~~ti~ 

Na uwagę zasługuje szczególnie Sląsk, 
gdzie aż sześć miast, mianowicie Brzeg, 
Nisa, Oleśnica, Opole, Sagan i Szprotków 
nakładem 8 miljonów marek budują z 
własnych funduszów objekty wojskowe, 
co równa się subwencji wypłacanej Reichs 
wehrze przez związki komunalne. 

r.-anicznych w towarzystwie swej małżo:l
\U i córki. Mhister brał udział w obra
i>ach ge1ewskich komisji przygotowaw
c2ej konferercji rozbrojeniowej. 

W związku z pobytem tureckiego mi-
12istra spraw zagranicznych w Berlinie 
zapowiedziane tostały przyj~cia u kancle
rza Miillera i u ministra Stresemana. 

Rozwiązanie parlamentu 
estońskiego 

HELSINGFORS 29. 4 Na mocy de• 
tretu prezydenta rzeczypospolitej estoń
akiej zo$tał tu dziś rozwiązany parlament. 
Wybory do parlamentu odbędą się w dniu 
1 lipca 1929 r. 

Litwinow protestuje 
lecz bierze udział w obradach 

GENEWA, 20. 4. Szwaje. ag. tel. -
titwinow wręczył w dniu dzisiejszym Ko
m1s11 Przygotowawczej Konferencji Roz
brojeniowej pisemny protest przeciwko 
niedostatecznemu omówieniu przez Komi
sję sowieckiego projektu, dotyczącego 
proporcjonalnego zmniejszenia zbro!eń. Li
twinow zażnacza wszakże, że sowiecka 
delegacja będzie jednak brała udział w 
dalszych pracach komisji, ażeby móc nie
ustannie interweniować na rL:ecz realizacji 
dążen rozbrojeniowych. (PAT) 

Czas letni w Anglji 
przy zimowym śniegu 

LONDYN (PĄT). Nocy dzlsiefszej o 
fOdZ. 24-ej z dn. 20 na 21 kwietnia r. b. 
i:acznie obowiązywać b~~zie na wyspach 
brytyjskich czas letni. We wskazanej wy
żej chwili punktualnie o godz. 24-ej ze
gary w Angli, Walji, Szkocji i lrlandji 
przesunięte zostaną o godzinę. Rozpoczę
cie czasu letniego kuliduje nieco z obec
nemi chło,dami, które zwłaszcza w Szkocji 
i Anglji Srodkowej są wyjątkowo dotkli
~ W Szkocii spadł wczorai obfity snieg. 

K~„wawe starcia 
komunistów 

z policją berlińską 
SERLIN, 20.4. W północnej części Ber 

Una przyszło wczoraj wieczór do krwa
wych starć między policlantami a demon 
strującymi komunistami. 

Dwu urzędników policji dotkliwie po
turbowanych pogotowie ratunkowe od-
wiozło do szpltpla1 · 

Krach banków szwedzkich 
wciagnął w przepaść ba ~ructwa szer"g gmin 

OSLO, 20. 4. - ,,~skutek krachu sze-1 któkemi gwarantowane były składki o
regu wielkich komunalnych in5tytucyj szczędnoścbwe, muszą pójść na pokrycie 
bankowo-oszczędnościowych w Szwecji strat w sumie około 200.000 koron, t. j. 
jedna z poszkodowanych gmin Galaroe pół miljona zł. 
w pobliżu Sztokholmu ogłosiła niewypła- W podobnem położeniu znajduje się 
calność. również szereg innych gmin. 

Wszelkie dochod~ gminy i fundusze, 

Pokłady zlot.a w Polsce 
odkryto pocJ .. Zyrardowem 

z:YRARDóW, 20.4. W dniu wczoraj
szym w miejscowości Wyskitki, pod Ży
rardowem, na gruncie gospodarza Win
centego Habowskiego, w czasie kopania 
gliny na cegłę, natrafiono na głębokości 
dwóch metrów na żyłę, prawdopodobnie 
złota. żyła przedstawia się w postaci pa 
sa szerokości 60 ctm. 

O tern serisacyjnem odkryciu niezwło
cznie zawiadomiono miejscowego staro
stę, p. Nowinka i komendanta policji pań 
stwo-.,,vej, Rosima. Zs.brano do słoja pe
wną. ilość piasku, który łudząco podobny 

jest do złota i przedstawia się w formie 
ziarn, średnicy dwóch milimetrów. Pia
sek ten odesłano celem zbadania, do Pań 
stwowego Urzędu Probierczego. 

Miejsce, na którem znaleziono żyłę, 
władze policyjne zabezpieczyły. 

Sensacyjna wiadomość o znalezieniu 
złota rozeszła ~ię lotem błyskawicy wśród 
okolicznych mieszkańców, których tysią
ce ściągają na miejsce „przyszłej kopalni 
złota", a każdy marzy o „zainkasowaniu" 
choć garści „piaskowej gotówki". 

O WYŻSZE PENSJE 
dla dygnitarzy magistrackich 

zabiega Związek Miast Polskich 
Na wniosek prezydenta Słomińskiego zw. wyższe siły techniczne, a więc dyrek 

związek miast wszczyna u Rządu stara- torzy i wicedyrektorzy wydziałów i przed 
nia o zniesienie ustawy, nakazującej do- siębiorstw mogli otrzymywać większe po 
stosowanie uposażeń pracowników miej- bory, niż mają obecnie. 
skich do uposażeń pracowników państwo Na tern samem posiedzeniu uchwalono 
wych. ' jeszcze jeden, nie mniej znamienny wnio 

Czy projekt p. Słomińskiego oznacza, sek: aby Rząd zwolnił magistraty od 
iż związek miast chce podnieść uposaże~ przymusu składania władzy nadzorczej 
nie pracowników? budżetów do zatwierdzenia. 

Bynajmniej. Projektodawca miał na Tego tylko brakowało, żeby magistra-
myśli co innego. Chodziło mu o to, by t. ty uwolniły się od kontroli państwowej. 

Niebywałe mrozy w kwietniu 

Kapitan Kraschutzki podtrzymuje sw~ 
twierdzenie, że dostawcy ministerstwa 
Reichswehry wystawiają rachunki nz 
wyższe ceny, aniżeli te, które odpowiada
ją właściwej wartości dostarczanych ma.
terjałów, różnicę zaś wpłacają z Powr<>
tem do tajnego funduszu Reichswehry. 

Do zagarnięcia prastarych ziem pol· 
skich, dążą Niemcy albo chytrem wyma
newrowaniem, albo też '1.derzeniem wo
j ennem, bardzo dokładnie pl'zygotowa
nem. 

BERLIN, 20.4. „Vossische Zeitun~ 
donosi z Paryża, że rozmowy prywatne 
między rzeczoznawcami, mające na celu 
wznowienie rokowań, trwają, w dalszym 
ciągu. 

Główne starania o uruchomienie kon• 
ferenc.ii, wychodzą z kół delegacji amery 
kanskiej, podczas gdy delegacja francu, 
ska zachowuje stanowiskó Wyczekujące. 
W ciągu dzisiejszego przedpołudnia dr, 
Schacht odbywał szereg konferencyj. 

Hugenberrrowski „Local Anzeiger1
' „ 

depeszy swego korespondenta paryskie
go potwierdza, że widoki pobudz~nia do 
nowego zycia konferencji paryskiej są 
bardzo skąpe. Korespondent twierdzi, że 
w obozie delegacyj wierzycielskich, a 
zwłaszcza w delegacji francuskiej ocze
kują od delegacji niemieckie] zupełnej i 
bezwzględnej kapitulacji i cofnięcia me
~orjału niemieckiego. (PAT) 

S. p. lord Ravełstoke 
nie wytrzymał 

wybuchu buty pruskiej 
LONDYN, 20.4. Tiagiczny zgon lor

da Revelstoka wywołał przejmują.ce wra 
żenie w angielskich kołach finansowych 
i dworskich. 

W toku rokowań paryskich zmarl~ 
wielokrotnie uskarżał się przed swoimi 
kolegami angielskimi, że jako dworzanina 
(był bowiem przyjacielem króla Jerze· 
go), razi go i odpycha szorstki i „łobu· 

BERLIN, 20.4. Z Turcji nadeszły a- ctwie niemieckiem. Specjalnie ucierpia- zerski", jak się wyrażał, sposób rokowań 
larmujące wiadomości o nowej fali mro- ły Prusy Wschodnie, gdzie większość za- Niemców. 
zów, które zniszczyły kwitną.ce już licz- siewów została zmarnowana. Spfcjalnie Gdy w czwartek po pięciogodzinnych 
ne gaje oliwkowe w Anatolji. dotkliwe straty poniosło ogrodnictwo wytężonych rokowaniach wielotygodnio-

W Macedonji zapanowały tak wielkie przez zniszczenie tysięcy drzew. W tym we prace komisji rozbiły się, Revelstoke 
mrozy, że szereg osób poniosło śmierć. czasie już w całych Niemczech odbywały zupełnie wyczerpany i głęboko wstrząś
Ponadto szaleja tam wielkie zamiecie się w całej pełni roboty w polu, obecnie nięty wybuchem pruskiej buty delegata 
śnieżne i burze 'gradowe. nie wiadomo, kiedy się jeszcze rozpacz- niemieckiego, powrócił do mieszkania. 

BERLIN, 20.4. Tegoroczna ciężka zi- ną. Rok bieżący będzie dla Niemiec _bar- Gdy nazajutrz rano. służący chciał g1) 

.spowodow.aJa wielkie stratt JV: rolni- dzo ci~ WE.\. obudzić, stwierdził śmierć lor~ 

' 
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NIE ZAWIERAC 

·y ·b z Sowie a~i 
Me1mlorrj I , rraerykańskiiej Federacji Pracy 

przeciwko zmianie kv.a1~su dotychczasowej poiH:yki Stanów 
Zjednoczonych 

WASZYNGTON, 20.4. J\fa.thew Woll, 
iviceprezes Amerykańskiej Federacji Pra 
cy, wystosował do sekretarza stanu, Stim 
sona, list, w którym w imieniu swojej 
potężnej organizacji wzywa rząd, aby nie 
zmieniał dotychczasowej polityki Stanów 
Zjednoczonych co do nieuznania Sowie
tów. 

Woll sbvierdza, że niektóre stowarzy
szenia ameryk~\ńskie czynią niezmierne 

opartym na woli większości narodu ro- dynie sektę polityczną, która zapomoct} 
syjskicgo, że nie dotrzymują miQdzyna- bezprawnej dyktatury wyzyskuje Rosję 
rodowych układów, i że przedstawiaią je dla swych celów. (PAT) 

Trzęsienie ziemi we Włoszech 
15 domów poważnie uszkodzonych 

wysiłki, w kierunku skłonienia rządu wa- MEDJOLAN 20. 4. Wczoraj znów lu- że trzęsienie powtarza się niemal regular-
szyngtońskego do. uzna~ia Sowietó~ i w dność Bononii została zaalarmowana gwał- nie co kilka dni. 
tym celu zarzucaJą kraJ pamfletami, W ·townem trz.osieniem ziemi które wybuchło Podczas ostatniego trzęsienia, runęło 
~dórych arg1;lmenty oparte ~ą. na. ~upełnie wśród nocy." Ludność w p~nicznym strachu kilka kominów fabrycznych, szyby we 
rałszyv.:ych mform~CJ~C~ ~ RoSJl. rzuciła się na ulicę, nie mając nawet cza- wszystkich oknach powylatywały, zaryso-

Osw:.adcza on rowmez, ze p~·o~agand.a su na włożenie ubrania. Trzęsienie było wało sią około 15 domów. W miejscowo
'romu-r;1styczn~ w Arneryc; . me J:st ~: poprzedzone głuchym podziemnym grzmo- ściach Imola, Parma i Modena, odczuto 
czem mnem, Jak tylko częsc1ą sowieck1eJ tern. Ludność jest tembardziej przerażona również trzęsienie ziemi nad ranem. 
kampanji, prowadzonej przeciw instytu- ----------------
cjom amerykańskim, szkalowanym przez 
5lowiety w kraju i zagranicą. 

Inne kraje uzuały rząd sowiecki jedy
tlie ze względów czysto utylitarnych. 

Ameryka do tego poniżyć się nie mo
te i nie potrzebuje. Zdaniem W olla, st.9.
nowisko, zajęte przez Amerykańską Fede 
rację Pracy, nie zostało uwarunkowane 
tern, że Sowiety zaprowadziły u siebie, 
jak twierdzą, system komunistyczny. 

Sprzeciw federacji wynika raczej i je 
dynie z tego, iż Sowiety nie są. rz'.!dem, 

Walki w Meksyku 
rozpoczęły się na nowo 
NOWY JORK, 20. 4. Komunikat gen 

t:allesa z głównej kwatery wojsk rządo
wych meksykańskich donosi, że w zachod
niej części stanu Coahula wybuchnęło no
we poważne powstanie. Między wojskami 
~wiązkowemi a rewolucjonistami doszło 
!uż do pierwszych walk. 

TUCSON. (Atizona) PAT. Przybyła 
tu pełna liczba rannych powstańcńw me
ksykańskich, którzy opowiadają, iż pod 
Mesquito toczy się zacięta bitwa i że 
wojska rządowe zwyciężają. W bitwie tej 
padło już około 20 zabitych. 

Tragedja miłosna 
okupiona trzema ofiarami 

Baczność kupcy przemysłowcy • 
I 

Okazja do handlu z zagranicą 
Biuro Izby Przemysłowo - Handlowej 

w Lodzi, ul. Targowa N! 63, jest w po
siadaniu następujących zgłoszeń: 

Amerykańskiej fabryki maszyn włó
kienniczych, a specjalnie maszyn do szy 
cia, która poszukuje przedstawiciela na 
okręg łódzki. 

Firmy w Hamburgu, która obejmie 
przedstawicielstwo większej fabryki włór 
kienniczej w Ł<tdzi. 1 

Firmy Rumqńskiej, która obejm(e 
przedstawicielstwo wytwórni łódzkiej ł.:· 
dziale galanterji, wyrobów metalow~rch, 
towarów włókienniczych, rękawiczek skó 
rzanych, materjałów meblowych i t. d. 

Firmy w Lipsku, eksportującej mater 
jały elektrotechniczne i radfotechniczne. 

Firmy w Medjolanie, która. zamierza 
importować z Polski węgiel drzewny. 

Firmy w Zurychu, interesującej się 
importem do Szwajcarji mąki kartofla
nej. 

Firmy Francuskiej, która odda przed
stawicielstwo na okręg łódzld w branży 
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W l~ażdym domu 
? ifaSłWSNC W?htąs.gm J.W\i &Pi WW 

win, orzechów, owoców południowych, 
konserw i t. d. 

Firmy tureckiej, która obejmie przed
stawicielstwo fabryk włókienniczych, ga 
lanterji e. t. c. 

Firmy w Rio de Janeiro, która ekspor 
tuje do Polski tłuszcze, kości zwierzęce, 
skóry wołowe, mąkę tapiokową, kakao, 
ryż i kawę. 

Firmy Wiedeńskiej, interesującej się 
importem ziół leczni5ych do Austrji. 

INFORMACJE O źRóDŁACH PRODUK 
CJI KRAJOWEJ. 

Pragnąc umożliwić jaknaiszerszym war
stwom społeczeństwa zapoznanie się ~ 
wytwórczością lrrajową, Liga Pracy przy 
stąpiła do wydania tanich informacyjno
branżowych książek adresowych. W ce
lu uzyskania konkretnych danych o źró
dłach produkcji krajowej Liga rozesłała 
o'1nośnym firmom kwestjonarjusze, któ
re firmy te we własnym swym interesie 
winny jaknajrychlej wypełniać i przesy
łać Lidze. 

MR 
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Złoto sowieckie wędruje 
• 

zagranicę 

BERLIN 20. 4 „Berliner Tageblat" 
w depeszy z Rygi donosi, że nadeszły tu 
olbrzymie transporty złota sowieckiego 
w sztabach o wadze kilkuset kilogramów. 
Transport ten jest dowodem, że rząd so
wiecki wznowił ponownie wywóz złota. 
Złoto, które nadeszło do Rygi, dziś zo
staje transportowane w dalszą drogę do 
Berlina. Dzienniki piszą, iż chodzi tu o 
zabezpieczenie dewiz na finansowanie 
transportów do Sowietów. Dalsze tran
sporty w większych ilościach są kiero
wane do Berlina innemi drogami. 

lATE.) 

Pożar lasów w Hiszpanji 
SAN SEBASTJAN, 20. 4. - Pożary 

lasów rozszerzają się katastrofalnie. Skut· 
kiem pożarów wiele ferm uległo zniszcze· 
niu, a w wielu miejscach przerwana zo
stała wszelka komunikacja. 

SANTANDOR, 20. 4. Pompa motoro-. 
wa, wysłana dla zwalczania pożarów, spa
dła wraz z podwoziem w przepasć. Na
czelnik drużyny i starszy strażak ponieśli 
śmierć, a 3-ch strażaków odniosło ciężkie 
rany. (PAT) 

Glll&DA 
Warszawa, 20 kwietnia. 

Dewizy: Belgja 123.83 i pół, Holan~ 

dja 358.26, Londyn 43.28, Nowy Jork 
8.90, Paryż 34.83 i pół, Praga 26.40, 
Szwajcarja 171.66, Włochy 46.70, Wie
deń 125.20. 

Dolar gotówkowy w obrotach poz-a 
giełdowych 8.92 i trzy ćwierci. Za rubla 
złotego żądano 4.61. 

Papiery procentowe: 7-proc. poż. sta· 
bilizaeyjna 92.00 '(zl 818.00), 4-proe. 
poż. inwestycyjna 103.25-._.105.00, 5-pr. 
państw. poż. premiowa dolarowa 89.00-
88.50, 5 proc. konwersyjna 67.00, 6-proe. 
poż. dolarowa 84.00 (zł. 746.60), 

Akcje: Bank Polski 166.00--167.50, 
Bank Zw. Spółek Zarobkowych 85.00, E
lektrownia dąbrow. 100.00, Węgiel 77.50, 
Cegielski 40.50, Modrzejów 26.00, Rudzki 
41.00, Starachowice 28.00. 

CENY RYNKOWE. 

ST. LA WRENT (Manitoba), 20. 4. -
Odmowa matki na małżeństwo jej 16-let
niej córki z sąsiadem 38-letnim fermerem 
stała się przyczyną tragedji, w której stra
ciło życie trzy osoby. Fermer zabił mat
'tę, a córkę porwał i uciekł. W pogoń 
rzuciło się 30 uzbrojonych ludzi, którzy 
oo przybyciu do domu fermera, znaleźli 
tam trupy jego i porwanej dziewczyny. 

'.Żyto 34.25 - 34.50; Pszenica 49.75-
50.25; Jęczmień browarny 36.25 - 36.75; 
Jęczmień na kaszę 34.00 - 35.00; Owies 
jednolity 36.00 - 36.50; Groch Victoria 
69.00-82.00; Groch polny 47.00-54.00; 

powinien być krem do rąk „ROMEBRO" (z motylkiem) Wyka 53.00-55.00; Peluszka 43.50-45.50; 
' 'b · · d • d k k · k Koniczyna czerwona 180.00-230.00; Ko-

Czarna śin.ierć 
zabrała dwóch górników 
BRUKSELA, (PAT). Przy zwaleniu się 

~ybu w kopalni węgla w okolicach Lim
burga zagrzebanych zostało kilku robotni
tów. Do tej pory nie zdołano wydostać 
:łwóch górników. 

fdIEJSKI 

Kinematagraf Oświatowy 
WODNY RYNEK (róg Rokici1iskiej) 

Od wtorku, dnia 16 do 22 kwietnia r. b• 

~ DLA DOROSŁYCH: 

.i Matka nieznanego 
żołnierza 

(Z dymem pozarów) 
, Początek seansów dla dorosłych o g. 18.45 
i 21, w soboty i niedziele 16.45, 18.45 i 21. 
Początek seansów dla młodzieży o g. 15-ej 

i 17, w soboty i niedziele o 13 i 15-ej. 

I 

wypro owany i mezawo ny sro e na popę aną, posie aną · b' ł 240 00 300 oo s d I , . , , . . mczyna ia a . - . ; era e a 
skorę rąk. Niezbędny dla pan, panow 1 wszystkich, ktorzy 60.00-63.00; Łubin niebieski 26.00-28.00; 
często myją ręce przy pracy domowej. szpitalnej lub innej Łubin żółty 36.00-39.00; Mąka. ps~enna 

d · D · ł h · w· . d . . k d k 65 proc. 73.00 - 77.00; Mąka zytma 70 
zawo owe]. zia a natyc miast. ięc zą a1cie rem o rą proc. 50.00-52.00; Otręby żytnie 24.50-

B ~ k.'\ ~ ~~1' we wszystkich aptekach, składach aptecznych 25.00; Otręby pszenne średnie 28.00-28.50; 
'P f) ~ ~ łr~ · ~ ~ i perfumerjach. Otręby pszenne grube 30;00-31.00; Ku-

chy lniane 49.00 - 49.50; Kuchy rzepa· 
Cena słoika w detalu zł. 1.50. kowe 36.00 - 37.00. Cena słoika w detalu zł. 1.50. :-: 

„ TANCERKA z MOSKWY" - to pewna 
kasa 

„ TANCERKA z MOSKWY" - to ńaj
większy sukces „Luny" 

„ TANCERKA z MOSKWY" - to czaru
jąca DOLORES del RIO 

„ TANCERKA z MOSKWY" - to film 
dla najszerszych mas 

„ TANCERKA z MOSKWY" - to naj
wspanialsze arc yd zie ł o 
RAOULA WALSHA 

n TANCERKA z MOSKWY" - to film, 
o którym cały świat mówi 
i długo jeszcze mówić 
będzie!!! 

Usposobienie spokojne. - Obroty małe. 
Ceny za 100 klgr. parytet wagon War

szawa. 

Kino DOM LUDOWY 
PRZEJAZD 34 

Dziś i dni następnych! 

arcyfilm p. t.: 

·GDY WIOSNA ŻYCIA 
PRZEMÓWI 

Przepiękny poemat miłości i poświęcenia 
W rolach głównych: urocza i pełna wdzięku 

Lee Parry i Albert Basserman 

Ceny miejsc: W dni powszednie na wszystkie 
seanse, zaś w soboty, niedziele i święta od 
godz. 1-3 pp. I m. 75 gr„ Il 40 gr„ III 30 gr. 

W soboty, niedziele i święta od godz. 3 pp. 
I miejsce 90 gr„ Il m. 50 gr. III m. 40 gr. 

W poniedziałki kino czynne. 

• 



Nr. 108 

akty 
cizasattlniające opiymizm 

chwili 

Polacy 

>HASLO« z dnia 21-go kwietnia 1929 r~ 

w Ameryce /finansują lot 
kpt~ Kowalczyka 

Prezes Adamkiewicz p:r~ybył do Medjo!anu. :i: dola~ami 

Gmźba burzy, która przez czas jaki_ś w chicagowskim „Dzienniku Związko 
wisiała nad życiem wewnętrznem Polski, nell '" Irlandji i załatwienia wszystkie· 

!IO co o sukcesie orzclotu decvdować mo wym" czytamy, że komitet obywatelski 
·~ ' minęła. . 

Zawodowi pesym1sc1, nałogowi opo- przelotu kpt. Kowalczyka wydelegował że. 

.i:ycjoniści i sceptycy z przyzwyczajenia, do Eurnpy swego prezesa b. aldermana Prezes Adamkiewicz na okręcie „Pa
~tórzy w związku ' z ostatnim kryzysem (t. j. radnego) St~nisława Adamkiewi- ris" odpłynął do Europy. z Medjolanu 
gabinetowym i ustąpieniem rządu prem- cza (rodem z Sulmierzyc w Poznańskiem) b l ' d 
jera Bartla stawiali jaknajczarniejsze uda się do Warszawy, a Y uzys rnc o 
horoskopy, umilkli, rzeczywistość p~ło: do Europy z sumą 5000 dolarów na pokry Prezydenta Rzeczypospolitej Mościckie
żyła kres fantazji ich ponurych wrozb i cie w Europie wydatków, złączonych z o-o i marsz. Piłsudskiego listy polecają
zmusiła do kapitulacji. technicznemi przygotowaniami do osta- ~e dla lotników, a od rz~du polskiego ob-

'l'u i tam rozlegają się jeszcze repliki tecznego lotu kpt. Kowalczyka przez A- d 1 t k t K l 
rnalkontentów. Ale są to tylko demon- jęcia protektoratu na o em P • owa 

ł f · · · ·· tlantyk. czyka, jako oficjalnym lotem polskim. stracyjne strza y co ·aJąCeJ się armJ1. Członkowie Komitetu Wykonawczego 
Dreszcz, jaki wstrząsnął Polską, skoń-

:.zył się.. Zaczyna się nowy rozdział - a podpisali następnie pełnomocnictwo u
"lOŻe tylko pododdział - wielkięj złotej dzielone prezesowi Adamkiewiczowi do 
księgi, w której, od maja 1926 r. fo1m~- poczynienia finah1ych umów z Societa 
ją się recepty o naprawie Rzeczypospoh- Italiana Caproni w Medjolanie, przejęcia 
tej. f3aczyna się pod dobrym znakiem: ł 

Nadeszłe ostatnio depesze z Medjola-
nu i z Warszawy stwierdzają., że wszy
stko do lotu jest gotowe, próby z aero
planem „Polonia" są prowadzone i kpt. 
Kowalczyk wraz z inż. Kliszem oczekuje 
tylko na przybycie pełnomocnika Kamite
tu Dbywatelskiego. 

pod hasłem ważnych zmian w życiu gos- od tej firmy aeroplanu „Polonia" na w a 
podarczem Państwa. sność Komitetu Obywatelskiego w Chi-

Jest to moment nader ważny. Po- cago, przeniesienia go na lotnisko Bando
J>rawa dobrobytu obywateli i Państwa, , 
była zawsze troską największą każdego 
iobrego męża stanu. Najrozmaitsze we 
wnętrzne załamywania się Państwa i kry 
zysy socjalne mają przeważnie swe źró
dła w niewłaściwem ujęciu momentu go
gpodarczego. 

Ciekawa uroczystość wojskowa 
(Korespondencja własna)' 

Ministerstwa skarbu bywają, dzięki 
~zpiętości i ważkości swych zadań naj- Dubno, w kwietniu. na ozdobnie wykonana odznaka pułku 
wdzięczniejszą tarczą dla parlamentar- . D b . 43 ułk d wszystkim obecnym i byłym oficerom i 

- StacJonowany w u rue P , aw- łk nych opozycjonistów. Czy to we Fran- łk 
1 

, 
1 

ki h F szeregowym pu u. 
.• N. h t A ny I pu strze cow po s c we ran- . . b h d , . C.Jl, czy w iemczec , czy nawe w n- .. . . zorgamzowame samego o c o u sw1ę-

glji jest na porządku dziennym, że strze- CJl, przygotowUJe się do uroczystego. ta . d . kł d ś dk' 
wymaga uzo na a u ro ow malaj ąc do premfora, mierzy się - w mini- przyjęcia nowej chorągwi, ofiarowaneJ 

stra finansów. przez wdzięczna ludność Wołynia. terjalnych ze względu na oczekiwane 
Tą samą taktyką posłużyła się i o- • przybycie P. Prezydenta Rzeczypospoli-

statnio opozycja w naszym Sejmie, ata- Uroczystość wręczenia chorągwi odbę- tej i Marszałka Piłsudskiego oraz szere-
kuj ąc min. ~zechowicza, . i yt rezu.ltacie dzie się w dniu 2 lipca b. r. w Dubnie, gu wybitnych osób z kraju i zagranicy. 
doprowadzaJąc do przes1lema gabmeto- przy.czem chor!'łmew nowa zostanie ude- :> t b h d 
wego. ·i0 • l raca przygo owawcza o c o u wrę-

W zrozumieniu ważności tego momen- korowana orderem „Virtuti Militari", czeda chorągwi powierzona została spe
w oczy wszystldch zwracs.ją się przede- „Legją Honorową" francuską. i francus- cjalnemu komitetu pod przewodnictwem 
wszystkiem na następcę min. Czechowi- kim krzyżem wojennym. !pułk. dypl. i dowódcy pułku, Chłusiewi
cza. Teka ministra skarbu była źródłem 
najcięższych targów i wahań. Ostate- W dniu uroczystości zostanie wręczo cza. 
cznie wybór padł na pułkownika Matu- tMAmuild*e+1.1 1 1uwww Amiwww:&k& 1 HM*11'iR*'il+łWl!il·W.ma *' sm łNIJt 

szewskiego. Dało to asumpt opozycji 
do niedwuznacznych aluzyj, do kwestjo
nowania fachowości oficera na stanowi
sku ministra finansów. 

Ale p. minister Matuszewski na wstę
pie wykazał, że godzień jest zaufania, 
jakie z osobą i przyszłą działalnością je
go związano. 

Przedewszystkiem, jednem krótkiem 
iście żołnierskiem pociągnięciem pióra 
wzbogaci wewnętrzny rynek pieniężny o 
dobre pół miljarda złotych. Stanie się 
to dzięki temu, że zniesiona poprzednio 
tajemnica bankowa została przywrócona 
'?:powrotem. 

Firmy, które w obawie przed podat
kami, wolały lokować swój kapitał w 
'o.ankach zagranicznych, w chwili znie
sienia informacyjnych Biur Skarbowych 
ściągną, swoją gotówkę do banków kra
jowych, na czem zyska poteżnie rozmach 
życia gospodarczego, na1·allżowany osta
tnio katastrofalnym brakiem gotówki. 

Królewscy adoratorzy Lili Damity 
Artystki nie nęci mitra księcia 

Znana artystka filmowa, Lili Darni- ła do Berlina, a młody książę nie omie
ta udzieliła wywiadu jednemu z amery- szkał odwiedzać jej codziennie. Pewnego 
kańskich dziennikarzy. Wywiad ten za- jednak dnia książę zmuszony był położyć 
mieścił tygodnik paryski „Komedja". się !lo łóżlm z powodu choroby. 

z wywiadu tego okazuje się, że bar- Upłynęło dwa dni od czasu choroby 
dzo bliskimi przyjaciółmi divy, srebrne- księcia, gdy zaskoczyła mnie wiadomość 
go ekranu byli przedewszystkiem ksią- że jestem zaproszona na dwór cesarski. 
żęta krwi. Udałam sie natychmiast. Zaprowadza 

N a pierwszym miejscu listy swych no mnie do wielkiej sali ,gdzie w wygod
adoratorów Lili Damita zamieszcza wnu nym fotelu ujrzałam siedzącego, młode-
ka Wilhelma. go księcia. 

Spotkałam l::sięcia - opowiada arty- Radość księcia z powodu mojego 
stka - w Ber.linie, dokąd przyjechałam przybycia nie miała granic. W pewnej 
aby uczestniczyć w zdjęciach filmowych. chwili książę odezwał się: 
Pewnego razu byłam zaproszona na obiad - Czy pani rzeczywiście tak kocha 
do poselstwa hiszpańskieg·o. Tutaj porą.z swoją sztukę? 
pierwszy ujrzałam księcia. - Tak - odparłam, 

Ks.1·ążę liczył wówczas 18 lat życia i - Czy jednak praca ta nie nuży pa-

Str. ~ 

Ostry sąd forda 
o socjaliźmie 

Wkrótce ma się ukazać obszerne dzie~o 
„króla automobilowego" Forda, p. t. 
The Value of Money" (Wartość pienią
dza). 

W książce tej Ford opisuje własne 
doświadczenia i przejścia, podaje porti·e· 
ty najwybitniejszych twórców wielkiego 
przemysłu ł handlu amerykańskiego, a 
także rozważa kwest.je polityczne i sno
łeczne, zwłaszcza w Europie, które podda 
je krytyce surowej. 

Szczególnie dużo miejsca poswlf:'<" 
tu polityce pracy w starym świecie, y,r; 

kazując na podstawie bogatych materj~~ 
łów statystycznych, że zły stan gospc· 
darczy robotników europejskich, w po
równaniu do ich kolegów amerykałwkicb 
należy przypisać europejskiemu systcmo 
wi zwiazków zawodowych ,które uniemo
żliwiają lepsze wynagrodzenie robotnika 
wydajniej pracuj11cego, jak to jest w A
meryce. 

Do rozdziału tego Ford dodaje druzgt. 
cącą krytykę teorji socjalistyczn<:":j 
Marxa, której głównie przypisuje zuto
żenie warstw robotniczych Europy. 

Nauka Marxa - powiada Ford -to 
olbrzymi błąd historyczny, który wyrzą
dził w dziejach Europy więcej krwi rozle 
wu i więcej krzywd materjalnych, niż 
mógłby wywołać szalony monarcha. no
siadaj ący niegodziwych doradców. 

HM 

„ 
Kino „SŁONCE" 
ul. Napiórkowskiego 28 (dawn. St.-Zarzewska) 

Dojazd tramwajami Nr. 3 i 4. 

Od dnia 16 do 23 kwietnia 

Najwspanialsza inscenizacja filmowa 
XX wiekn Leona Poiriera 

pod tytułem: 

Miasto Miljona Poległych 
(VERDUN, ViSIONS D'BISTQIRE) 

W rolach głównych: 
Zuzanna Blanchetti i Andre Nox 

Poczl\tek seansów o godz. 5-ej, w sobotę o 
godz. 3-ej pp., w niedzielę, święta o 1-ej PP· 

Orkiestra pod kier. p. R. Ulatowskiego. 

Poprosiłam księcia o jaśniejsze sprt. 
cyzowanie pytania. 

Książę się zgodził i oświadczył, że tyn\ 
młodym człowiekiem fost właśnie on. 

- Jestem szczęśliwa i dumna z pro
pozycji waszej wysokości - odparłam
ale zaskoczyło mnie to tak nagle, że nara 
zie nie mogą dać odpowiedzi. W tych 
dniach wracam z powrotem do Paryża j 
tam powezmę decyzję. 

Rzeczywiście na drugi dzień wyjecha. 
łam z Berlina. W Paryżu wszyscy moi 
znajomi namawiali mię na przyjęcie o
świadczyn księcia, ale ja po długim na
myśle zdecydowałam się, że tak dla nie
go, jak i dla mnie będzie lepiej, gdy o
puszczę Europę. 

Nie zwlekając, podpisałam kontrakt 
i wyjechałam do Hollywood, fikąd zawia 
domiłam księcia, że nieprędko będę mo
gła opuścić Amerykę. 

Tak skończyła się karjera miłosna ni~ 
mieckiego księcia i pięknej artystki fil· Pendant tego trafnego rozporządze

ma stanowi zarządzenie kierownika Pol
skiego Banku, dyr. Młyansrkiego, pod
wyższając~ stopę dyskontową z 8 na 9 
procent. 

mowej. odznaczał się chorobliwym wyglądem; ni? · b ł · d 
k '· · · d ' d · ł · · ł - Nie. Jestem z niej bardzo zadowo- Atoli niemiecki książę me Y Je y~ ja się pozmeJ ovne z1a am cierpia na nym królewskim" adoratorem Lili Da-

Dotychczasowa stopa procentowa by„ 
ta stanowczo za niska wobec stopy, w in
nych kraj ach, a przedewszystkiem Ame
ryki, gdzie dochodzi ona 'do 20%. Fakt 
ten powodował wielki odpływ gotówki za 
')Ceai1 i to nietylko z Polski, ale nawet z 
tak świetnie zagospodarowanych krajów, 
jak Anglja i Holandja. · 

W związku z podniesieniem stopy 
procentowej w Polsce łączyć możemy 
nadzieję, że nietylko powstrzyma ono 
odpływ gotówki zagranicę, ale i zainte
t'esuje polskim rynkiem kapitał obcy. 

Jest jeszcze jedno oświadczenie puł
ttownika Matuszewskiego, które zainte
resować powinno przedewszystkiem sze
rokie masy rzemieślników i drobnych 
przedsiębiorców. Oto, w związku z ko· 
niecznością ograniczenia kredytów Ban
Im Polskieg:o stwierdza kierownik mini-

serce. Mlody książę kobiet dotychczas lona. . "0p , . składali u 
prawie że nie znal .• Jego matka i dwie - A o zamążpójściu nigdy pani nie Im,ty. . rac:: mego s.erca swe 
siostry stanowiły jt:go całe damskie to- myślała? st~p. p1ękneJ artyst~ Emanuel portugal 
warzystwo. Uśmiechnęłam się, a książę po krót ski 1 Karol Burbońs~. . 

Po jakimś czasie wracałam do Pary- Idem milczeniu powiedział: - O Emanuelu me warto w~o~na~ 
ża. Księżę leżał chory z powodu ataku - Niech pani sobie wyobrazi, że jest - powiedziała artystka amerykans~emu 
sercowego wynikłego na skutek ostrych na świecie młody człowiek, który kocha dziennikarzowi - gdyż był dla mme o
tarć w jego rodzinie, dotyczących na- panią całem sercem; chce z panią podzie gromnie niesympatycznym. 
szych bliskich stosunków. lić się swym tytułem i pojąć ją za żonę. . Co zaś do Karola Burbońskiego, tó 

Wkrótce jednak Lili Darni ta wr6ci- Jak się pani na to zapatruje? książę ten wszelkiemi środ~ami. st~rał 
wąięweiA na asaw!F•we HHWRWA'H*M& s.ssaz •w;+ „_ się uzyskać serce i rękę p1ękneJ , ~ivy. 

Ale Lili Damita nie chciała zostac Jego 
dziedzi- żoną, gdyż go nie kochała. sterstwa skarbu, że ograniczenie to odno

si się tylko do tych wielkich przedsię
biorstw, które do tego czasu korzystały 
z kredytów czasem aż zbyt hojnie. Na
tomiast faworyzowane być mają. drob
niejsze przedsiębiorstwa i rzemiosło, któ 
re do tego czasu z trudem walczyły o po
życzki. 

Oto są pierwsze posunięcia rządu pre 
mfora świtalskieg;o. Narazie obserwo-

wać je możemy tylko w jednej 
nie: gospodarczej. 

Ale jest to dziedzina w dzisiejszej 
dobie najważniejsza. A przez zrozumie
nie doniosłości tego momentu złożył no
wy rząd doskonale swój egzamin. 

I dlatego możemy patrzeć w przy
szłość z optymizmem, albowiem opty
mizm ten jest uzasadniony przez fakty. 

M. J •. _._ 

- Pozatem oświadczyła dziennikl14 
rzowi - jak jeden tak i drugi książe byli 
bardzo biedni. Szczególnie zaś Karol Bm 
boński. 

Wiedziałam o tern _,. dobrze, i nie, 
chce mieć za męża człowieka, który ws~ 
stko zawdzięcza swojej żonie, chociaż< 
bYJ.ll nawet ~o kochała. 



Czas doświadczalny. - Jego c~rn.rakter ogólnikowy staje się przyczyną wielu po1nyłek i przykrości. 
Analiza czasu. - Dokładny pomiar czasu jest naczel!~er.a zugadnieniem naukowej organizacji pracy. 

W obecnej debacie nad pol&k!l 
"Konstytucją, jednym z punktów spor
nych jest okres czasu, jakieg-o należy 
użyczyć Sejmowi d10 omówienia i za
mtwionia coroczne11:0 preliminarza bu
dżet.owego. Czy na wykonanie tego 
:zadania wystarczą np. trzy miesiące, 
czy też trzeba ich aż sześć? Z różnych 
konstelacyj poli.tycznych odmienna 
wylania siQ odpowiedź. Ale oprócz po
litycznej - ma ten problem także 
inną stronQ, organizacyjną, psychotech
niczną. Można przecież sine ira et stu
~i-0 zast:mawiać się nad tem, ile cza~u 
a.mysł ludzki w dam.ei.n nasti.wieniu 
uczuciowem potrzebuje do spełnienia 
zbio11owej opera-cji budżet-0wej. 

Chcąc 110związać tak ujęte z:;,gad
nienie - zWTócimy się pierwszym pę
'1-em do slrarbni-cy doświadczeń. 
Stwierdzimy na podsta.wie protokółów 
1 lat ubiegłych, że taika właśnie praca 
parlamen.tainna odbywała się w takich 
a takich okresach, które byly różne 
w poszczególnych latach. Te dane hi
,Wryczne, trzeba zestawić strutystycz
;tle. Łatwo będzie wysnuć średnią prze
ciętną ilość cz:asu i postawić ją, cete
ris paribus, jako Il!Ormę na. przyszfo~ć. 
To jest najprostsza. historyczno-staty
styczna metoda przewidywania czasu, 

_ potrzebnegio do wykonania określon_ej 
pracy. W prostocie tego spos·obu tkwi 
jedinak S'UIIlaryczwość, ogólnikowość 
l ..-- oo zatem idzie - niedokładność 
obliczenia. Ujmuje się bowiem wyko
'.')ywane dawniej działanie, jak całośt!, 
nie zwra-ca się uwagi n:a jeg"O eząstecs-

, kii i szczegóły, które wszak mienią. się 
hidym razem, jak w kalejdook-0pie. 
:Ale UJ.letą. tego S'pOOObu jest to, że jest 
<>n blisko pod ręką. Używamy go więc 
w tyciu codziennem, ilekroć stajemy 
*'<>bee konieCZDośei oznaczenia. eza.su, 
kltóry będzie potrzebny do wy.konania 
~kiejś roboty. Najczęściej nie można. 
łlawet w taJrich przypadka<ih mówić o 
nmetodzie". Pojęcie o ~asie dawniej
BZycb analogicznyc.h prac, błąka się 
~dzieś w naszej pa.mięci, oblic'leń sta.-

1 tystycznyeh dokooywa podświado-
'1oś6, a człowiekowi poprostu zdaje 
eię, ~ da.n.a praoa ix>winna trwać tak 
• uk aługo. Nje d'Liwneg'O, że w życiu 
~warzyskiem i społecznem, wyn]kają 

11 takiej niedokładności - nie'J)Ol'O'lu
'Zienia.. Wyc7.~ je w !ia.Ob.murwnem 
~licz;u małi-0nka, gdy po trudach biu
llOWyeh ~łodny od pół giodziny <izeka 
na obiad, który młio~ gosposia. ::araz 

1 ~ O'bieea.ła; jest jtli skłonny po
· :wątpiewa:6 w jej zręcznośc! kuchmi
stnowsloh podczas gdy ona tylko 
jeszc-ze nie włe, ile 'J)Otrzeba. CUl.S'U na, 
:'Rykończenie posiłliu. To znów gnłe-
1rem wybuohną. ruchy modnisia, ktl'l
femu krawiec Dlie dostarczył najnow
~ fasonu na CYLnacwną giodzinę; 
nasuwa. się rut usta. potępienie nie
sł-own~ robotnika„ niby że mu się 
!lie chciało dopilnować terminu, ·x 
tv rzoo.zywisrosci pnyczyną. opóźnienia 
}est niie u~rnnność woli, ale brak pre
cyzji umysłowe.i: wykon·awca. nie umie 
l>bliczyć 'J)O.trzeibnegoo c.zasu, ho zna go 
~lko ze zbyt ogólnikowej miary i nie 
_.nufo n8d S"Lezer,-ółami. -

- Kto p.m eznsowi, fun pa;n i rze
')Zy - śmieje s.i~ 2. niego dobrodusznie 
i-oMde przy--slowie. 

Dla aoldadneg-o przewidywania 
~:;1su oznaczonej pracy nie wystarcza. 
zatem ujęcie jcg--0 ogólnikowe, calo
śeiowe. Kaiu.'.l. całosć jest zbyt z:iwił::t, 
~byt złoż.ona, aby nie przynio1Sla nie
spodzianek. 

Dopiero je.i rozczłonkown11ie. clo
pie110 anaHza złożone.i operacji na czyn
Mści jak najprostsze. daje wg;l~d do
Jdadn.iejszy, pozwala ścitilej obliczać. 
Aie i tu nie możemy sobie ufać. 

Podmi·o1,owe poczt!c:c czasu jest 
bowiem zawodne. 
_ Bardzo. krótki cza<!, poniżej 10 se

kund, jesteśmy skłonni przeceniać. 
. Niedcceniamy na to miast. okre.s6w 
dłużs-zycb . Przv zeznaniu, że jakieś 
zcb.rzenie zaszło „przed g-odr,iną". my
limy się często o cały kwadrans, bo 
w rzeczywistości upłynęlo od owej 
ehwili tvlko 45 minu.t~ DlatP-00 z re-

guły takie przewhlulemy za ma;o cza
su na wykonanie jakit·;.;o§, nawet bar
clzo prosteg-o dzial3nia. Spvtajcie :1p. 
kog-08 z otocz2nia. ilr też to potizelJR 
czasu, by wymówić albo na1>i.;Jć liczbv 
porz~i ; 1rnwe. jodn}J po drngiej. od .ied
nego do mil.iona? Niech odpowie in
tuicyjnie, bez dlugiego namysłu. 1\ o, 
drobiazg - ·wydaje się J)OChopnemn -
wystarczy koło g·odziny. Rozważniej
szy, może kilka godzin poda. A już 
skoi1czonym flegmatvkiem być trzeba, 
aby cały dzień zaryzykowo.ć. Czyn
ność ta jest każdemu d-0brze priecież 
znana z wielokrotnych do.hvia.dczeń. 
Jakże jednak sroga. zachodzi tu po
myłka. Zastanówmy się. Na miljon 
składa się 9 lic.zb jednocyfrowych, po
tem od 10 d-0 99 jest 90 dwu cyfrowych, 
od 100 zaczy·nają się trzyGyfl'owe itd., 
wreszcie najwięcej, bo 900.000. liczb 
sześciocyfrowych. Razem w miljonie 
liczb jest 5,888-896, czyli blisko sześć 
mil.jonów cyfr. Przeciętnie w jednej 
minucie można napisać 150 cyfr (za
leży to od i-eh wielkości, kształtu i na
stępstwa). Na jedną. godzinę wypada 
9 tysiqcy, nowiedzmy w za.okrą.g-leniu 
10.000 cyfr. Aby wypisać wszystkie 

Prawidłowe myślenie musi się 
wspierać na log-ice, wszyscy bowiem 
wiemy, że wyc.hodząc z fałszywych 
przesła1nek, musimy dojeć d.o fałszy
wych wnLosków; kto się myli już 
w założeniu, nie może dojść do -praw
dziwych rezultatów. 

'A jednak przypatrzmy się temu 
syllogizmowi: 

Wszyscy Rzymianie byli poetami. 
Homer był Rzymianinem / 

więc Homer był poetą! 
Czyż naprawdę wszys-cy Rzymianie 

uprawiali poezję, czy>ż na-prawdę Ho
mer pochodził z Rllymu? A przecież 
mimo fałszywości obu przeslanP.k, 
wniosek jest zgodny z -prawdą, Homer 
był p.oetą. 

A drugi pooobny syll-Ogizmt 
Wszystko czworoboki są okrąg-le 
Koło jest czworobokie 

więc Koło jest okrągłe! 

Godniejszem podziwu jeszcze jest 
rozumowanie, w którem obie przesłan
ki są. prawdziwe, a wniosek mylny: 

Mieszkańcy miast.a M. składają 
się i kobiet, mężczyzn i dziec: 
wszelkiego wieku, 
Radni miasta M. są bez wyjątku 
mieszkańcami M., 

więc: Radni miast.a M. składają się 
z kobiet, m~żczyzn i dzieci wszel-
kiego wieku. · 

Istnieje prawo matematyczne, że 
jeśli a = c, c = b, to a = b. 

Ta sama zasada odnosi się do lo!!i
ki, więc jeśli dwa pojęcia są. równe 
t.rzecicmu to oba są między sobą rów
ne. I znów przyjrzyjmy się następują
cemu przykładowi: 

Planeta 'Mars jest ciałem 
Gąbka jest dafom 
Pbneta :Mars jest g-ą.b1;:ą 

lub 
rforzyn jest człowiek.iem 
Goctile był czfowfokiem 
Goethe był murzynem. 

W taldch króLkich syllol!izmad1 
nie trudno odn::iJeźć piętę achilleis-'.lwą. 
rozumo1Yania, o wiele trudniej zdt>
maskować cały łańcuch rozumowa1i. 

~p. Życie jest rozkoszą! Bo: jeśli 
przyjmiemy, że życie n ie jest rozko
szą, to jest ciężarem. W takim razie 
nie up:ina1iby§my się pod jego hze
mienirm i myślelibyśmy o ułatwie;.iu 
go sobie. O dybyemv nad tern myślrJi, 
udalob.v się to nam choć w czę$d. 
Wtedy jednak odetchnQlibyśmy i stali
byśmy się szczQśliwi. A przecież jesteś
my nieszczQśliwi! Zatem życie jest rc•z
kosza. 

Niemal wszystkie wieki i wszystkie 
ludy interesowały się podobnem.i łam.i~ 

lic1.by od jeune1.rn 1lo miliona. potrzf'ba, 
CO() r(Odzi:-L CZ\'li uwurlziestu p,ię~ dni. 
Wyl!rz.'.lnie tis~ne . u-Jalobv ,ie nit•co 
szvbcir,i. l>o w_vrna wiamv w minucie 
1.30 clo 200 cyfr. Ol>liczenie rnkie bylo
hv .iedn:.k baruzie j skomplikowane. bo 
zależnie od pułożenia . te same cyfry 
wrma:r:i.ia różne.i ilo$ci otwa rcia il~t. 
Liczbę 106 wrn1ówi~ a wie z:rłos-ki. na 
GOl potrzeba czterech. Szłob1 więc o 
zestawienie ilości zgłosek. VV minucie 
wym1nYia się ich przeciętnie 250. 

Widzimy przeto. że ani całościowe, 
ani subjektywne przewidywania czasu 
nie są wolne od rażących błędów. 

Niezbędną jest analiza ob,iektywna 
wykonywane.i czynności. Trzeba ją 
rozlożyć na akty elementarne i dlu
a:ość trwania każdego ruchu mierzyć 
z zeg-arkiem w ręku. Wtedy dopiero 
wiedzieć i przewidywać można z oczy
wistością, ile trwać będzie analogicz,ne 
działanie w ponownem wykonaniu. 

Ta.ki sposób obliczania czasu jest 
poniekąd sztuczny, wymaga badawczej 
uwa.gi i wysiłku wielokl"otnej weryfi
kacji. Nazywamy go met-Odą obserwa
cyjno-eksperymentalną. Stosować ją 
warto i orpłaca się w tych dziedzinach 

główkami. W mmeJszym artykule po
damy za prof. Herbertzem jako przy
kład na.stępującą wsohodndą bajkę: 

Pewien mądry Kadi (sędzia) za
błądził raz przypadkiem d-0 ogrodów 
Kalifa; przewinienie to było jednak 
za wsze karane śmiercią. 

Kadi pos!:a.wi·ony przed obliczem 
Kalifa prośbami wymógł na nim 1m.y
sięgę, że wypełni jego ostatnie życze
nie. Życzenie to brzmiało następująco: 
.,Da.i mi - rzekł skazaniec - trzy do
by czasu, bym móg-ł wymyślać jedno 
jedyne zdanie. Zdanie to musi być 
z konieczności albo z~odne z prawdą, 
albo me. Jeśli będzie zg--0dne, skarzesz 
mnie n,~ ścięcie, jeśli zaś powiem nie
prawdę, każesz mnie powiesić". 

Kalif poprzvsiąg-ł wvpełnić profoę 
Kadiego i czekał cierpliwie trzy 'do
by. Po upływie tego czasu wystąpił 
skazany przed władcę i powiedział: 
„Zostanę powieszony". 

Jeśliby to była prawda Kalif miał 
posłać Kadiego na ścięcie, a wtet!y 
zdanie, które Kadi wypowiedział oka
załoby się kłamstwem. 

Jeżeli zaś to zdanie zawiera nie
prawdę. to Kadi będzie skazany na 
stryczek. a w ta.kim razie słowa jego 
okażą się prawdą. 

Kalif musiał oddać sprawiedliwo5ć 
rozumowaniu Kadiego i darować rro 
życiem. 

Nie wiadomo. czy Cervantes znał 
tę osobliwą przypowieść: faktem ie.st, 
że w swym ,.Don Kichocie" rzuca po
dobny problem. 

Oto, kiedy Sancho Pansa został 
wielkorządcą wyspy Batararji, wypa
dło mu pewnego razu rozsądzić nastę
pujacą sprawę: 

Był most nad rzeką, o którym pra
wo mówiło, że „jeżeli kt-0ś chce przejść 
ten most, musi przedtem pod przysię
goą zeznać, dokąd i w jakim celu idz1e. 
Pójdzie dalej w spokoju jednak tylko 
wtedy, gdy przysięga okaże się uczci
wą. w razie kłamstwa zaś zg-inie na 
szubit>nicy, wznicsi•onej w tym celu 
na nrzeciv11·nym końcu mositU,:'· . 

Pewnego dnia znalatl się człowiek, 
który przysiągł, że jedynie w tym celu 
chce się dostać na drugą stronę rzE?ki, 
by tam zawisnąć na smbienicy. W ten 
sposób wprowadził swych f'ędziów 
w wielki kłopot, bo rozumowali: „jeśli 
pufoimy wolno tego człowieka,w takim 
razie popełni on krzywoprzysięstwo i 
wedle prawa musi z.ginąć. Jeślibyśmy 
f!'O jednak powiesili, to przecieiż przy
siągł właśnie, że go -powieszą, a_ więc 
powiedział prawdę i należałoby go 
puścić wolno!" 

Pr-0 blem tep;. Jrjpi-YJ ~;wa(tził 

pracy, w k tón ·cb takiesame lub bar
dzo podobne czynnoki powt..'Hza-ją się 
czr:s.t.o i mas.owo. a zawsze odbywać 
:'iie powinny w określ11nvch terminach. 
A zn tern - w gospnda rst wie. w prze
myśle, w :wm1 nikacji, w technice, na
wet - w m:łnipulacji biurowe.i. 

:r _~;:bdnv pomiar cza.su (chroni). 
metraż) jest naczelnem zagadnienien; 
metoc1vcznej. naukowej organizacji 
pracy. Tworzy się dla różnych gałęzi 
wytwórczości dokładne rozkladj 
jazdy. Tylko wtedy można myśleć o 
rzet.elnej kalkulacji pracy. która wzbo· 
~;aca jednostkowo i społecznie, du· 
chowo i materjalnie. gdy nie idzie ona 
na ślepo, gody odnośnie do każdeg-o 
działania. jest w pog-otowiu prawdziwa 
odpowiedź na pytanie: ile na to po
trzeba czasu? 

„Czas to pieniądz" - powtarza SIP; 

wokół bezmyślnie. 

Ale, z pieniądzem każdy się liczy. 
A czasu nie oszczędzamy. Ulata on 
sobie, a większość ludzi ani go nie 
rachuje, ani nie żałule. 

A. L. 

Sancho Pansę w taki kłopot, byłby 
igraszką dla starożytnych Greków, do 
dziś dnia bowiem przechowała się sl:l
wa zręczności myślowej sofistów. 
Szczególniej zna.ne są dwa przykłady 
dwuznacznego rozumowania, jeden o 
kobiecie i krokodylu, t. zw. Krokodili
tes, drugi o adwoka-cie. 

Pewnej niewieście porwał krokody\ 
·dziecko, ale chciał je zwrócić, jeśli mu 
matka ix>wie prawdę. Niewiast.a rze
kła: „Nie zwrócisz mi dziecka!" 

"Dobrze", powiedział krokodyl. 
„Powiedziałaś albo prawdę, albo nie
prawdę. W pierwszym wypadku nie 
otrzymasz dziecka z powrotem, bo 
nie powiedziałaś prawdy, gdybym ci 
je oddał (wedle twojego oświadczen!a). 
W drugim wypadku nie otrzymasz 
dziecka według- naszej umowy". 

Niewiasta jednak była równie spryt.• 
na i -Odrzekła: ,,Albo powiedziałam 
prawdę, albo nie. W pierwszym wY~ 
padku otrzymam dziecko wedle na· 
szej umowy. W drugim wypadku 
otrzymam dziecko według megG 
oświadczenia, ponieważ przeciwień· 
stwo mego oświadczenia jest pra wdzi< 
we, t. zn.: że mi dziecko oddasz, 
A więc w każdym razie otrzymam 
dzieck-0 z powrotem". 

Bistorja z adwokatem brzmi na~ 
stępująco: 

Eua'.hlos ćwiczył się w sofistyc& 
u mistrza Protagorasa, za oo musiał 
mu zgóry wypłacić połowę honorarj1im, 
Drugą połowę wedle umowy miał do· 
stać dopiero wtedy, gody Euathlos wy· 
gra swó.i pierwszy proces. Nauka się 
sk-0ńczyła, a uczeń ani procesów n:ie 
prowadzi, ani reszty honorarjurn mi• 
strzowi nie s'J)łaca. 

Udziela więc Protagoras następująw 
cego upomnienia Euathlosowi: „Nie
rozważ.ny młodzieńcze będziesrz mi i 
tak musiał zapłació! Bo albo cię sę
dziowie skarzą, albo uwolnią. Jeśli 
skarzą, musisz za:płacić na podstawie 
wyrO'ku, jeśli uwolnią, zapłacisz na 
podstawie umowy!". 

Widać jednak, że Euathlos niedat ... 
mo pobierał nauki u słynnego sofisty, 
bo powiedział: „Mądry Protagorasier 
nie potrzebuję płacić w żadnym vry
vadku. w pierwszym bowiem wypad" 
ku nie zapła.cę na podlstawie naszej 
umowy, w drugim na podstawie wy 
roku sąd.owego". _ , 

Czyż nie widać jasno, że w tych 
wszystkich przykładach zastQsowan-0 
jedną. i tę samą sztuczkę. A jaką, ni.ech 
sami czyt.elnicy i czyteln:iczki - _ bo 
nieprawdą jest, jak{)lby kobiety były 
pozbawione logiki - wynajdą w chwili 
~Lnej od in.nycll zaje.~ . ~-



Nr. fh111 
„lIASLO" z dnia 21-go h"Wietnia 1929 J:". 

~H~nv Stan Średni ubezpieczeń s ołecznych 
i-'odw~iiną gospodarczego 

rozwoju Polski 
Stosunki w Polsce po odzyskaniu nie-

Sfery gospodarcze opracowują swoje postulaty w tej sprawie 
.odległości pozostawiały wiele do życze- Min. pracy i opieki społecznej złożyło Doniosl:0ść projektu ustawy o uooz-

llia, a ustrój parlamentarny wyl~azał Sejmowi projekt ustawy o zabezpiecze- nioczeniu społecznem polega na tern, 
tyle w~d i niedomagań, że w rezultacie ta niu społecznem, przewidujący ubezpieczc ~e zapeh1ia one lukę, jaką. był brak ubez 
reprezentacja narodu j~ką winien _by.ć nie robotników od inwalidztwa, starości i pieczeni"a inwalidzkiego w naszych ubez 
parlament, czyli Sejm RzeccypospolrteJ, śmierci oraz scalanie rozmaitych rodzajów· -rieczeniach. 
straciła w narocbie swój autorytet. ubezpieczeń w jednej instytucji. INWALIDZTWO. 

Musimy jednak stwierdzić, że gł6wną Projekt ten jest obecnie przedmiotem Robotnicy lcorzystają. u nas na obsza 
przyczyną tych niedomagań był br~k rów rozważań w Centralnym Związku polskie :rze całego paf1stwa z pomocy w chorobie 
nowagi społe(:Zllej w tymże Sejrme i o- go przemysłu, górnictwa, handlu i finan z rent w razie niezdolności do zarobkowa 
gromne ro~bicie jego całości na partje i sów oraz w Izbie przemysłowo-handlowej nia ,wywołanej wypadkiem i zasiłków na 

stabilizacją stosunków gospodarczych 
kwestja wprowadzenia ubezpieczenia na 
starość, na wypadek niezdolności do za· 
robkowania, na wypadek śmierci musia 
ła znó·N stanąć na porządku dziennym 
zadań państwowych, zwłasz{!za, że wsku
tek racjonalizacji naszego przemysłu ; 
zwiększenia intensywności pracy znaczne 
Hczba starszych robotników znalazła się 
bez pracy i do warsztatów swych już nie 
powróci. partyjki. warszawskiej. wypadek bezl'Obocia. Brak natomiast do 

Dziesięciolecie polskiego parlamentu Pod przewodnictwem sen. RogowiC2<a tychczas zaopatrzenia na starość, na wy PRZRRUDOW A ISTNJĘJĄ~YCH UBE'I'. 
wykazało, że ścierały się w nim tylko odbyło się posiedzenie komisji polityki padek niezdolności do zarobkowania i PIECZEN. 
dwa kierunki to jest prawica i lewlca al d , ' · · J d · t lk b d · l · 

R 
socjalnej Izby przy udzi e ra cow pp. sm1ercl. e ynie Y o w . zie mcy pru- Wprowactzei1ie ubezpieczenia inwalidz 

przez co machina państwowa zeczypo- p Drzew1·~~i-1·ego w Grochowsk1°ego J sk1'eJ· istnieJ·e te!ł'o rodzaJ·u ubezpieczenie 
b "ł... t l b t · = ' · ' · ~ kiego musi pociągn<ić za sobą pewne no-spolitej narażona Y2a s -a e na z Y Himmelfarba M Hofmana K Jeni'ke pod nazwą ubezpieczenia inwalidzkiego, -; 

odb „ · · · ł • · ' · ' we obciążenie produkcJ· i. Dla dobra ogól 
gwałtowne wstrząsy iJaJące się mes Y L MilsteJ'na w Pursk1'ego J RoO'ow1· n1'estety 3'ednak, zwłaszcza w woJ'. poznań -· ~i.~k t ł · • • · ' · "' - nego obci<iżenie to powinno być możliwi chanie ujemme na CMU sza cie naszego cza i· p Si' eroty oraz zaproszonych znaw sk1'em i pomorskiem w formie bardzo nie '"" · ' tw ł' · ł · - J·ak na3·mnieJ'sze przy równoczesnem za. 
życia pans owego, a g owme na s~osun co'w PP dr St Bartoszewi'cza J Bolesty doskonałe)·. Ten stan rzeczy wywoływał 

d k · h kt' · · · ' · · pewnieniu świadczeń, v.•ystarczaJ· ~cych 
kacł gospo arczo - e onom1cznyc , o- M Ch · 1 1 · J Hex·tz::i 111r Jastrzę w.~ro'd robotników r.:rozumiałe rozgory- -

h · 1 · ł l · · mie ews nego, · "'• -'YJ.· , na zaspokojenie naJ·niezbędnieJ'szych po· 
ryc racJona ne 1 s uszne uregu owarue b wsk'eO'o E Irobrynera W Kozłow cze111·e, zwłaszcza od czasu, gdy pracow-
jest dziś podstawą. bytu i potęgi wszyst- 0 1 " · · ~ ' · - trzeb osób, korzystających z rent. Dla 
kich pańshv świata. skiego, T. Kraffta i J. Menela. nicy umysłowi korzystają~ ubezpieczenia uzyskania powyższego celu należało tall 

W Sejmie p~kim~o dziś dnia brako Referat 0 nowym projekcie łusi:ałwy ei;neprytalndegot naR ~ąst_awi~ !0i~~ątdze- zreformować istniejące już ubezpiecze· 
tvało i brakuje silnej reprezentacji cen ° ubezpieczeniu społecznem, wyg osi p. ~ia 19~e;-Y en a zp 1 eJ z ma s opa nia, by usunąć wszelkie dostrzeżone dotąd 
trowej _ któraby była tym czynnikiem :M. Jastrzębowski. a r. niedomagania i przeprowadzić oszczęd· 

, . b , . . h . d t h ze względu na doniosłość projektu o Od samego niemal momentu odzyska- nos'c~ tam, gdzi'e to tylko było moz'li'we, 
l'ówowagi wo ee sc1eraJącyc się o yc N' dl ł , · · · t · · °" ezas w Sejmie kierunków krańcowych ubezpieczeniu społecznem, odbyła się nia iepo eg osci mm1s enum pracy 1 jakoteż wybrać system organizacyjny1 
prawicy czy lewicy. n~jpi~rw ogólna dysku~ja,. w które~ za: opieki. społecz~1e:i zajmowało się pr~ygo- narażający na najmniejsze wydatki admi· 

Czyżb:v w Polsce to centrum nie istnia- bierah gł?s pp. Drzewi~c~i, Rogowicz. 1 t~w9:mem. pro?ektu_ ustawy 0 ubezpiecze- nistracyjne. Z powyższych powodów rząd 
ło? Kozł?~ski, poczem, komisJa postanowi~a n~u mwah?zkie~,. Jednak trudne warun- połączył kwestj wprowadzenia ubezpie-

00.powiedi na to pytanie musi wy- prz~Jsc do szczegoł~wego. ro~atrzerua ln ekon?m1c~neJ rue po~alały na przepro czenia inwalidzkiego z zasadniczą przebu· 
paść negatywnie, gdyż Polska posiada to proJektu na po~stawie wmoskow opraco wadzerue teJ za~admc~eJ reformy ustawo dową całf!tro s.vstemu ubezpieczeń społec? 
centrum czyli Stan średni na-,vet bardzo wanych przez Bmro Izby. dawstwa ubezp1eczemowego. Wraz ze nych. 

111n~~o~~:b~knu średniego w Polsce ~' ~~we~n~-~~ww~,~~-~~!!!1..w;r~,~2 ~·~~~•!!!.1im~w~~~~w~1 ~~m~· ~~·~-~,'9~~!!11!!1!!!1!!!!!!!!!!~~~:, SCALENIE UBEZPIECZEN SPOI.Ee? .. 

jest rzemiosło, po nim idzie własność nie 17 481 be57':robotnych w Łodzi· NYCH. 
ruchoma, kupiectwo, wolne zawody, inte ' „_ ,.. Projekt rządowy wprowadza jednon· 
ligencja pracująca itd. z •łk k ł: ł 12 c..18 „ b te ubezpieczenie obejmujące świadC2<enia 

Należałoby się jeszcze za.stanowić zaSl U orzys a O ,v OSO na wypadek choroby, na wypadek nie· 
dlaczego ten stan średni czyli mieszcza.11 Na terenie Państwowego Urzędu Po- robocia i 445 bezrobotnych brało zapomo zdolności do zarobkowania, starości l 
stwo dotychczas nie brało żadnego po- średnictwa pracy w Łodzi (miasto Łódź gi ze Skarbu Państwa. śmierci, łącząc w ten sposób dotychcza. 
ważniehzego udziału w życiu parlamentar i powiaty) łódzki, łaski, sieradzki, łęczy W samej Łodzi brało zasiłki 12.618 z sowe ubezpieczenie chorobowe, wypadk< 
nem. Stało się to dlatego, że mieszczań- cki i brzeziński w dniu 20 kwietnia 1929 czego 12.343 z Funduszu Bezrobocia i we i inwalidzkie. 
stwo z chwilą. odzyskania niepodległości r. było w ewidencji zarejestrowanych 275 zapomogi ze Skarbu Państwa. Z pomocy w ehorobie korzystać będą. 
zrezygnowało z czynnej pracy na tere- bezrobotnych 25.358 w tero w samej Ło Pracowników Umysłowych brało za- wszyscy pracownicy najemni, ze świad
nie sejmowym oddając swe głosy ugru- dzi 17.481, w Pabjanicach 2.087, w Zgie- siłki doraźne 119. czeń na wypadek niezdolności do zarob
powaniom partyjnym, któ:re obiecywały rzu 2.492, w Zdu11skiej Woli 746, w To- W ubiegłym tygodniu straciło pracę kowania, starości i śmierci tylko pra
Jrm obronę jego interesów. maszowie-1\faz. 1937, w Konstantynowie na terenie Łodzi 920 bezrobotnych, otrzy cownicy fizyczni, ponieważ pracownicy 

W praktyce okazało się, że wszystkie 117 w Aleksandrowie 146. w Rudzie Pa mało pracę 778, wysłano do pracy 90. umysłowi korzystają już z analogicznej 
~apowiedzi i przyrzeczenia ugrupowa11 I ',il'l,~ickiej 352. Urzą.d rozporządza 26 wolnymi miej- pomocy n.a podgtawie wzmiankowaneg<r. 
politycznych posiadały swój walor tylko scami dla robotników różnych zawodów. już rozporządzenia Prezydenta Rzplitej. 
W ;zasie walki o m~nd~ty, po uzyskaniu Z zasiłków korzystało w ubiegłym ty- 11 bezrobotnych otrzymało w ciągu Ubezpieczenie przeprowadzać będzi& 
kt~ryc?-. p_rzyrzeczen. me dotrz:YIDi:mo, a godniu 16.700 w tern 16.255 bezrobotnych ubiegłego tygodnia zniżki kolejowe, na jednolita organizacja złożona z Kas u„ 
naJwazmeJSZe kwestJe traktu3ące o Io- brało zasiłki ustawowe z Funduszu Bez- !'rzejazd koleje.mi państwowemi. bezpieczeń Społecznych, które załatwiać 
ide i przyi:izłości mieszczaństwa rozstrzyg będą wszystkie czynności, wymagające 
nięto bez jego udziału i z jego szkodą. ~. ~;;; mm Rit~· a~- bezpośredniej styczności z ubezpieczony 

Tego rodzaju stan jest nie do pomyśle W ~!!IDIN & tfllY"V'~~~ 'Hl mi i pracodawcami, a więc„ udzielanie Po 
ma na dalszą metę, gdyż dzięki dotych- Na miciscu: I wych: 1-go lekarza weterynaryjnego, mocy w chorobie, rejestrację ubezpieczo 
czasowemu bolesnemu doświadczeniu t h .k , d h b h nych, śei"<iganie opłat itp. oraz z Zakładów 
ml·eszcza' two · · l d · · W oddziale dla służby domowe.i: 10 2-ch ee ni. ow rogowyc o eznanyc "I 

. ns musi, me og ą aJąc się na służaCYch. dokładnie z konserwacją dróg i mostów, Ubezpieczeń Społecznych, które jako obej 
tukogo, samo bronić swoich zagrożonych · · · k'lk 1 t · muJ."'"e wi"ększe terytorJ·a spełniac' będą 
I t • · 1-go inżymera nuermczego z 1 u e mą 'Z" 
n eresow 1 przyjąć czynny udział w fy- Na wyjazd z kraju: · kt · · te zadan1·a, kto're wymagaJ'ą większe)· ...c- lit · praktyką w proJe owamu l przeprowa-

li.lU po ycznem I społecznern. w dd · l dl · t t J·edno11"tośc1· postępowani·a, znaczn1·e3·. w d · o zia e a mbotników i i·zemie- dzaniu robót meljoracyJnych, 2 s eno y-
111· pra;v :re w. dzisiejszym Sejmie śiniK"ów: 2-ch odlewników na żelazo, 10 pistki znające poprawnie język polski i szych funduszów i większego wyrównania 
w~e~zli~nsl 

1
. 0 bapos.iahda swoich przedsta- wolnych miejsc dla Policji Państwowej, stenografję, 5-ciu ajentów do przyjmo- ryzyk, a więc przyznawanie świadcze11 

ICie , a e icz ic jest znikoma i nie 1 1 na wypadek niezdolności do zarobkowa--Jnogą oni, tak jakby chcieli, bronit inte- -go wypa acza cegły i ustawiacza, 15 wania zamówień na portrety i 5 bu- . 
, 4-. kopaczy gliny z narzędziami pracy (szpa- chelterów ze zn::i,jomością buchalterji rol- nia, starości lub śmierci, koordynac3a 

resow Si.anu średniego. dl · dz1"ałalnos'c1· leczn1'czeJ·, proI·c1'laktyczne3· i To te· Sta śred · p 1 e i sztyki). niczej i praktyka w większych majątkach 
. z.... ~ _ m w o sce organizuje w dd · 1 dl administracyJ'neJ· Kas itn. 

&ę,, a ~onsoh~ąc~a wszystkich ugrupo- o zia e a pracowników umysło ziemskich. _ 
~n nuesz-czansk~ch postQpuje w przy
gp1eszonym tempie. Patronuje tej pracy 
Rada St.anu średniego w Warszawie z se
natorem J a_nem Rogowiczem na czele. 

W ~dzi ~raz w województwie nad i 
~orgamzowamem stanu średniego pracu--
Je Towarzystwo Rzemieślnicze Resur-

H kt' • n sa , , ore. w czasie najbliższym t. j. po 
zak?nC7;emu ~yborów do Izby Rzemieślni 
ezeJ _dz1ałolnosć swą w kierunku tym wy 
iatme rozszerzy. 

Ni~ wątpimy, że najbliższe wybory 
do. SeJmu przyniosą pozytyWne wyniki 
teJ pracy nad konsolidacja mieszczań
stwa ~ w ci~łach prawodawczych Stan 
śred~u ~dzie posiadał tę liczbę reprezen 
tant?w, Jaka odpowiada proporcjonalnie 
fo ll~zebno~ci mieszcźaństwa polskiego. 
• N1~ mozemy również pominąć milcze

!11em, ze obecnie zarówno Rząd jak i za
mtereso~an~ czyn;llld zrozumiały, iż 
stworzeme silnego liczebnie stanu średnie 
go dla r6wnowagi społecznej i naprawy 
ci;>ecnych stosunków jest nieodzowna ko
mecznoś~ią, która zapewni należytą rozbu 
il?wę panstwa opartą o harmonję intere
sow wszystkich obywateli. 

~~l!f1ililłli 

ino ,,ERA'' dawniej „FLORA" 
Srif6 #? fr™ !i * = 

Od poniedzicdku, 15 kwietnia 

Perła naszego tegorocznego repertuaru 

Zawiszy 22 
(Bałuty) 

~ierwszy obraz z grupy wielkich gwiazd ekranu amerykańskich wytv:órri. ', 

Największa i n~jp_iękniejsza DOLORES del RIO 
artystka swiata 

w przepięknym poemacie miłości i poświęcenia 

,,RA o '' (BIAŁY 
ORZEŁ) 

Ka_żd~. scena w tym filmie ~est pieszczota dla oka, wszystko jest uduchowione, wysubtelnione i ujęto 
w J~k1s mu~y~zny r~m. .N1~zr~wnana DOL<?RES, bezsprzecznie artystka o największej skali talentu, 
kobieta, ktorei ciało jest 1ak1ms muzycznym rnstrumentem, na którym ona umie wygrać każdą pieśń, 

Do obrazu śpiewać będzie cuoR skł~dający się z 10 osób 
arty1dyczny mieszany O pod batutą p. Lewitina. 

UWAGAi Z powodq wielkich kosztów obrazu i chóru, ceny miejsc nieznacznie 
podwyższone. · 

~ miej11c ~ pierwsze seansy w sobotę i niedzielę od godz. 12.30 i dni powszednie od g. 4 popoł. 
zniżone po 30, 50 i 60 groszy. 

Henryk Rabczy:ńsld. 1 enera~MWiAPAA ew 
Passe-pourt i wolne wejścia prócz urzędowych i prasowych bezwzględnie nie ważne. ·- +Mifff n 
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l f!DZÓW. 
Pomiędzy pierwiastkami, z.najdują

~ymi się w przyrodzie, niema chyba 
~iała, którego wykrycie, własności 
i rola w naturze byłyby bardziej oso
bliwe, nii ce·chy helu. 

Hel, mianowicie, został wykryty 
na ziemi w roku 1894, czyli w trzy
dzieści lat po wykryciu go w słońcu, 
i:ikąd zresztą pochodzi jego nazwa (he
lios - słońce po grecku). Wykrycie 
go było jednym z wielkich tryumfów 
metody, zwanej „analizą widmową", 
której nauka zawdzięcza tak wiele. 

Podczas swych doświadcze1i uczo
ny a.ngielski Ramsay zauważył obec
ność helu w minerałach uranowych. 

Bedąc pod- wrażeniem świeżo po
czynionych odkryć w dziedzinie pro
mieniowania, Ramsay wypowiedział 
nader śmiałą hypotezę, sprawdzoną 
potem, ż.e hel jest jednym z ostatnich 
etapów rozpadania się radu. 

Hel jest g·azem nieco cięższym od 
wodoru, będącego najlżejszym ze 
wszystkich gazów. Ciężar metra sze
~cienneg"~ wodoru w warunkach nor
malnych wynos.i około 90 gramów, a 
helu - 178 gramów, podczas gdy 
1 metr sześcien.ny powie.trza waży 
1293 gramy, 

Jedna cząsteczka helu, ohoć dwa 
r11.zy cięższa od czą.steczki wodoru, za. 
wiera jeden tylko atom, w przeciwień~ 
stwie do wodoru, który jest dwu
at-0mowym. Oznacza to, że hel jest ga
zem, jeśli można wyrazić się, najbar
dziej ,,gazowym", i jako ta,ki skrapla 
się nader trudno. Po raz pierwszy 
w stanie płynnym otrzymał go ang"iel
ski uczony Kamerlingh Onnes w roku 
1908, jako ciecz beizbarwną, 8 razy 
lżejszą, od wody. 

Aby przeprowadzić hel w stan sta
ły, należy oziębić go do 272 stopni 
poniżej zwykłego zera (czyli do tem
peratury tylko o 1 stopień wyższej od 
.tera absolutne.go) - poddając ~ je
dnocześnie ciśnieniu 26 atmosfer. Cia
~o to otrzymano po raz pierwszy w r. 
1926 w laborat-0rjum w Leydzie. 
?rzedstawia się ono, jako maisa bez
i:>at'Wlla i przeźroczysta. 

Jedną z wielu oryginalnych wła
sności helu jest jego absolutna bez
władność chemiczna. Wszystkie wysił
ki, zmierzające do polączenia helu 
z innemi ciałami, okazały się bezpłod
nymi. Ponieważ zatem hel nie może 
połączyć się z tleinem, jest on zupeł
nie nieza'Palny i niewybuchowy. Stąd 
jego ogromne znaczenie w aeronau
tyce. 

Pierwiastek ten jest jednak bardz.o 
JOzpowszechniony w przyrodzie. Po 
wvkr>Tciu go w słońcu, odnaleziono 
hel również w gwiazdach o wys.akie.i 
temperaturze, w mgławicach, a ~'lkże 
w rneteorvtach. Istnieje on w powie
trzu atm~sfervcznern, a także we
wn:i trz ziemi. ··w gazach podziemnych, 
wulkani::znych i t. p. 

Powietrze atmosfervczne zawi·era. 
,;~ledwie 5 mil.ionowych. części helu na 
ob.ktość, wobec czego, jak obllczono, 
chrac tą dro2'a zdobyć hel do nap~l
nienia wielkiego balonu sterowego. 
trzebabv pracownć 2000 lat, pomimo 
to, że cafaowita ilość belu, zawartego 
w atmosferze. oblicza siQ na 20 de 
:iO trvljonów metrów sześcicnnvcn. 

Zato minerałv silnie radioaktywne 
mogą wvdzielaĆ bel w dużych ilo
~riach. Francja po siada trzy żródla 
nineralne względnie bogate w hel. 

Ale najbogatsze źródła helu z.naj
dt1:ą się w Stnnnch Zjednoczonych, 
mianow1c1e wśród pól m1ft-0wych 
w Texas. Oklahoma i Kansa~, jak rów
nież w~ilku innych stanach. nie wy
łaczaj;:1c nowoj-0rski·ego. Wszystkie źró
<lła ameryka11skie wydają rocznic do 
20 miljonów metrów sześć. helu. Żró
dła te nit są wieczne: wvczerpa.nie ich 
następuje po ekspl-0atacj~ 3-20 lat. 

Hel amerykański jest pocliodzenia 
radjoaiktywnegxi i został nagromadzo
ny, od czasu epoki węglowej, wobec 

łł Cjil POSlildil DiljWl(kSZU 
(l~kfromnents no świecie. 

Olbrzymie wymiary magnesu. - Jego siła działania. - perspektywy otwierają sit 
dla badań naukowych. - Cztery główne możliwości. 

Dzięki ofiarności narn'hl franC11s
kiego został zebrany dnży funduc;z, 
który pokrył wydatki budowy naj
większego elektromagnesu, istniejące
fł:O na świecie. Jest on obecnie w po
siada.niu .E'ra.ncuskiej Akadem.ii nank. 

Przyrządy podobnego rodzaju, u7y
wane dotychczas w fa bora t.orjach, 
zdatne były coprawda do wytworzenia 
potrzebnego p-0la magnetycznego, a le 
redukowało SiG ono w praktyce do kil
ku milimetrów sześciennych, na tom ia ~t 
magnes-olbrzym może wytworzyć ]}')le 
o zasięl!u mil,ion razy większym, i 
utrzymywać je w takiem natężeniu 
przez całe godziny. W tym cz.asie. 
w polu magnetycznem może być usta
wiona kabina. zaopatrzona w urządze
nie do oddychania i umożliwiająca 
proces naukowy w warnnkach takich, 
jakich nigdy przedtem nie można byto 
osiągnąć. 

Niezwykły ten instrument będzie 
pracować przy zużyciu 100 kilowatów 
energ,ii elektrycznej. W wyjątkowyeh 

wypadkach można będzie otrzymac 
pole magnetyczne o największem na
tężeniu przy zużyciu 2.500 kilowatów 
energji! • 

Podcza.s gdy zwykłe imstrumenty 
t.ego rodzaju. zalicz:me do kategorji 
„dużych": mają do Pl~ t.onny, opisy
wany tu ma~nes waży 120 tonn. ;re.~t 
bardzo dużo, skoro p-0wiemv. Ile wiel
kie Jr'~omctywy maJą do 11'{) fonu. 

Cały przyrząd składa ~ię z 900 
różnych części, nie licząc 1400 śrub 
i 1800 ka wałków ma terjału izolacyj-
ne~ro. 

Zamia'3t zwykłego drutu, cewki te
go elektroma~ncsu przedstawiają rur
ki miedziane, przez które przeolvwa 
strumień chłodne.i wody, w celu obni
żenia temperatury, rozwijającej !'!ię 
pod działaniem prądu elektrycznego. 

Dług-ość rurki wynosi 5 i pół kilo
metra! Do izobrji ie.i użyto 28 kilo
metrów taśmy i 46 kilometrów :ttiki! 
Do poruszania różnych częfoi tego 
olbrzyma istnieje kilka motorów elek-

trycznych. Dwie 6-lę~ci blp. w• ~ 
25 ton, a pomimo to mogą. być regu... 
lowane z dok.łaKlnościią. do '1/100 młlł 
metra! 

Cały przyrząld ~est W!ltawion1. 
w specjalnem labor~r.ium, pod któ
rem znajduje się podziemna. komo~ 
utrzymywana przy stałej tem.peIBI' 
turze. ·· 

Te wszystkie złoZone mampulaeje 
i ogromne sumy, wlolone w instalację 
podobnego rodzaju, sowicie ()!J>ł&ea.ją 
się: pozwolą. one bowiem przeniiknąó 
wie.le tajemnic budowy ma.oorji, t.aJl 
ścifle związam.yeh z jej st.anem elek
irycrnym i magn&tyczlil".Ylll. 

1) Pl'zedewszystkiem m~es opc>
wie wiele o budowie kryształów, a. tem. 
samem uzupełni nas'le 'J)Ojęcie o ieorjl 
rząNeczek i atomacłi cia.ł. Te min1ar 
tur-Owe wszechświaty będą. mogły ao
znać takich zaburze6 w Bilnem l)OlU 
magnctycznem, ie odlkryją. n.am t&jem
nicę swej budowy. 

WKf"łlf diliNdUlllPi'1t· '+fNK?t••,:was.m:gmmZASt•WW*4kf.$"§i!ĘA nwuw NhMH *d 

2) Zró'dło swfa.tła, ipo;idane ~ia;o 
łMiiu pola magu.etycznego, nabiera 
zgoła inny.::li własn()śei, eo rowniel 
może wiele powiedzieć o Istocie same-DrobiOZdi 

METALOWE PROPELLERY 
ZAMIAST GOLĘBI. 

Ludzie nie powinni pastwić się dla 
zabawy nad zwierzętami. A przecież 
niejednokrotnie to czynimy, bo czemże 
można nazwać sławne „tir aux piqeons" 
gd7ie dla okazania zr~czności zabija 
się stada gołębi umyślnie dla tej roz
rywki hodowanych i wypuszczanych 
w dniu zabawy. 

Próbowano temu zaradzić zast~u
jąc cel żywy glinianym, który się wy-

czego żaden środek, oprócz czasu, nie 
będzie w stanie go wytworzyć: skoro 
raz będzie wyczerpany. 

Istn.ieje obecnie kilka spos-0b6w 
chemicznych w celu dobywa.nia helu 
z powietrza. Żaden z nich jednak nie 
może zadowolić dziedziny, w której za
potrzebowanie tego gazu jei.s.t najwięk-
sze, t. j. aeronautyki. . 

Pod tym względem jedynem zró
dłem hel~ jest gaz naturalny z okoli~ 
węglowych St..'tnów Zjednoczon~ch i 

Kanady. Impuls do eksploatac.i1 tego 
gazu dała wo.ina w r. 1917, kied~ po
wstały pierwsze zakłady w Ham1lt~n, 
w Kanadzie. Stany Zjednoczone, m1ę
d-zy · innymi, wybudowałv ~a~lady 
w Fort-Wirth. kosztem 2 m1l.ionów 
dolarów. Wvdajność ich wynosi 30 ty
sięcy metró~v sześciennych. zawierają
cych 93 % czyst€l{O helu. Od r. 1918 
do 1926 cena .iednego metra helu, wy
nosząca ·::>becnie mnie.i niż dolara: spa.
dla ') !dlk:rna8cie Tazy. 

Hel przewozi się w balonach pod 
dśnieniem 1.25 at.mo~fer. 

l~ie;vielkie ilości he1u :rniywa teraz 
-pi"L?my:·.ł reklar.10wy, do napelni~t.nia 
rurek św;ecaciych. InnGm wn?,mf;m ,;ego 
zar:to::;owaniem jest otrzymyw:i.nie ni
skieh ~em11eratur. gdyż bel skroplony 
pozw:•la zejść prnwie do zera a lxio
lutner:o. 

Ale n::i .jw:iżnicjszem r0lem zużyt-
1rnwania belu jeat iieron;::utyka. \V tym 
to celu, dla w·yzyslrnnia. źródeł tego 
~azu, Amervka wydała 12 miljunów 
dolarów. W powyż:>zej clzi~dzi.nic hel 
posiada, ogromny atut w porównaniu 
z wo<lorem. który z natury p::ilny, wy
twarza mieszaninę W>'bucho"'l.J, jak 
tylko pomie'lz:1 się z pewną ilof.ci~ p-0-
wictrrn. przenikającego przez powh
kG balonu. D;ilon. :napełniony wo<lo
rem. jest nstawicznem źródłem niebez
pieczei1stwa, tak w czasie spoczynkn, 
jak i lotu, '\Yybucha;ąc przy uderzeniu 
pionrna. ta.k s:imo łatwo, jak w obec
ności bkierki elektrycznej. Powyższe 
braki są Hsuni~te przy użyciu helu: 
co tłomaczy tak wielkje .ie.go znacze-
nie w czasach obecnvch. Z. K. 

tchnicznt. 
rzucało z katapulty w powietrze, ale 
pierwszy celny strzał niszczył ten po
cisk; dopiero niedawno zastosowano 
cel metalowy we formie dwóch · pro
pellerów na krzyż złożonych, które 

r 

~o światła. I "· 1 1 
3) ;-;!reszcie i najs~ze iaijnild 

natt1ry, dotyczące częScl &.'tładowycb 
samei?;o alomu, t. j, protonow i elektro
tonów i nieoccmione dh luC1ikoki n:tio. 
stępstwa, wynikają.ce z poona.ni!ll icfr 
właJSIIlości, mogą r6wni6Z rosta,ć cli<ie 
w części oaslonięte z.a przyczyną. rego 
poteżne1g-o ins1rumentu. ' 

4) Pozatem poZ-Ostaje jeszcze ilo 
zbadania wpływ ma.gnetyc.zny na isf.o• 
ty żywe, na ciała radjoruktywne i t. ip. 

Opisany powylżej przyrzą'il, Dą'dzłe 
więc potę1żnem na.l'Zę°dziem w ręltacti. 
uczonvch. Z. 'K. 

pomysłowy sposób, polegają.cy na 
chwytaniu w-0rka w sieci. Sieć siieToko 
rozpięta na po'Zfomej ramie, której 

-. brzegi zaopatrz.ono w ostrza. LotnjlJ 
przelatując ponad siecią: spuS'Zcza na 
lince p-0cztę, a ta rozciąW&Ly się na 
01sł:rzu, SP'ada z workiem w siec. Wy• 
jęcie go stamtąd nie pnedisit.awia. j.!!_łJ 
oczvwiRcie żadnych trudmoifoi. 

trafione rozlatywały się na C1wie czę
foi, zresztą bez żadnej dla siebie szko
dy. 

Należy przypuszczać, że ta num.a
ni tama nowość przyjmie się ogólnie. 

JAK BADAĆ PRECYZY JNOść 
CZĘŚCI SKŁADOWYCH MASZYN? 

Maszyny dziś używane są już tak 
skomplikowane, że dopasowanie do 
uic.h precyzyjnych części składowych 
natrafia często na trudności, któż bo
wiem zdoła dostrzec w tych malutkich 
częściach nierównofoi czy nied-0kład-

. '? nosc1. 
Zaradzić temu można jednak na

stępująco: Umieszczamy -za. da.nym 
przedmiotem nparo.t projekcyjny, któ
ry rzuca. cmn tego j)!'Zedmiotu na 
płótno, ale ciei1 t~k wyolbrzymiony, 
ż:.:i najdrobniejsza niNfoida.dność vc;y
konania występuje zupełnie nama.;al
nie. 

Apa~at ten powiększa 250-krotnio 
tak, że nierówności, wynoszące z2-
led wie 0.001 wm., występują w tej 
podziałce w powiększeniu do 0.25 mm. 
co zapewnia aż nadto wvstarczr.jącą. 
precyzję. 

W JAKI SPOSÓB CHWYT A SIE 
POCZTĘ LOTNICZĄ? 

Zrzucanie z aeroplanu poczty, na
potykało się wiele razy ze sprzeciwami 
ze · stronv przechodniów, którym ni 
Stlld ni zowąd nagle wór spadal na. 
głowę, a nie łatwem t.eż było naw~t 
przy użyciu spadochronu, chwytai;1e 
worka z pocztą. Wprowadzono więc 

ELEKTRYCZNE LOKOMOTYWY. 
Krążą. p-0głoski, ze w_ Londynie po 

eicbu dokonywuje się prób nad zastą• 
pieniem kolejowych maszyn parowycli 
ma.szyn.ami elektrycznem.i. Mas'Lyna w 
ka opatrwna akumulatorami była.by o 
wiele lżejsza, przytem zaś mogłaby 
kursować bez zadnych inowacy.i na. 
linjach dawnych kolei, nie przyczynia· 
.ią,c specjalnych kosztów pań.Sltwu. 

NA WIJ ANIE CEWEK RADJOWYCH 

Niejeden radjoama.tor męczy siQ 
godzinami nad równem n.awimlęciem 
cewek; p-0dajemv tu sposób łatwy i do
stępny dla tych, którzy posiadają: 
w domu gram-Ofon. 

Na zwykłej płycie gramofonowe) 
przylepia się c.ewkę t przyc.zeptonym 
do niej drutem, potem puszcza się gra-

I 1\\~111 .<PU.lf 
ll,\:1111 
1ii\,lj I · i.l.'.l ...;. _ __;cl.-/M 
\~:-

mofon w rnch, a drut zaczyna sie owi· 
jać równo i szybko dokol:t cewki. 

Należy jednak zast.oS-Ować szybkość 
obrotu do grubości drutu, a przytem 
uważać by ostry dmt nie przeciął pal
ców. 
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· otworne obrzędy pogańskie Więzień, który złocił wrony i miał 1700 
par rękawiczek Kult szatana. - Fanatyzm religijny muzułmanów. -

Taniec sekty Aissana Powojenny los węgierskiego złotego młcdzieńci!' 
f'ostępowcy, wywrotowcy, ludzie bez 

v•yznania, nie uznający żadnej wiary, 
sarkają stale na religję, cey to katolic
ką, czy protestancką, czy jakąkolwiek 
inną, nazywając ją zacofaństwem, para
fjanizmem, zaprzeczeniem postępu. 
Jakżeby oni jednak szybko zmienili swe 
zdanie, gdyby chcieli uważniej i bezkry
tyczniej rozejrzeć się po świecie, a prw
dewszystkiem, gdyby podróżowali lub 
czytali. Kto czyta dobrze i dobre rzeczy, 
ten zna cały świat. Rzecz stara i zrozu
miała. 

Dziś fanatyzm religijny muzułtna
oow, religje ludów mongolskich, chiń
mtlch (wyłączając buddyzm), japońskich 
itd. są niebem w stosunku do wierzef1 
pogańskich, a z tem związanych obrzę
·d6w „religijnych 0 czarno lub żółtoskór
)lych mieszkańców Afryki, Azji i Au
Jtralji. 

W XX wieku, w epoce cudów tech
. mcznych, są jeszcze na świecie ludzie, 

,C'LCzący jako bóstwa słońce, gwiazdy, 
~chry, błyskawice, zwierzęta a nawet 
4udzi. Są czczciele szatana, ks.?ęzyca, ro
~in rozmaitych, drzew, tych rzeczy wo
«"óle, których powstanie, istnienie cr,y 
rozwój jest dla nich rzeczą niepojętą. 

ZI1any pisarz H. H. Ewers opisuje w 
dwu nowelach, „Vandoux" i „Mamaloi" 
r(tłum. Przybyszewski) kult szatana na 
Wyspie Haiti (San Domingo). Częścią 
składową zwierzęcych obrzędów reli
gijnych jest: ofiara z dziecka, którego 
krew uczestnicy chłeptają chciwie - o
raz orgjastyczny taniec, który prowadzi 
do rozpętania zmysłów. Murzyni rzuca
ją się na siebie, gryzą się, kłębią, dra
pią aż do zupełnego wyczerpania. W 
tej chwili są gorsi od zwierząt. I pomy
śleć, że coś podobnego dzieje się w XX 
wieh"U! 

Wybitny podróżnik Jan Feliks Wolff 
• ksil}żce swej p. t. „Oblicze Rifu" opi
suje obrzędy religijne sekty Aissua w 
Marol-ku. Sekta ta została założona 
przez Sieli Muhammed ben Aissa z Mek
'-i, „świętego" muzuhnańskiego, pocho
dzącego prawdopodobnie z rodziny do
natystów. (Donatyści byli stara sekta 
chrześcijańską w Afryce, której "pocza: 
~ek datuje się od 311 !'Oku po Chryst~-

· lilldl W ~w •prwt.:t§fiMI 

Najlepszy . materjał 
syn o wę 

Na dowcipny sposób wpadł pewien 
włościanin duński, który pragnął ożenić 
swego syna. Sprosił kilkanaście dziew
cząt na ucztę, ustawiwszy poprzednio 
miotłę tak, by przeszkadzała wchodza
eym. Nachodzące dziewczęta przeskahl
wały zręcznie przez miotłę, jedna nawet 
potknęła się o nią. Jedna tylko dziew
czyna podniosła miotłe i nawet zamiotła 
'kurz ze schodów. Pomysłowy gospodarz 
tę właśnie dziewczynę wziął za żonę dla 
syna, dając obojgu su.ty posag. 
iMp+ w 

Teatr PopularnY: 
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sie, szczątki . jej zaś wyginęły pod ko- W więzieniu w Preszburgu, nawiasem 
niec VII wieku)· Donatyści zwali się powiedziawszy, bardzo nowoczesnem i 
:;ami bojownikami Chrystusowymi". „komfortowem" więzieniu, siedzi osobli
Aissowie nazywają siebie podobnie. wy człowiek. Nazywa się Juljusz Szem-

Jest to ciekawa sekta bynajmniej nic zo, ma lat 50, mocno przypruszone si
wspólnego nie mająca z kościołem ka- wizną włosy, pomimo to zachował nietyl
tolickim. Jest to sekta dobrowolnych ko pozory salonowca, ale nawet pretensję 
męczenników. Oto, jak Wolff opisuje ta- do nazwy „złotego młodzieńca", którym 
niec Aissów: Ze zwieszoną głową, opu- był za dawnych czasów habsburskiej mo 
szczonemi rękoma, kołyszą się w histe- eh· 

ryt . S . . . h . t nar Ji. rycznym mie, poJrzeme ic Jes 
bierne, tępe. Widzowie, pod maską chło- Nawet w więzieniu zmienia co trzy go 
du, nie spuszczają się wzajemnie z 0 _ dziny żółte, skórzane rękawiczki, w któ
czu. Spojrzenie zastępuje tu wszystko. rych wnętrzu zawsze jest wydrukowane 
Ofiary zaczynają drgać. Widzowie rów jego imię i nazwisko. Bo rękawiczki, to 
nież. Zdawałoby się, że wszyscy stąpają jedna z pasyj jego życia. Raz, kiedy po
po rozżarzonych płytach. Potem zaczyna- licja uważała za stosowne urządzić re
ją połykać kamienie, szkło, rozżarzone wę wizję w jego mieszkaniu, wydelegowa
gle. z kolei następuje biczowanie. Jeden bi ny komisarz nie znalazł w niem nic podej 
czuje się łodygą kaktusa po głowie, inny l'Zanego, prócz.„ 1700 par rękawiczek. 
wydobywa nóż, i zwolna wbija sobie w Ale nietylko rękawiczki były i są ra
ciało, bez drgnienia powiek. Rozżarzone dością jego życia. Kiedyś posiadał, a nie 
ostrze noża wędruje dalej ,wśród wszy- wiadom czy dziś posiada, dobra na po
stkich. Przy większych obrzędach używa łudnin Węgier, utrzymywał stajnię wy
się innych jeszcze środków umartwia.ią- śc1gową, jego wierzchowce jadały z mar
cych. Jeżeli któryś z Aissów, krwią zala murowych żłobów, ale jeżeli który z nich 
ny, załamie się lub zemdleje, tak długo okazał się krnąbny ,szedł do celkowego 
go torturują, póki ni~ przyjdzie do sie- aresztu o sianie i wodzie, a stajenny mu
bie. Wobec tego nierzadkie są wypadki siał panu co parę godzin meldować, czy wi 
śmierci''. nowajca już się ukorzył. 
ND&+ •w..qap•+'łAM we:: aawam •aws•§I JW+\ -
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Się zemścić na Niemcach 
i ukradła portfel z kieszeni 

Sąd paryski tymi dniami miał niezwy- Pobiegł na policję, złodziejkę zar&z wy-
kłą sprawę do rozstrzygnięcia. kryto i stawiono przed sąd, gdzie z pła-

N a ławie oskarż. zalewała się łzami ła czem tłumaczyła się, że jako 15-letnia 
dna, mniej więcej 25-letnia- panienka, dziewczynka w departamencie ·Nor1 tyle 
sklepowa jednego z większych :mag'lzy- nacierpiała się od llajazdu Niemców, a 
n6w paryskich. Dzieje grzechu, ktt;ry ją rodzice ich zostali tak obrabowani przez 
zaprowadził przed lrratki sądowe, we:Ue nich i zrujnowani bezpowrotnie, ii przy
przedstawierua policji i jej samfej. przed sięgfa sobie zemścić się przy perwszej 
stawiały się w następujący sposób: sposobności. Ta sposobność zdarzyła się 

Do magazynu wszedł pewien b0gnty dopiero teraz, w postaci owego Niemca. 
Niemiec, przystąpił do jej działu, ona mu Pomimo tego tłumaczenia, pomimo, iż 
się bardzo podobała, zaczął z nią rozrna- oskarżona nigdy jeszcze nie była karana 
wiać, potem Spotkali się jeszcze raz obo- i przed policją ani chwili się nie zapiera
je, ale po spotkaniu Niemiec za•1ważył, że ła i natychmiast oddała portfel z niena
brak mu w kieszeni portfelu z kilku ty-1 ruszoną zawartością., sąd skazał osobliwą 
sią.cami marek. wścicielkę na trzy miesiące więzienia. 
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I Wypożyczalnia książek I 
I przy księgarna i składzie nui: I 
I GEBETHNERA i WOl~FA I 
I PiotYkowsk:a 105~ tel. 1 ... so. I 
I posiada ostatnie nowości. I 
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znajduje się na. a:fiszn teatrr.lnym „Popu
brniaka''. 

Silić się na streszczenie fabuły sztuki 
I b,/1'--.irrnid nio zamicr.·zam mt1siałbym chy 
ba wówcc;as po:~yczyć o·~ f:t~flera rękopis 

Bo p. Juljusz Szemzo lubił karać 1 
karał zawsze. Jeszcze bowiem jako mło
dzieniec, dzięki opiece wszechmożnego 
prezydenta ministrów, Tiszy, był star
szym żupanem, czemś zatem jakby guber 
natorem prowincji. 

A jednak' dziś znalazł się w więzie
niu. Za co? Trudno na to odpowiedzieć. 

Policja często miewała co do niegc 
wątpliwości. A raz p. Szemzo, dowie· 
dziawszy się, że komisa1'Z budapeszteński 
Heimegi wyraził ciekawość z czego on 
żyje, zajechał czwórką przed policję, a 
lokaj wniósł za nim do biura Hetemgie
go dwie walizy. 

- Chcesz pan wiedzieć z czego ja ży. 
ję? - przemówił n. Szemzo - Ot/) z te
go! 

I kazał oi:worzyć walizy, wypchane, 
aż do pęknięcia banki 1otami. 

Zarzucono mu niejednokrotnie rals:~y 
wą grę. Ale to były nieprawdziwe zarzu
ty, na które też Szemzo odpowiadał po
liczkami. Jego „fałszem", przewagą nielo· 
jalną nad przeciwnikami, była rezerwa 
pieniężna, wielka znajomość ludzi i jeSil 
cze większa wytrwałość. Potrafił 36 go· 
dzin siedzieć przy karcianym stoliku, a 
potem przesiąść się do drugiego. Po jed
nej takiej oartji nowrócił do domu nairk 
osiwiały. 

Gracz, który zawsze wygrywał?„ No, 
nie zawsze. Raz w Monte Carlo przegral 
całoroczny dochód, z pozostałemi 10 frao 
kami w Nicei wygrał ćwierć miljona, po 
wrócił do Monte Carlo, stracił wszystko 
ale go poratowała jedna z pięknych pań, 
które włóczą się po kasynie jak wrony 
za orzącym pługiem i czyhające na wyo 
ratte pędraki t. j, na złoto szczęśliwyc1' 
graczy. 

Temi pieniędzmi odegrał wszystko, o
złocił wronę i powrócił do Węgier. A 
złocenie różnych wron należało także do 
pasji jego życia. Obliczają, że na ten cel 
wydał kilkakrotnie więcej, niż jego do. 
bra kiedykolwiek wynosiły. 

Nie znaczy to, aby nie był żonaty, 
przynajmniej raz w życiu. Jeszcze jako 
młody nadżupan zakochał się w córce ży. 
dowskiego kupca. Odmówiono mu jej. OB 
ją porwał, wywiózł, a potem zatelegra. 
!ował do rodziców: 

- Wszystko, czegoście odmówi1i, sta. 
ło się. Teraz zgadzacie się na małzefl. 
stwo? 

Ale to małżeństwo, rozwiedzione pó" 
niej, s~owodetn utraty łask T)t 
szy i - nadżupana. 

Po wojnie Szemzo znajdował corai 
to mniej wielkich graczy, jako partnerów 
stawał się sam ·coraz to bardzie.i małym 
graczem, aż wreszcie spotkał go los „ma. 
łych " przestępcqw, w postaci celki w 

preszburskiem ·więzieniu. 

A••"ę""'!J'\ 

sieja" gwadelupiańskiego, właściciela mil 
Jonowej fortuny i bratanka - bezdar11 
nieco za rubaszny. Adwokatem pełnym 
umiaru był p. ~ński. Gwadelupy 

Krotochwila w 3 aktach z ·francus1:iego 
i przedrukować go ( 1•ękopis a 11ie sufle- Z ról kobiecych podnieść przedewszy· 
ra !) w całości, słowo w słowo. Niepodob stkiem należy dość trudną rolę Blanki, żo 
na bowiem w krótkim feljetonie recenzyj ny Gastona Bouzin, świetnie oddaną 
nym podać tego wszystkiego, co autor przez p. Wernisównę. Fascynującą posW 
prawdziwy mistrz humoru potrafił w 3-ch podlotka, Beluchny, odtworzyła z werwą 
kapitalnych aktach, umieścić ku uciesze p. Rakowska, która wdziękiem swoim i 
widzów, rozśmieszając ich do łez tarapa- gracją pozyska sobie niekłamahą sympa 
tami Gastona Bouzin'a i powagą Wikto- tję - nielicznej, niestety - publiczności 
ra Hugo Pompon'a, literata _ somnam- premjerowej. P. Trębińska jako żona Pom 
bulisty. pon'a miała wiele ocen bardzo dobrych 

Pisząc swego czasu o linji repertuaro 
'Rej, jaką sobie wykreślił dyr. Pilarski 
~6ciłe~ mię?zy innemi uwagę na to'. 
ie dyr. Pilarski nie tylko zdaje sobie do
kładnie .sprawę z zadań i celów Teatru Po 
pularnego, ale też ·przez szereg lat swej 
rlziałalnosci miał sposobność poznać istot 
ne gusta i guściki tej publiczności, dla 
której właśnie Teatr Popularny powoła~ 
uy został do życia. · 

Wie p. dyr. Pilarski, że Teatr Popu
(arny powinien raczej być miejscem wy
khnienia i rozrywki dla szerokich nias 
pracującej Łodzi, niżeli surowa szkoła 
moralności że - owszem - ma dać o: 
wej publiczności to, co Rzymianie nazy
~an utile cum dulci - pożyteczne z nrzv 
Jemnern. 

Więc obok sztuk o skomplikowanym 
podkładzie -psycho ogicznym, zmuszają 
cych widza do poważnego, natężonego 
śledzenia za rozwikbj ącemi się na scenie 
t>:i:oblemami życiowemi, jak „Małka Szwar 
cenkopf", „Ich czworo", „Romeo i Ju
lja'' „Dwie sieroty" itp., repel'tuar 
Teatru Popularnego zawiera sztuki o tre 
ści lekkiej, pełnej niefrasobliwego humo
ru i pogody duchowej, sztuki, od których 
wedle słów mojej · nieodstępnej towarzy
szki „wypraw" premforowych do „Popt:
larnego" - pękać można ze śmiechu„ . 

Do takich sztuk „wesołych" „zrywa
jących boh" należy 3-alr.towv. krotochwi
la jakkgo{i nicwymicnione;w a,utorv.. frnn 
cuskiego „V/ujasz~k z Gw<idclupy'', któ
ra od wtorku bież. tygodnia codziennie 

W znakomitej reżyserji p. Dębicza, P. Pilarska i ~.rzo~o~ska maj~ role epiz<> 
odtwarzającego również ro"J.ę Gastona, dyczne, pokoJowki i kucharki. 
sztuka znalazła swoje właściwe tempo, Cał , , · k , y J'uż nadmienili • 
·• 1-· ,... d _ · 'd d t d _ osc - Ja esm :-
~ ~·";:<:>0. o~·:aga . się wi z o . ego ro za świetna i warto ją zobaczyć: można się 
„.1 _„,,uk, Lizcmiennych komizmem sytu- d t ś · , · 'ć Kto s1"" chcs 

· · b 1 t , T k' , · " o sy a u miac i umawi . ...,, 
at'CYJ i. ck.~ra ~ erodwl.. ap1e h '1'skrr:ieszne1· więc wyleczyć z hipochondrji lub innei 
ypy, Ja -1e na m a i p. uc as i w ro i . la eh 1„ · h pośpieszy nt 

Pompon'a i p Górecki w roli bratanka czarneJ me n ° Jl, mec 
· W · k G ad lun.v'' za skutek~ wt1jam~ka. z Gwadelupy, nie często wi~ " UJasz. a z w e · - · 

dzicć można na scenie. P. Bolkowski w I czy podpisanx 
roli „wujaszka", zaśniedziałego „hreczkoi & 
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Ś. p. Artur Gruszecki 
Dnia 16 b. m. zmarł po dłuż92ej cho

cobie, w 76 roku życia, autor kilkudzie
sięciu powieści, pisarz bardzo poczytny 
w pewnych sferach, Artur Gruszecld. 

Teatr ludowy w· Polsce 
Urodził się Gruszecki w Małopolsce 

!J\fschodniej, w Kołomyji, w roku 1852. 
Jako 19-letni młodzieniec ukończył gim
nazjum humanistyczne w Stanisławowie, 
poczem odbywał studja wyższe na. wy
dziale prawnym uniwersytetu lwowskie
go, później zaś na wydziale filozoficz
nym uniwersytetu warszawskiego. W r. 
1883 przystąpił do w;dawania „Wędrow
ca", kt6rego prowadził wespo'ł ze Stani
sławem Witkiewiczem i Aleksandrem Gie 
rymskim. „Wędrowcowi" poświęcił Gru
szecki najlepsze lata życia i cały mają

\ek. 

Społeczefa:two nasze pożąda sztuki o Na łamach świetnie prowadzonego 
fizjognomji własnej, bezwiednie może, przez p. Czerniaka pisma „Teatr ludo
ale po długich latach panowania obcych wy", widzimy coraz częściej opisy przed 
wpływów, chciałoby się skąpać w czy- stawień samorzutnie przez zespoły 
stej krynicy pierwiastków rodzimych, wiejskie tworzonych na tle obyczaju i 
świadczyło o tern niebywałe powodze- obrzędów ludowych. Pr2.ca w tym kie
nie „Wesela na Kurpiach". runku prowadzona jest w uniwersyte-

Obraz wprost z życia wzięty, nawet cie ludowym w Szycach, gdzie wyspe
na literacki język nie przetransportowa- cjalizowano się już w inscenizacji baśni, 
ny, sprowadził do teatru tłumy, rozko- podań i pieśni ludowych w seminarjach 
szujące się jego prawdą i wiernością w nauczycielskich. świeżo odegrano „We
odtworzeniu tła rodzimego. sele Krakowskie" w szeregu szkół i se-

A jednak cała poezja i wdzięk ohycza·· minarjów grodzieńskich, a do śpiewów i 
ju ludowego była już na drodze de-. zu- tańców przygrywała oryginalna kapela, 
pełnej zagłady. W opłotki wiejskie, po- jakby żywcem z błoni krakowskich prze
między samorodną twórczością pragną- niesiona. Nie potrzebujemy mówić, jak 
cą się wypowiedzieć w teatralnej for- dalece podobne przedstawienia są środ
mie a widzem, stanął pośrednik, inteli- kiem zbliżenia się pomiędzy odrębnemi 
gent miejski i stworzył to, co jest zu- dzielnicami. 

Jako powieściopisarz, chwytał ś. p. pełnem jej obniżeniem: komedję popu- Najłatwiej zanika obyczaj rodzimy w 
<;ruszecld wlot każde zjawisko i dawał larną. Niezliczone tłumy włościańskie, okolicach podmiefakich. Na historycz
tmny prozy, pełnej posmaków aktual- tworzą.ce się ,niemal w k!1ż.d<:j wsi, za nem Mazowszu, otaczającem naszą. sto
JJYCh, za treść mającej życie środowi$k ~~ Ją gr.ac! :prze?rzeznia.iąc . własne licę, z którego wyszli koloniści, którzy 

. h, . cltieh. zyc1e, tl'ywJalizuJąc Je doszczętme. do dziś dnia w Prusach Wschodnich tra-
l'Obotmczyc emigran Marnował się bezpowrotnie skarb dycji rodzimęj nie zapomnieli, zatraco-

Powieści jego, aczkolwiek nie zallczają bezcenny, na który Mieczysław Lima- no ją niemal bezpowrotnie. I trzeba tam 
lłę do arcydzieł literatury polskiej, jed- nowski w swych d~eniach do re.f~rmy wskrzeszać w inscenizacji teatralnej 

kż -t„i- duła koł l nnik6w ze teatru wskazywał, J~ko na matf'rJa' ~ Wesele mazurskie. Odradza jego trady-
na e u.u.aa.;, a zwo e ' kt6rego wykuć mozna posąg czysteJ d h t · · · t 
azględa na aktualne "tematy„ oraz barw- Lz'--1...: na wzór mistrzów greckich. cję trupa w Bu ac , a po em micJa or 

s i.wu tego przedstawienia mówi o Teatrze Lu-
'GOś6 i tywo'§c narracji. ni, miclIBmy bowiem kilka jego fragmen- dowyin: „Wiedzcież tam w Warszawie 

D · Iarniejszych należy· Wy tarycznych realizacji. Wskrzeszono tra- i wszędy, że my Budziarze niesiemy też 
~ ~;wopu d „ N " - dycje teatru greckieg? dla wszyst~ch nowe wartości do ogólnego skarbca tea-

.iołeJo:ny • „W szarym worze ' " a wy- otwartego, na podworzu Wawelskiem trów ludowych· szczere uczucie dla na
leigacb.", „Nowy obywatelm „N~óc?"" na górze Mendoga w Wilnie, w Grudzią- szej swoistej k~ltury". 
~ „Cygami~" i ~ ~ s.tę dzu odtwarzając bitwę grunwaldzką . . . . . . 
Wisła koń~ i t. d. Tak się dzieJe w sercu Polski, w Jaki 

. • • • Co więcej jednak, bezgłośni działa- spo~ób jedn~~ te? ożyw~zy .prąd odra-
Przed ki!kudzies:i~ laty ś. P. Gm- cze sięgnęli do gruntu i zapragnęli od- dzaJący odb1Ja siE? :r:a ziemia~\ kreso

azecld ba.wił dłaZszy czas w Brazyljl. ba- wróci ćlnd od bezmyślnego powtarzania wych, na wschodzie i zachodzie . 
atljąc życie. kolonist6w połskicb.. z epoki cudzych słabych i nieudolnych słów i Rzecz szczególna, że tam powolniej 
Jej. pochodzi również kilka tywych i inte- pomysł?w, a skłonić go do szukania :ve P?stępowały wpływy n~welujące, a ob~-

. dl ~ L - · · własneJ duszy wątku . do. prze:Jstawień m: wo.bee prac organ1;Za~yjnyc~, ktore 
't'eSUll.!CJ{ »aw=: / . teatntlnyeh. I nie zawtedziono się w usi- zaJmUJą się sprawą UJęcia w Jedno ło-

\ :- _ ~ I ło_wamach i nadzie.iach. żysko ruchu teatralnego w Polsce, po
l ,..-

;we r - -~ ·-... „ .. „ '"> µp:p "• fi & ***' M 

kazało się, że najstarsza instytucja teg~ 
typu, istnieje od r. 1898, na Wileń
szczyzme. Za czasów niewoli rosyjskiej 
działała ona nielegalnie, od 1919 r., zaś 
ustaliły się jej formy organizacyjne; 
idzie też w kierunku wyzyskania mater
j ału entograficznego. W Równem na Wo 
łyniu istnieje delegatura lwowskiego 
zwiazku chórów i teatrów włościańskich, 
ale pracuje w nader trudnych warun
kach. A tyle bogatego mate1·jału byłoby 
do wyzyskania dość wspomnieć liczne i 
bardzo piękne chóry ukra;""iskie, rozmai
tość strojów, tańców, zwyczajów i t. d. 
Należałoby to do organizacji oświaty 
pozaszkolnej. 

Bardzo ciel~awy i pocieszaj:tCY jest 
rozwój teatrów ludowych na ślq,sku 
Istnieje tam 450 zespołów chóralnych ~ 
teatralnych, które w ciągu 1928 r. urzą,
dziły 726 przedstawień dla 63.700 wi
dzów, pozatem 140 obchodów patrjo.ty
cznych. Związek posiada bibljotekę li· 
czącą 1343 tomów, szatnię z wypoży. 
czalnią kostjumów i rekwizytów ogól
nej wartości 150.782 zł. Nadto posio.da 
ona teatr marjonetek dla d~icci i mło· 
dzieży dla przedstawień WQdrownych 
Ten ostatni miał w ri~ITT1 uhiP.rrbrro wio 
ku 40.325 widzów. 

W ostatnich czasach zwrócono siQ w 
stronę inscenizacji podań miejscowych • 
od wieków wiernie przechowanych. 

Jednem z najbardziej wzruszaJ0cych 
przedstawień było odtworzenie przez 
jeden z zespołów śląskich „Wesela kra 
kowskiego". Miało to miejsce po stro
nie czeskiej w sali gimnazjum polskiego. 
przez Macierz śląska utrzymywanego 
w Orłowej. Widowisko wywołało za pai 
nieopisany. 

Powoli z trudem, ale zbliż:<>•'"'"'' s:fo <l6 
źr6deł życia narodowego. 

w 
i *#.44ffGSIW -

~Bomet ( Courville słuchał tych słów, ale w du- - O jakich mówisz nieporozumie 
chu myślał: no, przyjdzie znowu i wtedy niach ?- zapytał Lancy zdumiony. 
z pewnością o coś mnie poprosi. - Nie, mój drogi, proszę cię, nie m611 cz-ŁOWIEK, 

1IcrtJRY NIE CHCIAŁ PROTEKCJI 

Ale Lancy przyszedł po kilku dniach więcej. To niegodne ani ciebie ani mnie 
i o nic nie prosił, niczego nie żądał. Gawę- Powiedz mi tylko, czego chcesz. Bądź pe
dził, jak równy z -równym. Minister, do- wien, wszystko zrobię dla ciebie. Cz:v 
skonale znający lcruczki petentów, pomy- chodzi o jakąś posadę? O order? :Mam 
ślał: kombinator! spryciarz! zapewne ma wszelkie prawa do odznaczenia. Powied7 

-~ godzim dziesiąta. Jan Courvil- wpływy.„ Odkąd objąłem obecne stanowi bardzo wielką jakąś prośbę i powoli przy wreszcie, stary.„ 
~do Strego bhzra. Za. nim kroczył sko, dotarło do mnie czterdziestu trzech gotowuje sobie teren. Czekał więc, aż ~n Henryk Lancy słuchał tych sł6w 1' 
1mf jego sek:r.etarja:tu. Bńonne, człowiek byłych kolegów szkolnych. Z tej liczby cy wreszcie ruszy z prośbą, domagając najwyższem zdumieniu; potem uśmiech
Jkoło. ~estki, o zimnej, mądrej twa sześciu było faktycznie moimi kolegami, się protekcji. Czekał napróżno. Lancy nął się, spojrzał w oczy kolegi i rzekł: 
łzJt.. czternastu przypominam sobie jakby był zupełnie zadowolony ze swego losu. - Ależ ja niczego nie chcę! 

- -0> nowego <ki":§'? - zapytał Cour- przez mgłę, reszta nigdy ze mną nie kole- Opowiadał 0 swych pracach, swych pla- - Nie chcesz niczego? .• 
'liI1e. gowała. Dla wszystkich zrobiłem to, o co nach i zamiarach, ale w słowach jego nie -Jestem bardzo szczęśliwy w me~ 

Brlonne zdał raport o najważniejszych prosili. Lancy jest czterdziesty czwarty .. „ sposób było odkryć jakiejś ukrytej myśli obecnej pozycji Nie mam żadnych ambi· 
~rawacli, ~eszcie podał wizytówkę. Proszę go wpuścić i jemu też dopomogę ... jakiejś skargi, jakiejś próby zyskania po cyj, żadnych życzeń. Zapewniam cię, mój 

- Człowiek ten przyszedł przed kwa Brionne wyszedł z pokoju. W parę parcia. drogi Courville, że czynisz wszystko, eo 
Clransem. chwil potem ujrzał Courville chudego, nie Dlaczego nie mówi właściwie, czego w twej mocy, jeżeli przyjmujesz mnie 

Conrville czytał: pokaźnego człowieka ze szpakowatą bro- chce odemnie? _ myślał minister już tro tak często, tak serdecznie, jeżeli da.rZY'S2 
- Henryk Lancy, inZynier ... To nazwi dą i rogowemi okularami. chę zagniewany. Może jest zbyt wstydli- mnie swą przyjaźnią... jestem ci za ~ 

do jest mi skądś znane ... Ach, tak, natu - Dzień dobry, Lancy - rzekł Cour- wy, nieśmiały •.. A może chce przez tę bardzo wdzięczny„. ale pozatem niczegi 
talnie! Jeden z moich szkolnych kolegów .. ville, siląc się na serdeczny ton. przydługą komedJę zupełnej bezinteresow nie chcę ..• 

- Pan minister ma doskonałą pamięć - Proszę wybaczyć panie ministrze, ności nabrać mnie.„ Uważa mnie chy- Henryk Lancy m6wil prawdę.„ NĄ 
- zauważył sekretarz tonem, wyrażają- że ośmielam się przeszkadzać... b ł można było wątpić w szczerość jego sł6W1· 

d . a za g upca ..• 
~ym po ziw. -Dlaczego nie mówisz mi „ty" - To też pewnego dnia, gdy Lancy po Twarz Co~e'a poci„emni.ala.. 

- Ten Lancy siedział ze mną na jed- przerwał Courville. - Cieszę się, że mnie dłuższej i bardzo serdecznej rozmowie .._Niczego me chcesz'-„ mczego?, -"._ 
1ej ławie szkolnej. Straciłem go z oczu od odwiedziłeś. tał b . . , ytał Coor powtórzył. 
natury, a to już przeszło lat trzydzieści - I ja się też cieszę- odparł Lancy. w_sll 't Y si~ ~ozegnac, zap · go - I w duchu dodał: a więc po co tu Pl'Z1 

- Nie powiedział, czel!'o chce - rzekł Nie wiedziałem, czy wolno mi zdobyć się vi e 0 warcie i szczerze: hod · 7 · ' 
~ S h . ,. dr . d C ZlSZ 

.6rionne. Był tu już przedwczoraj. Oświacl na odwiedzrnie cię. Nie lubię być natręt- --: ~uc ~J, moJ og!, o czu~~ ~o Czuł się upokorzony, obrażony tą bet 
czono mY, by wniósł podanie na piśmie o nym, a ty jesteś bardzo zajęty. Byliśmy bee ciebi.e wielką SYJ?P~tJę. PrzyJazn mię interesownością, niejako umniejszaJąą je 
audjencję. Dziś rano przyszedł znowu i ongi dobrymi kolegami. A że teraz miesz dzy nami trwa ?<1 dzi~i~st:va, przetrwała go władzę, osłabiającą jego dumę. 
poprosił, by panu ministrowi pokazano kam w Paryżu... ona przerwę. kilkudzi~~ęcm la~ , teraz, - Mój drogi -rzekł zmienionym gł.,_ 
';en bilet wizytowy... - Czem się zajmujesz? ?'dy znow~ ~ię spotkalismy przyJaźń mo- .sem - naturalnie masz prawo wyrzec się 

-Dobrze, wpuścić go.„ Byliśmy do- - Pracuję 'fabryce przetworów che Ja stała się J.eszcze głębszą.'.. mej pomocy_ oh, możesz być spokojny, 
prawdy dobrymi kolegami nie mogę mu micznyc~. - Courville - odparł Lancy wzruszo nikogo nie zmuszam. ..• mam dość peten-
odmówić„. Jeśli panu nie powiedział, mój - I Jesteś zadowolony? ny - to, co powiadasz, raduje bar~o tów przychodzących po posady czy orde 
B.rionne, po co przychodzi, to ja panu - Natui-alnie. Zarabiam tyle, ile po- moje serce. Tak wybitny człowiek, jak ty . . ry.:. Ostatecznie.„ dobrze... doskonale. ... 
powiem: chce posady, protekcji, pomocy, trzebuję. Robię ciekawe eksperymenty w - Nie chodzi wcale o wybitnego czło- Dowidzenia, mój drogi, do widzenia ..• 
odz!1aczenia. Tak jak ci wszyscy, którzy dziedzinie chemji. Ale, co się tyczy cie- wieka - przerwał Courville - tylko o ko- I gdy za kilka dni Henryk Lancy znłJI.. 
L~1 przychodzą. Ach, mój drogi, to jest bie ... mój kochany„. sukcesy twoje wcale legę, który się cieszy, widząc ciebie •. Tern wu przyszedł, nie został wi~cej przyj~ 
c1emna strona mej pozycji. Inni zaznają mnie nie zdruniewają, zawsze byłem zda- bardziej nie powinno by.ć mip,z nami ·ty„ 
'l:rzyj aźni, miłości ja reprezentuję tylko nia, że masz nie:grzeci~tną inteli.1{-enci.e... żadD.Jl..cll. nj~~~ .1 • - , 



~r. 108 
„HASL0•1 z dnia 21-go kwietnia 1929 r. 

Antoni Brade KRONIKA LITERACKO-ARTYSTYCZNA 
Sukces artysty łódzkiego 

w Warszawie 

JUBILEUSZ ARTYSTKI. 
Z końcem bieżącego miesiąca odbędzie 

się w Poznaniu obchód 35-letniej pracy 
scenicznej, artystki teatrów poznańskich 
Marji Czerniakowej. Na jubileuszowem 
przedstawieniu odegrana będzie kor.c,edj a 
Fredry „D&my i huzm-y". 

Do nielicznej gromadki artystów 
łódzkich, którzy umieszczając prace swo 
je w Miejskiej Galerj'i Sztuki, dali się po
µiać społeczeństwu naszemu należy ar-
tysta malarz Antoni Brade. Pięknie u- DOTKLIWY REALIZM. 
zdołnlony artysta ten, nie zasklepia się Na pre.'n.jerze opery Czajkowskiego 
'!Il jednym tylko kierunku. Przeciwnie. „Mazepa" w Teatrze Wielkim w Pozna
Daj~ daw6d szerokiej skali swoie.h u- niu w czasie pojedynku między Mazepą 
zdohilimp; równą pasją kocha fłię w pej- (Karpackim) a Koczubijem (Zalewskim) 
zału rowłnnym, jak w portrecie. ostatni tak silnie uderzył szablą, że o-

&:zedewszystkiem jednak nęci go to strze przecięło p. Karpackiemu dwa pal

„MAZEP A" PO ANGIELSKU„ 

TRYUMF „NIESPODZIANKI" RO
STWOROWSKIEGO WE LWOWIE. 

„Niespodzianka" Rostworowskiego 
odniosła na deskach teatru lwowskiego o
gromny trymf. Wykonanie głównych 
ról spoczywało w rękach p. Siemaszkowej 
dyr. Barwińskiego. Reżyserja bez zarzu
tu. Pod wrażeniem głębokim dzieła i jego 
wykonania publiczność urządziła długo
trwałą owację tak obecnemu na premje
rze autorowi jak i wykonawcom. 

. 
NOWA KOMEDJA PERZYNSKIEGO 

Znakomity autor „Aszantki'' i „Lek
komyślnej siostry" Włodzimierz Perzyń
ski, ukończył nową komedję p. t. „Rozum 
i głupstwo" ,która będzie najbliższą pre
mjerą Teatru Małego, na którego scenie 

.marze, kt6re potęgą swego żywiołu, nie- ce. 
Jlychanem bogactwem walorów kolory
~ch, nie jednego malarza artystę 
natchnęło do tworzenia arcydzieł. 

Uczniowie prof. Mitany, wykładające- zbierał Perzyński w ubiegłych latach tyle 
go literaturę polską na uniwersytecie hucznych oklasków. 

OSTATNIE DZIEŁO BLASCO IBA. 
NEZA. 

W Walencji, miejscu urodzenia zma:i: 
łego niedawno sławnego pisarza hiszpań
skiego, Blasco Ibaneza, wydano pierwszy 
tom pozostawionej przez niego w rękopi· 

sie trylogji o Krzysztofie Kolumbie. W 
dziele tern znakomity pisarz hiszpnfiski 
przedstawia w zupełnie nowem ś1vietlo 

cuje również nad nową powieści~ o Krzy 
warzyszy, podczas podróży odkrywczej 
do Ameryki. Jak donoszą pisma nierriec 
kie, podobno i Jakób Wassermann pra· 
cuje również nad nową powieścią o K.·y. 
sztofie Kolumbie, ukazującą odkrywcę Ne 
wego świat: również w nowem zupełnie 
świetle. 

.Antoni Brade, jako marynista, zaj- Ann Arhor w Nowym Jorku, p. Cecylja Próby pod kierunkiem reżyserskim 
OGóLNY ZJAZD LITERATóW POI..
SKICH W POZNANIU 6 CZERWCA. 

umje wśród artystów polskich m1eJsce Dołęga-Wells i jej mąż Carlton Wells wy Borowsldego już się rozpoczęły. Z za ku
mepoSlednie. Obrazy jego poruszające te- dali w tłómaczeniu na język angielski lis dochodzą wieści, że „Rozum i głup- W myśl uchwały zjazdu literatów po~ 
maty morskie, obok dosadności perspek- M „ Sł k" Tł' . stwo" skrzy się wszystkimi blaskami skich w Wilnie, w październiku 1928 r., 

„ azepę owac iego. omaczeme, z świetnego pióra Perzyńskiego i zapowia-
1 ~czneJ· odznaczaJ·ą s1·ę soczystos'c1·ą d f Mit zł 300 odbędzie się w Poznaniu, w czasie Po· "':.t'"~ prze mową pro . any, wys o w da się jako jeden z największych jego suk 
łrd?W. Wielka staraność, sumienność z ja- egzemplarzach. I cesów scenicznych. wszechnej Wystawy Krajowej, ogólny 
q 'A. Brade rozwiązuje zagadnienia li- UM ww ,, AF 

4 
e+ zjazd literatów polskich w dniach od 6 

nji - oto dalsze walory jego twórczości. do 9 czarwca br. Protektorat nad zjazdem 
Ostatnio artysta ten wystawił szereg B , I k. 1 · objął p. premjer dr. K. świtalski. 
prac w warszawskim „Pro Arte". I or po s I w 1teraturze o zjeździe tym z. z. L. P. w Poznani~ 

p zawiadamia i zaprasza wszystkich litera 
~asa warsz~:vska z uznaniem _kon- „Soból i panna" Józefa Weyssenhoffa syjski przekład „W puszczy" Ejsmonda t6w zrzeszonych i niezrzeszonych. Przeu 

statuJe rzetelnosc talentu A. Bradego. oraz „W puszczy" Juljana Ejsmonda - począł drukować organ emigracji rosyj-
oto dwie książki, które w ostatnich cza- skieJ·, wychod.,,_ący w Paryz·u ,,Ross1·J·a i· miotem obrad będą sprawy literackie, Przedewszystkiem, zwróciły na siebie - ~ od T!'---
sach osiągnęly wielki sukces zagranicą, Sławiaństwo". Przekładu tego dokonał zaw owe oraz z ~atura zwiazane (te-

uwagę obrazy jakie stworzył był, Artysta budząc zainteresowanie się pięknem pol- znakomity poeta rosyjski, K. Balmont. atr, kino, radjo). 
W czasie swego kilkuletniego pobytu w skiej . przyrody, „Soból i panna" Weyssen W N!? 2 „Les Amis de la Pologne" po-
Chinach i Japonji, który to moment hoffa ukazał się w przekładzie angiel- jawiło się obszerne studjum Piotra Le- tON.A WĘGIERSKIEGO PREMJERA-..-
wpłynął niemało na roszerzenie horyzon- skim p. żuk-Skarszewskiej, oraz w prze- heude o twórczości Juljana Ejsmonda. 'AUTORKĄ: DRAMATYCZNĄ. 
tn artystycznego artysty. kładzie czeskim p. M. Calma-Velety, „W W „Rossiji i Sławianstwie" Balmont za

puszczy" Ejsmonda aż w trzech przekła- stanawia się nad znaczeniem „W pusz-
Krótko, lecz bardzo dosadnie i słu- dach francuskich znalazło gorący od- czy" w literaturze europejskiej. 

W Budapeszcie odbyła się premj era 
sztuki p. t.: „Popielata suknia", której 
autorką jest hrabina Bethlen, żona wę
gierskiego prezydenta ministrów. Sztuka 
ta zdobyła tak wielki sukces, iż musiano 
31 razy podnosić kurtynę, gdyż publicz. 
ność WYWObrwała wciaż aktorów j autor. 
kę. 

l!Znie stwierdza to znany krytyk stołecz- dźwięk we Francji, pojawiając się w Zdaniem krytyki cudzoziemskiej ksią
ny Jan Kleczyński piszący między inne „Les Amis de la Pologne", miesięczniku, żki Weyssenhoffa i Ejsmonda odkryły 
mi w „Kurjerze Warszawskim": wydawanym przez p. Rose Bially oraz w przed zagranicą nieznane piękno Litwy i 

dwuch wielkich miesięcznikach łowiec- Polesia, tak jak Kipling odkrył światu 
„Nowym talentem jest Antoni Bra- kich „Le chasseur fran~ais" i „Le Saint piękno dżungli indyjskiej, a Curwaood 

de z Łodzi. Jego „Port w Chinach"ma Hubert Club Illustre". Jednocześnie rn- puszczy północno - amerykańskiej. 
świetne światło i nadzwyczaj żywo malo 
wi:me morze. Jest w pracach Bradego du 
2;a kultura i rzetelny talent. 

Obraz artysty „z motywów gdali
zkich" przedstawia to miasto ze strony 
nieznanej, a przytem jest pełen powie
\n:a. 

Portrety Marji i Bianki są pracami 
lfojrzałemi, skomponowanemi doskonale 
( pełnemi życia". 

Jak dowiadujemy się, doskonały ten 
mAlarz celem kontynuowania swych 
studjów malarskich wybiera się do Indyj 
aby pod upalnem niebem orjentu szu
lrnć nowych dla siebie natchnień. 

M. 
i& 

Teati" Kameralny 

+ RCIROmYEAT'ł ,,ZACH~TA'' + 

1) 

1111. Zgierska 26, pr:io;y Placu Ko!icielnym. 
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\Vielki podwójny pvogram! 

SPADEK SAMI WEINSTEINA 
Arcykomiczne perypetje rodziny żydowskiej na bruku amerykańskim 

W rolach głównyh: Max D a-:vidson i Rasa Rosanowa 

2) SP O W i EDŹ t 6„t o LET N I EJ 
Wstrząs.dramat Życi wo-e:-ctyczn.y, osndy na th najdrailiwsz.wspóbz. zagadnień seksualn. 

Następny program: „Dzneci :oiyc!ov~·skfoj 'R.dky". 

PROPAGANDA SZTUKI POLSKIEJ 
WE FRANCJI, 

Towarzystwo miłośników sceny pol
skiej w Paryżu, organizuje przedstawie
nie mickiewiczowskie. Na program złoży 
się trzecia część „Dziadów", „VII księga 
„Pana Tadeusza" i „Czaty" w oryginal
nej inscenizacji z muzyką Moniuszki. 

Grono artystów polskich w Paryż~ 
przygotowuje widowisko złożone z de
klamacji, muzyki i tańców, ilustrujlł" 

cych sztukę polską od XVI do XVIII w. 
Początek seansów o godz. 4-ej, w soboty, ni ed ziele i święta o god z. 12-ej w południe. Ponadto odegrana będzie komeclja Za-

. Na pierws zy s eans wszystkie mi e jsca po 50 groszy. 
iitfiłil&i'E7l@l@'.»mlm!?if:!łi·<11F.iltl:IJi4Wi!·ii·B~iłśs'1i4/VZGa?~~m~;zx:~. !l:F!~,.'~·il'mcril:l~E·· m:~łlm~~''*m·>:~".:~!"'l:~ru~r!E::C::.:l·:t:i'.ff:!a:i'.fr~!Ziiii!~""~MO'!'..:"l!a-el!!:ifll:~~5- rim~W'ltm~i błockiego „Fircyk w zalotach'. 

swoje szczęście ma bogatą ciotkę, która ru, ale z krwi i smutnej, choć i wesołej 
umiera, zostawiając mu w spadku mil- równocześnie prawdy. 

Miłość bez grosza 
jon. Witaminka, dowiedziawszy się prę- Wykorzystali to artyści, stwarzając 
dzcj, aniżeli Chomik o zapisie, uderza w szereg doskonałych, charakterystycz· 
strunę idealizmu. Udaje, że chętnie przy nych typów. W tej dziedzinie na pierw· 
boku ukochanego znosić będzie biedę i sze miejsce tak dzięki roli, jak i indywi
nieYvygody, że zrezygnuje z komfortu i z dualnemu potraktowaniu jej na miejsce 
dostatku, składając go na ołtarzu miło- czołowe wybili się Tatarkiewicz (świetny Komedja w 3 aktach Stefana Kied.rzyńskiego 

S~wczo nal.eży stwierdzić, że etyka 
ezłowieka powoJennego uległa zasadni
czej zmianie - i to niekoniecznie na ko
r~yść. Konsta~?je~y fakt ten bez zbyt. 
mej melancholJI me w celu wygłaszania 
kazań.? tendencji umoralniającej, lecz by 
uradz1c, dlaczego i sztuka powojenna ja
ko odbicie życia, uległa pewnym rr{eta
morfozom. 

A~torom, o ile nie chcą. oni stać się 
audm przez nawoływanie grzeszników do 
r>pamiętania, pozostają dwie alternaty
wy: Jtlbo, pogodziwszy się ze stanem rze
cz~ iść ~azem z falą i, jak Decobra zdo
byc sobie. tani poklask i drogie auta, lub 
tet, bodaJ okrężną satyrą zgłosić swoje 
re to. 
. S~efan Kied~zyński, doskonały kome

łjop1sarz polski, wybrał to ostatnie. 
Jego „l\fiłość bez grosza" jest ciętą 

tatyrą na pewne sfery: powojenne..sro to-

warzystwa. o treści tej sztuki opowiada ści. w geście, słowie i masce Malatyński) i 
już sam tytuł. Ale chwila, gdy okaże się, że historja Łapińska (kapitalna Koziołkowa). 

Dzieje młodej mężatki Witaminki ma- z testamentem była pewnego rodzaju mi- Trudniejsza, bo wymagająca więce) 
ją być probieżem, do jakiego stopnia na- styfikacją, kiedy Witaminka poświęci indywidualnego wysiłku ze strony grają
wet tak idealne i pierwotne uczucie, ja- swą miłość i wraca do męża, który w mię cej, była rola Witaminki. Bardzo dobrze 
kiem jest miłość, uległo zmaterjalizowa- dzyczasie dorobił się majątku, jest równo ujęła ją I. Grywińska, bez afektacji, z 
niu. Autor zastanavria się, czy kobieta cześnie rozwiązaniem zasadniczego pro- pięknym umiarem, z wdziękiem i swobo· 
współczesna zdolna jest do wyrz2czenia blemu sztuki. Doprowadza ono widza do dą, zdobywającą widza. 
się dostatków, stanowiska, by pójść na niezbyt wesołych refleksyj, o zaniku ide- Z plastyczną wyrazistością i siłą, strze 
niepewne za głosem serca. alizmu wśród kobiet współczesnych. gąc się jednak szarży, potraktował swe-

Ta wiwisekcja wypada narazie dla ko- Gorycz tej prawdy rozjaśnia wiele bez- go Ordońskiego Melina, szczęśliwy reży. 
biety korzystnie. Witaminka, córka pra- troskiego, aktualnego humoru - a taka ser całości. 
czki, mając do wybon1 bogatego, lecz nie- wstawka o wekslu na 200.000 złotych i Doskonały był jako malarz Chomili 
sympatycznego prezesa Pręgorzewskiego, jego d.ziwnych perypetjach jest wręcz Brodniewicz oraz Lenk fako prezes Prę-
a miłego aferzystę Ordońskiego, wybiera świetna. gorzewski. 
tego ostatniego, i, mimo niedwuznacz- Autor, znający życie, sceny i jej wy- Resztę obsady stanowią: Kopij owska. 
nych pokus starego amanta, pozostaje mogi, ożywił swą komedję galerją świet- Skorasiński, Korzelska i. Szmarówna . 
swemu małżonkowi wierna. Ale po pew- nych, z życia wziętych postaci. Taki sta- Zdaje się, że sztuka, która nie schod~ 
nym czasie serce jej skłania się ku mło- ry kretyn- arystokrata Malatyński, ex- z afisza Teatru Małego w Warszawie, 
demu malarzowi Chomikowi. Malarz jest praczka Apolonja Koziołkowa, aferzysta odniesiai ~0Lodzi sukces - frekwencyj„ 
bardzo kochany, ale i bardzo ~oły.. Na Ordoński :to :wszystko. osobl..nie...s ~!!ie- Dh łL 
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Dziś dni następnych! 

Film o grze.chu i kobiecie, fascynująca akcja dramatu, poządań 
rozgrywa się w zakazanym porcie potępieńców 

W ROLACH GŁOWNYCH: 
•• 

ALBERT STEINRUCK 
HENRY GEORGE, 

który kreacją swą w tym filmie prześciga 
Janningsa i V eidta 

• arJa Pa dier stupro~en~owa ko~ieta 
' ulub1emca Łodzi! 

PoCzątek w dni powszednie o godz. 4-ej po poł. w niedziele i święta o godz. 12-ej w poi. 

-------™ ... 
Dziś i dni· 

I 

następnych! 
--~ 

Orkiestra pod dyrekcją 
p. R. KANTORA. 

Poc,;ątek seansów o godz. 4.30 
po poł„ w soboty, niedziele 

i święta o 12 w poł. 

I 
ESURSA I 
Kilińskiego 123. I 

ll!lllllWWWl!lilll!llDm'D __ 1 

KINO 

----
Początek seansów w dni I 

ppwszednie o godz. 5.20, 7.15 i 9, I 
w dni świąteczne o god2. 3, 5, I 

7 i 9. 

Szampańskie arcydzieło genj~lnej reżyserji Lubicza 

P· t. 

(CA••• C'EIT PAlłlł+••!) 
W ROLACH GŁÓWNYCH: 

Monte Blue, Patsy Ruth Miller, Liłjan TashJ111.an 
gwiazdy teatrów paryskich 

Oto film lekki jak puszek, którym pudrujecie sobie panie noski, szpiony, płomienny, francuski! 
c;a„. c'est Paris-to filmowa fantazja mody, kokieterji, wyrafinowania, frywolności, umalowanych nóżek. .• 

Śpiew do tego filmu wykona specjalnie zaangażowany znakomity chór warszawski. 

Dziś i dni następnych! Dziś i dni następnych! 

REŻYS.E.A.DUPONT'A 

I ---
w roli głównej LGA CZECHOWA 

Zwiększona orkiestra symfoniczna • • ::=:~ „Kobieta na torturach" 
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KWIECIEŃ 

NIEDZIELA 
!An:zebna 

Jutro - Sotera, Teodora 

Akademja ku czci 
ś. p. Marszałka F ocha 

W dniu dzisiejszym o godz. 19 przy 
uL Ewangelickiej 9, odbędzie się uroczy
sta akademja ku czci ś. p. Ferdynanda 
Focha, Marszałka Francji, Polski i An
glji, urządzona staraniem Hufca Łódz
Jiego Związku Harcerstwa Polskiego, na 
ttóą uprzejmie prosimy Tow. Przyja
aół Fra.n.cli kolonję francuską i sympa
~k6w. 

Komitet organizacyjny. 

~nASŁO" z dnia 21-go kv;ictnia rn29 I". 

·~rzeciwdziałać droZyźnie mięsa 
na rf11ku łódzki ri 

Zarządzenie, które lUVy\vołaio rzeko~ną „ aferę mięsne\" chybia celu 
Tylko giełda 1Miięs!l!.a uu.oże uregu.lcwać ceny 

Prowadzona od szeregu lat walka z 
drożyzną artykułćw żywnościowych prze 
chodziła już różne fazy rozwoju. 

Bywały momenty, że władze przez 
wydanie umiejętnych zarządzeń odnosiły 
chwilowy sukces, wstrzymując na pe
wien okres czasu niepowstrzymany pęd 
drożyzny, doprowadzającej do rumy 
przedewszystkiem robotnika, rzemieślni
ka i urzędnika. 

Zdarzały się jednak wypadki, że wal
ka z drożyzną, prowadzona nieumiejęt
nie, przynosiła więcej szkody, niż korzy
ści. 

Najlepszym tego dowodem były 
cz.asy t. zw. „grabszczyzny", kiedyto 
vvbrew wszelkim nieobmyślanym często 
zarządzeniom dochodziło się do całkiem 
przeciwnych wyników. 

Liczba rozporządzeń wzrastała, lecz z 
takąż prawie samą szybkością podnosiły 
się ceny. 

Wreszcie w maju 1926 r. postęp dro
żyzny osi0:gnął swój punkt kulminacyj
ny. 

Wtedy to kupcy trzody, chcąc zmu
sić producentów -rolników do obniżenia 
cen mięsa, po długich, nie uwieńczonych - W&S'fiW';,*A*PIMPJ#SWi@M@+AH#t&~#&• i' pws;ws.e•ą;;rpc;wWN?i'' ,,,. 

skutkiem staraniach o utworzenie giełdy 
mięsnej, zdołał jedynie uzyskać od Rzą,dt; 
zezwolenie na przywóz kilku wagonów 
nierogacizny z Rumunji, co znacz1'lie 
przyczyniło się do obniżenia cen. 

Mimo to sprawa giełdy mięsnej, nie
załatwiona ostatecznie wtedy, do dnin 
dzisiejszego nie przestaje być aktualn0 
Giełda mięsna i wyznaczone przez ni11 
ceny wytyczne uregulowałyby handel 
mięsem wewnątrz kraju tak, jak Państ
wowy Instytut Eksnortowy uregulowa) 
go z zagranicą. 

Rekolekcje dla służby Zatarg majstrów kominiarskich z pracownikami 
w świetle prawdy 

Brak giełdy mięsnej jest więc najwię
kszą bolączką naszego kupiectwa i prze· 
mysłu mięsnego. 

Wprawdzie w r. 1926 weszliśmy w okrei:i 
stabilizacji, w czasie której skoki cen 
były minimalne, lecz mimo to władze ad
ministracyjne wiecznie muszą czynić 
starania, aby najmniejszy nawet wzrost 
drożyzny zahamować zupełnie. 

W przysUym tygodniu z okazji uro-
lZYBt;ości św. Zyty patronki służących 
odbędą się rekolekcje w kościele św. Krzy 
I.a w następującym porządku 24, 25, 26 b. 
m.. konferencje o godz. 51h pp. 27-go bm. 
spowiedź o godz. 5 pp., 28 bm. msza św. 
t komunja św. o godz. 6-ej rano. 

Wszyscy chlebodawcy ,dbający o do
• duchowe swych służących zechcą ła
'kawie pozwolić i dopomóc swym służą
cym w uczestniczeniu w rekolekcjach. 

Zebranie kuchmistrzów 
Zarząd cechu kuchmistrzów zawiada

mia wszystkich członków, że w niedzielę 
rlnia 21 b. m. o godz. 5 p. p. w lokalu 
'P'l%Y ul. Kilińskiego 78 odbędzie się nad
zwyczajne ogólne zebranie cechu, na które 
?tZYJeźdża z Warszawy prezes kuchmi
rtrzów P• Andzejewsld i skarbnik p. Fi
{ułła. ?ny-bycie obowiązane. 

· Z Cechu Fotografów 
W poniedziałek, dnia 22. 4. r. b. o go

izinie 19 w lokalu H. Konarzewskiego, 
Piotrkowska 97, odbędzie się zebranie 
~ z następującym porządkiem: 

1) Otwieranie nowych zakładów bez 
ioncesji 

2) Oddawanie robót zawodowych arna 
torom. 

Po zakończeniu zebrania, tegoż dnia 
( w tym lokalu odbędzie się pierwsze or
ganizacyjne zebranie w celu założenia 
wydziału Podmistrzowskiego przy Cechu. 

Walne zebranie Związku 
Podoficerów Rezerwy 

Zarząd Ogólnego Związku Podoficerów Re
żMw'Y R. P. Okręgu Łódzkiego komunikuje 
swym członkom ,że w myśl par. 9 art. 6. a) 
statutu Związku zostaje zwołane na dzief1 27 
kwi_etnia rb. na godz. 18-tą w pierwszym, a 
L9-tą w drugim terminie w sali balowej Ogni
ska Oficerskiego {A1. Kościuszki 4) Walne Ze 
l:u:anie Związku. 

Zarzad. 

Osobiste 
W dniu wczorajszym w kościele św. 

J6zefa został pobłogosławiony związek 
maliefiski między p. Marją Banachow
slrą a p. Adamem Jezierskim. 

l\llodej parze szczęść Bożeł 

Nocne dyżury aptek 
Dziś dyźu:rują apteki: 

,. G. ~ł?niewicza (Pabjanicka 50), K. 
Chądzynskiego (Piotrkowska 164), W. 
Sokolewicza (Przejazd 19), J. Zundelewi-
lińskiego (Andrzeja 26), J. Zundelewi
cza (Piotrkowska 25), M. Kasperkiewi
r·za {~,Perska 54), S. Trawkowskiej ,(ul. 
Brzezmska 56). 

P~zatem stale d:yż?1°ują następujące 
iapte~1: ~· SadowslneJ (Zgierska 57), H 
:->utkiewicza (Zgierska 97), Z. Gorczyckie 
go (Przejazd 59), A. Szymańskiego fPrze 
~}~ana 151-i _ .A._ Busse~0. JR.uo~ska 

Opłaty za wycier kominów zatwierdziła Rada Miejska 
W szeregu wczoraj szych pism poran

nych ukazała sie wzmianka w kwestji 
zatargu pracowllików kominiarskich z 
mistrzami kominiarskimi, a że sprawa 
ta dotyczy szerokiego ogółu, musimy za
brać głos, celem oświetlenia jej ze sta
nowiska rzeczowego. 

Otóż kw es tj a tego zatargu przedsta
wia się następująco: 

Pracownicy kominiarscy prowadzą ak
cję w kierunku uzyskania wyższych sta
wek płacy. Podwyżka zarobków uzależ
niona. jest od zatwierdzenia wyższych 
stawek za wycier kominów przez Magi
strat m. Łodzi. 

Pracownicy, nie czekając na zatwier
dzenie tej sprawy definitywne, co nastą
pi w najbliższych dniach, inspirują. pra
sie wiadomości nie odpowiadające praw
dzie, które wprowadzają w błąd opinję 
publiczną, godząc w interesy mistrzów 
kominiarskich, od których w tej sprawie 
otrzymujemy następujące wyjaśnienie: 

1) Stwierdzamy, że nie majstrowie 
kominiarscy rzekomo nieprawnie pod
wyższyli ceny za wycier kominów, gdyż 
ceny za czyszczenie kominów zatwierdzi 
ła Rada Miejska, o czem swego czasu 
prasa miejscowa zawiadamiała. 

Zaznaczyć również musimy, że praco
wnicy kominiarscy otrzymali podwyżkę 
w wysokości od 90% do 100%, gdy tym
czasem mistrzowie kominiarscy uzyskali 
podwyżkę, wynoszącą ogólnie 50 proc. 

O rzekomem wypłacaniu zarobków pra 
cownikom w knajpach, dowiedzieliśmy 
się dopiero ze wspomnianej wyżej 
wzmianki, gdyż jedynie w rzadkich wy
padkach wypłata uskuteczniana była 
przy pracy w bramach, a to ze względu 
na wygodę samych pracowników. 

Dalszą polemikę z wywodami pracow
ników pozostawiamy dla wyjaśnienia u 
pana Inspektora Pracy. 

Zarząd Korporacji 
Przemysłu Kominiarskiego". 

Zarządzenia, zmierzające ku temu, nie 
zawsze jednak są skuteczne, i nie speł
niają swego zadania. Najlepszym tego 
przykładem jest sprawa rzekomej „afe
ry mięsnej", rozdmuchanej przez niektó
re pisma łódzkie do rozmiarów klęski 
społecznej. 

Według wiadomości, jakie zdołaliśm) 
uzyskać z najlepiej poinformowanych 
źródeł, rzekoma „af era" przedstawiała 
się następwąco : 

Kierownik wydziału karnego Starostwa 
Grodzkiego udał się na targowisko rzeźni 
Bałuckiej i zażądał od znajdujących się 
tam kupców, aby mu przedstawili ra
chunki, wystawione na kupioną przez 
nich trzodę. 

Rozutnie się, że kupcy, nabywający 
swój towar od chłopów, przeważnie an· 
alfabetów, nie mogli zadośćuczynić temu 
żądaniu. 

100-lecie Cechu Pończoszników i Dziewiaiy W rezultacie spisano kilka protoku
łów, choć nie stwierdzono, aby który z 
kupców trzody odmówił rzeźnikowi, na
bywającemu u niego towar, w:vstawienia 
rachunku. 

W sobotę dnia 27 bm. rzemieślnicza 
Łódź obchodzi święto 100-letniego jubile 
uszu istnienia Cechu pończoszników. 

Oto krótki zarys pawstania Cechu: 
W roku 1816 założono kolonję tkacką 

w Łodzi, równocześnie z nimi przybyli 
do naszego grodu liczni pończosznicy, któ
rzy również w Łodzi i jej okolicach zakła 
dali liczne osady. 

W krótkim czasie przemysł pończosz
niczy rozwinął się i stanął na drugim 
miejscu po przemyśle tkackim. 

W 1828 założono Cech pończosznih:ów, 
który szybko się rozwijał zyskując coraz 
to więcej członków. 

Pierwszymi założycielami byli: 
Karol, August Aurich, Karol Uhlmann 

i Karol, Kryderyk Hoppe, którzy zwołali 
organizacyjne zebranie. Starszym cechu 
wybrano Karola, Augusta Auricha, który 
na tern stanowisku pozostawał od roku 
1828 - 1833. 

Następnie starszymi cechu byli: 
1833 - 1838 Karol, Fryderyk Hoppe 
1838 - 1843 Fryderyk Werner 
1843 - 1846 Karol Seidel 
1846 - 1850 Wilhelm Hopfner 
1850 - 1860 Benjamin Uhlig 
1860 - 1870 Moritz SchOnherz: 
1870 - 1880 Florian Rosler 
1880 -- 1885 Julius Rakete 
1885 - 1888 Karol, August Wuttke 
1888 - 1891 Adolf Neuman 
1891 - 1900 Wilhelm Wenske 
190 - 1910 Franciszek Jankowski 
1910 - 1919 Adolf Walter 
1919 - 1922 Bolesław Schulc 
1922 - 1928 Adolf Schonborn 
Obecny zarząd składa się: 
Starszy Cechu - Gustaw Henius 
Podstarszy - 1. Oskar Lahmert, 2. 

Ą.dolf ;Laubstein. 

Skarbnik - Jabłoński Jan 
Sekretarz - 1. Gebriider Adam, 2. 

Władysław Cichowski. 
Gospodarz - 1. Piotr śmi.irielski, 2. 

Gustaw Zelmer. 
Komisja rewizyjna: 
1. Michał Piaskowski, 2. Oskar Klau

sner, 3. Ignacy Pustelnik. 
Siedzibą Cechu jest ul. Zamenhoffa 

18 u starszego Cechu p. Gustawa Heniu
sa. 

Dniem założenia Cechu był 24 listo
pad 1828 r. i w tym dniu upłynęło 100-
lecie istnienia, lecz z powodu przyczyn 
niezależnych od C'chu nie mogła się od
być uroczystość w roku ubiegłym. 

W sobotę więc dnia 27 kwietnia Cech 
obchodzi 100-lecie z następującym pro
gramem: 

Godz. 8.30 rano. Zbiórka zaproszo
nych przedstawicieli władz, delegacyj, po 
krewnych zawodów ze sztandarami, oraz 
wszyst' ; nh członków i zaproszonych go
ści w le '·alu Tow. Rzem. ,1Resursa" w 
Łodzi ul. Kilińskiego 123. 

Godz. 9 rano. Wymarsz do kościoła 
św .Krzy:'.;a. 

Godz. 10 rano. Nabożeństwo. 
Godz. 11.30 rano. Nabożeństwo w ko

ściek ew~mgelickim św. Trójcy. 
Godz. 12 w poł. Powrót do lokalu Stra 

ży Ognio'.vej przy ul. Konstantynow-
skiej nr. 4. · 

Godz. 12.30 w poł. a) Powitanie go

Rozdmuchane przez prasę łódzką rze
kome osadzenie jednego z kupców trzo
dy w więzieniu do dyspozycji władz są~ 
do wo - śledczych, było jedynie przypad
kowem aresztowaniem, wynikłem skut
kiem nieporozumienia, i aresztowanel?9 
natychmiast zwolniono. 

W związku z zajściem w rzeźni Bału
ckiej kupcy trzody chlewnej zwrócili się 
do Starostwa Grodzkiego z memorjałem, 
w którym dowodzą, że zarządzenie kiero
wnika wydziału karnego w sprawie po
siadania rachunku, w żadnym razie nie 
przyczyn się do powodzenia walki z dro
żyzną, gdyż kupcy zamiejscowi, napoty
kając na trudności sprzedaży trzody 
w Łodzi, nie będą. zaopatrywali tutejsze
go rynku w mięso, każdy bowiem, kto 
zna naszego chłopa, wie dobrze, jak tru
dno wydobyć od niego podpis, a tembar
dziej wtedy, gdy podpis ten ma być 
położony na rachunku. 

Chłop w obawie podstępu lub kary za 
zbyt wysoką sumę, wystawioną za trzo
dę, będzie się bał sprzedawać, a jeśli bę
dzie to musiał uczynić, sprzeda temu, 
kto rachunku nie wymaga. 

W rezultacie łódzki rynek mięsny nie 
będzie należycie zaopatrywany w trzodę 
chlewną i wtedy właśnie może dojść do 
podwyżki een, której obecnie władze bez 
powodu się obawiają. 

ści b) Sprawozdanie ze 100-letniej dzia- Należy przypuszczać, że zainteresowa 
lalności Cechu; c) Przemówienie okolicz- ne czynniki wezmą pod uwagę memorjał 
nościowe. Banldet. kupców trzody i cofną zą.rządzenie kiero~ 

O godz. 9-ej wieczorem Zabawa Ta- wnika wydziału karnego, które, jak już 
neczna dla członków, ich.i:~np.raz zapro zaznaceyliĄmX:,. Jlie odniesie Jl~ 
zonych gości.. -- · - · skutku& 
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TEATRY:. 
1' str ?:Uejski - „Handlarze sfawyC· 
Toafr Kameralny - „Miłość bez grosza" 
Tentr Popularny - „Wujaszek z Gwadelupy" 

CO GRAJĄ W KINACH: 
Apollo - „Ojcze" ? 

Capitol - ,,Niezwyciężona fregata". 
C<lSL"lO - ,,Joanna d'Arc" 
't:;o.so - „Szympans - widmo" 
Czary - „Branka :potępieńców'" 

>HASŁO« z dnia 21-go kwletnfa 1929 r. 

ROZRYWI<A i ODPOCZYNEK PO PRACY 

TEATR W SALI GEYERA. 
Dziś dwa prze.dr:;bwienia znakomitego wo

dewilu ze śpiewami i ta:iicar.U „l'.1iljo;1o·;·a spad 
kobierczyl).i." w premjerowoj obsadzie. Muzyka 
pod kier. T. Hessego. 

Imprezy szkół polWSZo 
na fundusz wycieczkowy do 

Poznania na PWK 

tet Wy<:ieczkowy na z.ebraniu dn. 26 mar.ca b. Na dz' ' 24 kwietnia br. zakupiono w Te
r uch;·„alił: Urz:i,dzić <ln. 23 kwietnia br. przed atrze Popularnym przedstawienie wieczorowe. 
s~awienie w Teatrze Popularnym z następują- „Ali - Baba" odegrane siłami artystów tego:i. 
cym progn:i,mem: „Ulicznik wars::awski" - hu teatru dla dorosłych i dziatwy szkolnej. Po
moreska w 1 odsłonie (odegrają uczniowie szko c::ątek o godz. 20, ceny od 50 gr. do 1.50. 
ły nr. 1) i „Porucznik I Brygady", obrazek 
sceniczny w 1 odsłonie (odegrają uczniome s:i:ko 
ły nr. 21), chóro.lny śpiew da szkoła nr. 21 
pod batutą p. Pawła Gorłowa i popis orkiestry 
szkoły nr. 1 pod batutą kapelmistrza - nauczy
ciela p. Thiema Henryka. 

Dnia 29 kwietnia hr. cdb~dzie sję pizedsta
wienie w sali Geyera, „Złota kula", wykonane 
przez dziatwę szkoły nr. 127, i śpiew 4 głosowy 
chóralny, wykonany przez szkołę nr. 112. 

Początek o godz. 16, ceny miejsc od 30 do 

, Dom Ludowy - „Gdy wiosna życia przemówi" 
Era - „Ramona" 

Celei:p. uzyskania środków na wyjazd dzie
ci na Wystawę Powszechną do Poznania, Komi 

Początek imprez o god:i:. 4 popołu<!niu. 
Ceny miejsc niskie od 30 do 60 gr. 

60 groszy. 

Dnia 30 kwietnia br. artyści Teątru Popu· 
larnego odegrają „Ali Babę" w tejże sali Geye
ra od godz. 20-ej. 

Grand-Kino - „Taki jest Pary!" MM*PWWW!t'P.- i?PiAIW*MMA +~ PSU 
Luna - „świat nocy'" 
l\'Iiejskie Kino Oświatowe - „Matlra.niez.nanego 

Dział rozrywek umysłowych 
Ceny od 50 gr, dą l.50 gr. 

żołnierza" 

mmoza - „Książęta na wygnaniu" 
Odeon - „W pazurach lamparta" 
Pałace - „Branka potępieńców" 
Resursa - „Moulin Rouge" 
Spółdzielnia - „Miłość i łzy Szopena" 
Słońce - ,,Miasto mHjona pol-egłych" 
V'enus - "Tygrys Arizony'' 
Victoria - „Panna do ws-.&ystkiego" 
W odewił - „Ostatni carowie" 
Zachęta - „Spadek Sami Weinsteina" 

TEATR MIEJSKI. 

Dobre rozwiązania nadesłali: 
Grodecki Wacław. Państwowa Szkoła 

Handlowa Męska. Sypniewska Mela. Bre
delówna Janina., Michalska Ada. Jarosz 
Wł. Bł~zczyk Marjan. Nowakowski Ro
man. J enne Ernest. Zdzien..'licki Tadeusz. 
Kłosowicz. Błażewski Zenon. Piotrowski 
Tadeusz. Nowosielski Lech. Chwiałkow
ski Z. Jankowska St. Idowski Jan. Kowa 
lewski Edmund. Klinowski Bolesław. Bu-
hajakówna Władka. Kacprzak Adam. An 

dward. Makowska Marja. Grunertówna 
Irenka. Janio Leon. Białkowski Henryk. 
Balearek Antoni. Przybylski Stanisław. 
Balicki Józef. Hajda Wacław. Nowak 
Zdzisław. Krata Stefan. Twardowski Zdzi 
sław. Pietraszewski K. H. Koman W. 
Kubiak Józef (kanonier). Pillowa Marja. 
Wyraz Jan. Woźnia.k Leonard. Toma
szewska Krystyna (Bezimienna, Wspól
na 13). 

Nagrody wylosowali: 

POPIS TANECZNY UCZENIC SZIWLY 
STEFANJI PASZKóWNY. 

Popis Szkoły Paszkówny, nagrodzonej na 
wszechpolskim konk"Ursie tanecznym w w~r· 
szawie, z przyczyn od szkoły niezalei:nych, zo· 
stał przesunięty o tydzień, t. j. na niedzielę, 28 
kwietnia b. m. o godz. 11.30 przed południem 
w Teatrze M'iejiikim. 

Tegoroczna impreza budzi wielkie zaintere
sowame z powodu wystawienia tych samych 
numerów, które w ubiegłą niedzielę wzięły na
grodę na wielkim turnieju tanecznym w W ar· 
sza wie. 

drzejews;Ira Zofja. Wróblewski Mieczy
sław. Popławski Stanisław. Tokarczyk 

Ostatnie przedstawienie "Dw6cb. ~nów B". Stanisław. Leslau Jan. Bu11Ski 'Mieczy-
dane będzie dziś 0 godz. 4-ej po poh:ul.rriu po ce smw. Tomaszewski L. Kawczyńska Ma-

I Sypniewska Mela, Sosnowa .Ni! 1 -
2 książki. 

II Klinowski, Konstantynowska .Ni! 5 
- 2 bilety do „Czarów". 

„Maszyna - symbo~ ŁQdzi" - taniec zespCI 
łowy, który zobaczymy w. niedzielę, wziąl dru
gą nagrodę, a „'Modern" i „Słowiaf1ski", wyko
nany przez kierowniczkę szkoły, wziął specjal· 
ne wyróżnienie. 

ttch popularnych. ryła. Pod"Qorączyński St., wachmistrz. 
„Handlarze sławy•. Korytkowski H. Giegier Eug. Chmielan-

III Bredelówna Janina, AI. I~go Maja 
J\12 52 - 1 książka. 

Doskonala ta satyra społeczna. autora re- ka Jadwiga. Cholakowska R. Bayer Eu
wełacyjnych sztok: ,,MY. Topaze" i ~a:r.-ć', M genjusz (zamieścimy). Reszkowska Zo
Pagnola, grana będzie dzi§ wieczorem o'::'a:'. fja Kostrzewski Zygmunt. Pawlak Wła-
w środę. dysław. Czesna Klara. Rabęcka Heli:ina. 

IV Andrzejewska Zofja, Brzozowa .Ni! 
4 - 2 bilety do „Mimozy". ' 

Nagrody są do odebrania w admini
stracji „Hasła" w środę od 4--7 wieczór. 

Prócz tańców wystawionych na konkursie w 
Warszawie, ~dą tańczone bardzo ciekawe nu
mery dorosłych i dzieci. 

W środę ce~ populame. Starnowska Zofja. Korzeniowski Ry Za rozwiązanie dzisiejszych zadań re~ 
dakcja przeznacza 5 nagród. Długa scena taneczna „Na baliku kostjumo

wym" budzi wielkie zainteresowanie. Kto tam 
nie będzie tańczył! I kuchciki, i pokojówki, i 
marynarze, i żołnierze ołowiani, i baletnice, i 
maleńkie damy z czasów rococco, i Kaffepup
pe i t. d. 

~..&-.:..C'. ..... ~~· 
Pierwszorzędnie WJStawion:.r poti;łn.;v dta-

K. H. ~ ,.JnespodDmka" " 
Horecq i Socłuł w mlaeh gł6wnych powtóno... 
ay będzie jutro na ~ Związb>wem 
eraz we wtorek i w czwartek. 

Ceny popalanie. 
W piątek ,;Hmkeman"- „ oanach najnit

„Jch. 
„Sen". 

w p:r~gotowanm głośna sztuka Fellcji KTU 
e:rewskiej ,,sen• :w- insceaizacJ"i Edmunda Wier
mi5kiege. 

„W.iele • Knriiiłach'!'„ 
Słynne na eahł Polskę widowłmm sceniczne 

lt Skierkowskiego „Wesele na Kvrptach• po 
sukcesach w Warazawłe, B:rakowie, Lwowie i 
na ślęsku, dane będzie raz jeszcze jeden w Te
atrze :Miejsldm w nłedzł• dnła 28 b. m. 

Bilety jui" do ~ W' eukł8rni Gostom
~ki.ego. 

TEATR KAMERALNY. 

szard. Gondówna Regina. Kowalewski E-

KUPON 
DO DZIAŁU ROZRYWEK UMYSŁOWYCH 

Imię i nazwisko ______________ _ 
}. 

Adres 

•(Wypełnić i wyciąć) 

HASŁO SPORTO E 

Ciekawej całości dopełnią śliczne kostjumy 
projektowane przez artystę rzeźbiarza, Alek
sandra Czeczotta. 

Bilety są ł do nabycia w kancela?'J1 szkoły\ 
Gda]iska M, od 4--8 wieczorem, w dzień Popi
su p].111.:y kasie teatru od godziny 9 rano. 

CO US&~IZ~Ą" DZI 
PlłZE.Z lłADIO 

P.KOGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ. 
Fala 1395.3 

Niedziela, 21 kwietnia. 

10.15 Transmisja nabożef1Stwa z Katedry wileA-
l>st:rtnte przedstinpienie „Pa!Ul;v Maliezewskiei" Wyśc• ł d • • trzymają zdobyte nagrody na są.li u p. sldej. 

s St. 1arlrowską Ig m O z:mezy na Stefańąkiego, gdzie uroczystość zostanie ll.56 Syguał czasu, hejnał z WieiY. Marjaeki~ 
po,vtórzone zostanie dziś o godz. 5 po południu 25 kim. rozwiązania, a biorący w niej udział ko- w Krakowie, komunikaty. 
po cenach zniznnvch. Ot • k I k" larze, będą. mogli przed odJ. azdem do do- 12.10 Transmisja koncertu z Filharmonji WaJ'o 

~~J warCie sezonu o ars 1egc szawskiej. 
W 'llfodzi" mu, odpocząć, posilić się i pogawędzić. „Miło§ć bez grosza". 1 ~ 14.00 Odceyt p. t. „Wędrówki młodego roJ.trllat. 

Dziś i dni następne wesoła, współczesna ko- W dniu 28 kwietnia r. b. odbędzie się SPJVi:afeła kolarska - wygł. inż. Stefan Wyrzykowski. 
mC'{ija St. Kiedrzyńskiego „Miłość bez grosza", uroczystość otwarcia tegorocznego sezo- ~ 14.20 Odczyt p. t. „Pielęgnowanie roślin w cz& 

która po triumfach w Warszawie i na scenie nu kolarskiego w Łodzi., . . w dniu 3 Maja sie wzrostu" - wygł. inż. Jan Lentz. 
Mdzkłej ełeszy się wielkiem powodzeniem. Program uroczystości jest następ.u- z okazji święta narodowego w dniu 14.40 Odc~t p. t. pN'ajważniejsze wiadomośd 

„Adwokat i róże". jący: 3 maja br. odbędzie się na trasie Praszka i wskazania rt;>łnicze" - wygł. dyr. Szczepa1 
Pod reżyserją J. Chodeckiego odbywają się Zbió:r:ka wszystkich kJubów, należą- - Wieluf1 - Złoczew - Sieradz - Zduń Mędrzecki. 

~róby pełnej Poezji i subtelności 3-aktolfej ko- c;ych do Komisji Międzyklubowej Kolar- Gka Wola - Łask - Pabjanice - Łódź 15.00 Komunikat meteorologiczny. 
medji autora „Ptaka" i „żeglarza", J. sZaniaw- skiej o godz. 8 rano, na pl.acu sportowym (128 klm.) sztafeta kolarska, zorganizo- 15.15 Transmisja koncertu z Filharmonji Wdo 

skicgo, ttAdwokat i róże". S. S. Union, przy u. Przejazd N2 7, skąd wana przez Komisję Międzyklubową Ko- szawskiej. 
pqnktualnie o godz. 8.30 nastąpi wyjazd larską w Łodzi w porozumieniu z Woj. 17.30 Odczyt p. t. „Aleksander Fredro" - WTdł 

TEATR POPULARNY, 
Oarodowa 18. 

Dziś dwa przedstawienia: o godz. 4.30 i 8.M 
'11ecz. „Wujaszek z Gwadelupy", który grany 
będzie jeszcze jutro i we wtorek po raz ostat
ni. W środę „Ali Baba" o godz. 8 wiecz. Do
<:hód przeznaczony na wyjazd dzieci szkół pow
:zechnych do Poznania na wystawę. 

„Berek J9selewicz". 
Zapowiadana od dłuższego czasu premjen~ 

,Berka Joselewicza", :która wzbudziła duże za
nteresowanie odbędzi"e się w czwartek, <ln. 25 
'Wietnia. 

Obsadę sztuki tworzą najlepsze siły dra" 
tttatyczne z dyr. J. Pilarskim na czele, jako re
fyserem i wykonawcą roli tytułowej. 

Kasa teatru od dziś rozpoczęła sprzj:!daż bi
fetów na premjer~ i nast;wne przedst.awiema. 

na rowerach do Ru9y Pabjanickiej na na Komitetem W. F. i P. W. prof. Leon Płaszewski. 
bożeńs.two do tamtejszego kościoła. Po Celem sztafoty będzie przewiezienie 17.55 Odczyt p. t. ,:z, pr.ze:ty~ i dziejów D32'9> 

~kończonem nabożeństwie odbedzie sie o adresu hołdowniczego dla Pana Prezyden du" - wygl. p:rof. Henryk Mościcki. 
godz. 11-ej na ti:asie Ruda -·Rzgów·_ ta Rzeczypospolitej, od ludności zamiesz- 18.20 Audycja ludowa literacko-muzyczna p. t. 
Kurowice, - 25 klm. wyścig „Młodzi- kałej na pograniczu, który zostanie złożo „Wiosna nastaje". 
ków", dostępny dla wszystkich kolarzy, ny na ręce pana Wojewody, po ukończo 19.()0 „Rozmaitości" Występ P. :r. Wa:meckie-
nieposiadają.cych jednakże żadnych na- nym nąbożeństwie w Katedrze w dniu 3 gp. 
gród za wyścigi kolarskie - na dowol- maja około godz. 12-ej. 19,20 Odczyt p. t. „O mieszkańcach i mieszkan 
nych rowerach. PięBRl pierwszych zwy- Do adresu powyższego dołączony kach wysp apońsldch'' - wygl. prof. Bo~dan 
cięzców otrzyma srebrne, artystycznie rówl').ież będzie ad·res od 25 klubów i sek- Richter. 
wykonane żetony, a nr.stępnych kolej- cji kolarskich, mających swą siedzibę na 19,45 Nadprogram i komunilmo/. 
nych. 10-ciu zawodników, otrzyma 7,etony .terenie Ł0dzi i należących do K. M. K. 19.56 Sygnał cżasu. 
pamiątkowe - u'fundowane przez K. M:. Trasa sztafety zosbła podzielona na 7 eta 20.00 „Rozrywki umysłowe" - wygł. por. ey. 
K. Zapisy do wyści.gu przyjmowane bę- pów i zostanie prz.ejecha].ą przez najlep- prjan Jabłonowski. 
dą na starcie, za opJatą 1 zł. wpisowego szych kolarzy łódzkich, Którzy niewątpli 20.30 Koncert wieczorny. W przerwie komuni-
od siodełka i 50 gr. lrnu~ji na otrzymany wie dołożą wszelkich starań, ażeby wy- kat teatrów Miejskich. 
numer, która to suma zostanie zawodni- r.naczony im teren przejechać w rekordo 21.00 Kwadre.ns literacki p. Tadeusz Boeaeńsld 
kowi zwrócona po oddaniu nume.llU. Wein czasie i tem samem, zadokumento- odczyta fragmenty z Norwida. 

Po-ukońCZ'Oll1Ill ~~~ ~y,- o- <W~-Sq sp:rą.mloSe i• klas. ~a-Transmisja ~ki: taneo-;md, · 
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Zatarg o złam w PPS na terenie Kalisza w 
w 

fa bryce We 
0 

ntrauba 
Pabjanicach 

4a tle niestosowania obowiązującego cennika 

Szereg wybitnych działaczy przystąpiło do Frakcji 
Rewolucyjnej 

W fabryce Weintrauba w Pabjanicach 
przy ul. Fabrycznej M 15 wybuchł za
targ na tle niestosowania obowiązujące
go cennika w przemyśle włókienniczym 
»rzez administrację fabryki. 
Ponieważ interwencja miejscowego od

działu Związku Chrześcijańskiego nie od 
niosła skutku, sprawa została skierowa
na do Okręgowego Związku Chrześcijań
akiego w Lodzi, który zwrócił się o inter 

wencję do Inspektora pracy 15 obwodu, 
p. Okolskiego. 

W związku z tern, w dniu wczorajszym 
p. insp. Okolski udał się do wspomnianej 
ffrmy, w celu zbadania sprawy na miej
scu. 

Jak się dowiadujemy, w firmie Wein
traub zatrudnionych jest 150 robotni
ków, którzy, w razie nieuwzględnienia 
przez firmę ich słusznych żądań, przystą 
pią do strejku. 

Jak się dowiadujemy, z PPS. w Kali
szu wystąpiło trzech wybitnych człon
ków okręgowego komitetu tejże organi
zacji: radnym. Kalisza, Władysłąw Jan
kowski, przewodniczący związku użytecz 
n ości publicznej, Franciszek Dąbrowski i 
Tomasz Hankowski, którzy, nie godząc 
się z taktyką C. K. W. PPS. w stosunku 
do rządu Marszałka Piłsudskiego, oraz z 
uprawianą destrukcyjną antypaństwową 
robotą, postanowili stworzyć na terenie 
Kalisza dawną frakcję rewolucyjną PPS. 

N a odbytem przed kilku dniami zebra 
niu organizacyjnem, zam1cJowanem 
przez wyżej wymienionych, w któ;:cn 
wzięło udział kilkudziesięciu członl:ów i 
sympatyków dawnej frakcji rewclu:::yj
nej PPS., wyłoniono komitet organizuc:;'j 
ny w następującym składzie: F. D:;bro'.'i 
ski, W. Jankowski, G. Gołębio'Kski, J 
Ciesielski, T. Hankowski, Ł. Wojci:::cl1011 
ski, J. Rachuciński, Szymański, J. \Voj 
ciszewski i W. Minkin. 

Do prezydjum weszli: F. Dą.brows~~ 

IP~~~~~~w~.t1~w~~·*~·~•!!1!!' ;'!!AW~+~e:~w~u~!!!!'!';!*~&::1~··~'·~iw;~,»!!!!lł!!!!"~ll!l!l!MM~rn~MS~~~~~~~'~»~~~MB~n~-~e~•~"*~'~'~5 ~~iłfAA~&~!im~a~s~w~t•~~~!!!!!'~-~'~&a1~ - prezes, W. Jankowski - skarbni11 

Głębowski - sekretarz, T. Hankowsl~ 

„ 
zy b 
zbiegie 

o 

z1wnym 

• r 
'' okołicżności" 

adkontyngentu 

, • '' z zę ce· 
zaliczono ich do 

Piąty dzień rozpraw przeciwko oskarżonym w aferze poborowej PKU Wieluń 
O godz. 9-ej zrana trybunał wojsko- oświadczył, że nie przypomina sobie. Wo Przyczem stwierdza świadek, że nigdy 

wy pod przewodnictwem podpułkownika bee tak jaskrawych kolizji pomiędzy zez- się o to nie starał, jak również nie płacił 
Mi~wskiego przystąpił do dalszego ba- naniami świadka Fuksa u sędziego śled- za to. Tu przewodniczący stwierdza sprze 
dania świadków. czego, a na rozprawie, prokurator zapy- czność w zeznaniach z posiadanemi doku-

Wielkie poruszenie na sali wywołują tuje się świadka, czy nie namówił go mentami, w których jest powiedziane, że 
zeznania świadka Idy Broderowej, któ- ktoś obecnie do zmiany swych zeznań. świadek Benedykt był przydzielony do 
rej akt oskarżenia między innemi zarzu- świadek kategorycznie zaprzecza te- 60 p. p., poczem został on z ewidencii wy 
ca pośredniczenie między poborowymi a mu. kreślony i zapisany do nadliczbowych. 
władzami wojskowemi w Wieluniu, przy świadek Moszek Benedykt zeznaje, że Zaprzecza on znajomość z Broderową, 

- członek prez. 
Zebrani postanowili zwrócić się do po

sła Garbeckiego, cieszącego się zaufa. 
niem mas pracujących, z prośbą o nawią 
zanie kontaktu z nowopowstałą. organi
zacją w Kaliszu i propozycję wspólnej 
pracy. 

Wino Naświetlone 
Lecznicze 

TOKA 
WI MIN 
MEDICINAL 

~alnianiu z poboru. stawał jako rocznik 1904 do poboru w Fajfrem i Konem. 
za przestępstwo powyższe Broderowa Wieluniu, po jakimś czasie, gdy rocznik pat. Nr. 76-25. 

t b ł · · · 1 d · k , 'ł Następnie zeznawało jeszcze kiilrn po-
będzie odpowiada6 przed sądem cv=ilno- en Y JUZ wcie ony o WOJS a, zwroc1 

- J „ ~ · d p K u b d · d · , · dl borowych, którzy również byli zaliczeni w • · karnym, zaś w obecneJ· rozi)rawie wystę- się o . • ., a y owie z1ec się, a- zmacn1a organizm, 
1 t , . . . · · tl ł do ponadkontyngentu, jakimś dziwnym b • dl k puje ona w charakterze świadka. czego os en rowmez i Jego me spo ca. z aw1enny a re on-

Odpowiedziano mu wówczas, ażeby pr"""- zbiegiem okoliczności. Nie przyznali się al tcS i przeto 
:>tóż w myśl aktu oskarżenia są.du woj ~„ oni jednak, ażeby mieli starać się o to i • escen w 

skowego Broderowa miała rzekomo w po szedł po kilku tygodniach i gdy po pew- dawać za te ułatwienia łapówki. niezbędny w kaid. dom• 
rozumieniu z innymi „macherami" wy- nym czasie faktycznie się zjawil, został 
stępującymi również w obecnej sprawie powiadomiony, że przydzielono go do po- Na tern rozprawy w dniu wczorajszym Do nabycia w aptekach, składach 
niejakim Fajfrem i Konem, przekupy- nadkontyngentu. odroczono do poniedziałku rano. aptecznych i składach win. 
wać władze PKU. w Wieluniu, z czego ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~!!1!!!!1~~~!!!!!!!!!~~11!!11!'!!~ ~~~1!1!1!!!!!!!!!!!!!!~!!!!1!!!!~~'!!!!*~·~~~"~"!!&~*1!!!*~4~ 
ciągnęła zyski. 

Na zapytanie przewodniczącego, czy 
ma ona Fajfra i Kona, oświadczyła, że 
tego 03tatniego wogóle nie zna, Fajfra 
t:aś jedynie z widzenia. 

Następuce z2znaje świadek Fuks, rów
nież poborowy 1906 rocznika. Zeznaje 
on, że pewnego razu był on u „machera" 
Kona i pytał się go, czy nie mógłby go 
rwolnić z wojska. 

Kon wówczas oświadczył mu, że nie 
j'est to trudnem do przeprowadzenia, mu 
6i jednak to kosztować 1200 złotych. 

Dzięki jednak zbiegowi okoliczności 
łw:iadek został zaliczony do ponadkontyn 
gentu, przez co zaoszczędził sobie dużo 
pieniędzy. 

W trakcie tego przewodniczący odczy 
tuje zeznania jego, złożonew swoim cza
sie n sędziego śledczego, gdzie stwier
dził, że Sender Fuks i Szmulewicz za po
średnictwem Broderowej dali jakaś su
mę pieniędzy dla pułkoWnika Rog~lslde
g-o, w celu zwolnienia ich z wojska. 

świadek przytem zmieszał się i na za
pytanie przewodniczącego, czy było tak, 

Złodzieje nie próżnują 
Z mieszkania Kligiera Noecha przy ur. 

Skwerowej N2 13 skradziono 100 zł. go
tówką, oraz złoty zegarek i bransoletkę, 
wartości 500 zł. 

W dniu wczorajszym do sklepu owo
carni Gintera Edwarda przy ul. Piotr
kowskiej N2 155 dostali się przy pomo
cy urwania kłódki złodzieje, którzy skra 
dli pomarańczy i różnych owoców na su
mę 1.800 zł., oraz 200 zł. w gotówce. 

Wykolejenie si~ , 
wagonow 

. W dniu 17 b. m. o godz. 20 min. 20 w 
obrębie stacji Kamieńsk na 134-ym ki
lometrze, z będącego w biegu pociągu to 
warowego N2 275 wykoleiły się dwa wa
gony, naładowane drzewem, powodując 
zniszczenie toru na przestrzeni 85 me
trów. Ruch kolejowy odbywał się przez 
pewien czas na jednym torze. Wypadku 
z ludźmi nie było. Wykolejenie wago
nów nastą.piło z powodu wadliwego zała
dowania drzewa. 

Z mieszkania Antosik Heleny przy ul. 
Chłodnej N2 7 skradziono garderobę war Podwójne samobójstwo 
tości 300 zł. 

Z mieszkania Lermana Emila przy 
ul. Zawadzkiej N2 24 skradziono bieliznę, 
wartości 1000 zł. 

Z mieszkania Grosman Gondy przy ul. 
Żeromskiego J\1'2 17 skradziono bieliznę 

wartości 650 zł. 
Pilcerowi Moszkowi skradziono w do

mu modlitwy przy ul. Żeromskiego N2 1 
futro na lirach, wartości 500 zł. 

W dniu 19 b. m. między godz. 14 a 15 
z podwórza firmy „Karol Kroning i Ska" 
przy ul. 6-go Sierpnia N2 5 nieznani spra 
wcy skradli 2 skrzynie przędzy białej sze 
wiotowej, wartości 2.500 zł. 

W dniu 19 b. m. o godz. 23 min. 20 na 
torze kolejowym Łódź-Fabryczna na 3-
cim kilometrze od Łodzi w kierunku Wi
dzewa, nieopodal parku 3 Maja, dwie ro
botnice fabryczne: 17-letnia Marja Soho 
tówna, zam. przy ul. Rokicińskiej N!! 14 
i 18-letnia Jadwiga Solecka, zam. przy 
ul. Wysokiej N!! 36 w Łodzi po napiciu 
się w celu samobójczym esencji octowej, 
rzuciły się następnie pod idący pociąg o
osobowy. 

Sobotówna poniosła śmierć na miej
scu, Solecka zaś uległa złamaniu prawe
go obojczyka i poranieniu głowy. 

Solecką w stanie ciężkim odwieziono 
do szpitala w Radogoszczu. 

Przyczyna rozpaczliwego żroku robot
nic nieustalona. 

Z .tYCIA STOW. ROB. CHRZEść. 

Dziś, t. j. w niedzielę, odbędą się ze
brania w następujących oddziałach Stow. 
Rob. Chrześć. : o godz. 5 po poł. w pier
wszym, o godz .5.30 po poł. w drugim ter 
minie Walne Roczne Zebranie na Widze
wie prz yul. św. Józefa 11 ; o godz. 5 po 
pot pogadanka na Dąbrówce przy ulicy 
Rzgowskie~ ifiiUiiCBii:Efiiiiiiii!iiiiiiiiir.i;iiieii~!ii:i~~~~~iii:iii..iim;;;~;;;iiiii.iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii~~ 

CIERNISTA· DROGA KSIĘŻNICZKI WORONCEW 
ROCZNE ZEBRANIE SPóLDZIELNI 

,,POSIEW". 
To, co strąciło w przepaść Rosję: pijackie orgje bestjalskiego chłopa-Rasputina, który rządził 

państwem. 

W rolach głównych: Włodzimierz Gajdarow, Grzegorz Chmara, Mary Kid i In! 
Pieśni rosyjskie odśpiewa znakomity tenor p. ULLAS. 

Jutro premjera 

Kino SPÓŁDZiELNIA. 

~oc~ne Ogólne Zebranie członków Spół
az1elm Robotników Chrześcijańskich Po 
~i~w" odbędzie się nieodwołalnie w p~~ie 
aziałek, dn. 22 b. m. o godz. 7 wiecz. w 
pierwszym, o godz. 8 wiecz. w drn()'im ter ~~~=~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~==~ 
'1inie w Domu Ludo~m. przy uf. Prze-
jazd 84. -

Przyjmowanie kal!dydatek 
do Miejskiego Sem. Zeńskiego 

Podania kandydatek na 1-szy kurs Miej 
skiego Seminarjum żeńskiego im. A.. 
Szycówny pr.zyjmuje kancelarja Semi4 

narjmn ul. Zagajnikowa_ 54) od d~ia 1 
do 15 maja r. b. włączme, w godzmacb 
urzędowych od 10-ej do 13-ej. 

Do podania winny być załączone na. 
stępujące dokumenty: 1) życiorys, napi 
sany własnoręcznie przez kandydatkę, 
2) świadectwo szkolne, 3) met!Yl~a, 4), 
świadectwo powtórnego szczep1ema os-
py względnie karty zdrowia. , . 

Do Seminarjum mogą hyc przyJęt6 
słuchaczki zupełnie zdrowe i bez żadnych 
wad fizycznych. 

- Ładnie się sprawujesz. Słyszałenl 
że masz zapłacić karę sądową za Dobicie 
żony. Ile?' 

- 10 złotych ·40 groszy.i 
.- Za co te 40 grpszy? 

Nie wiem. Ale s.~ że to ~ 
oil .~ 
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\llie!ki epos morski ! 
Epopea miłości i kors~:u·§t,va . ~ r 1ezwyc1ęzona 

fregata 
Dramat w 14 aktach 

Reżyserji JAMESA CRUZE 

W rolach głównych: 

Estera RALSTON 
Charles FARRELL 
George DANEROFT 
Wallace BEERY. 

NASTĘPNY PROGRAM: 

Wołga, Wołga.a. 

· poleca z własnej 

wytwórni KAD s 
Nawrot 20, tel. 35.74, 

ZAR DZIECIĘCY Poleca: NA SEZON WIOSENNY Paletka dla dziewcząt i chłopców, SUKI:EN'Kl 
wełniane, aksam, crep-de-chin, ubranka wełniane, aksam, jedw. Bielizna. Fartuozki 

BOGATY WYBÓR MUNDURKÓW dla uczniów i uczenie. 
TA N I O! ELEGANCKO! DOGODNE WAR.UNKTI 2 z..: 1-: PIOTR'KOWSKA 82 w podw. a-i :-: 

wszechilwiatowej 
sła-.yy OWERY „Brenabor" 

oraz różnych 

marek 

krajowych 

Patefony, 
Płyty 

zagranicznych w dużym wyborze 

od5iłQtych GARDEROBĘ: JEDWABIE, 
DAMSKĄ KOŁDRY, 

Kokoszko i Boryse1Mricz 
ŁÓDŹ B 39 

6-go sierpnia Nr. 3. 

. w wielkim wybe:rze poleca 

• c ATY 
Żadnych procent6w nie dolicza się ł · tygodniowo MĘSKA TOW ARY 

i DZIECINNĄ i OBUWIE 
U•aga1 wazelkłe artykal)' na mleJacu! 

~41łłł?HAM.a.IMI & 11• a FRONT, PIĘTRO W.... ~lail'i!'.1'111 ~ .iEi FELEFON 71- 2: 

PRZY UL. NARUTOWICZA I Do akt Nr. 802 
róg Tramwajowej 1929 r. · 

czynny cały dzień Ogłoszenie A PARK ___________ "'!""____________________ Komornik V re-

wiru Sądu Grodz-

!owery i części 
8l"8Z gramofony ł 
pl yt y na dogod
DY,ć:h waraukach 

polec,i 

MAKS HOFFRICHTER, Piotrkow. 134. 
Budowa ł reperacja rowezbir I motOOJk1 
Emaljowanle swa ł ałklowanle aęłeL -

ZAWIADOMIENIEi 
NUiiejszym zmadamiamy. ii z I dniem 2S b. m. t. j. 

w czwart~k. otwieramy na ogófue żądanie p. p. koleg6w sp. 
Kursa W1CC%tNOWe, czesania, ondulacfi I farbd'Wania pod 
wybitnym kie."Unldem siły zawodowej. 

ul. Slenkłewtcza Nr. 15, D p. 
N. P. K~rsa ro:i:;poozyna llłq dla pocątkufącyeh i dokształ

ca1ących. 
P. S. Prosz~ o wC%dniejazo iiapisywauio się gdyż, ilo~ć 

ogramezona. St 
ansy Cechu: St. Dar1kL 

flltJlltll 

f A~:ir~~f~~:~ 
J. KUKLINSKI . 

ŁÓDZ, uL ~achodnła 22, teL 78·11 

poleca po cenach najniższych lustra 
trema, tualety; jasne, ciemne w orygi~ 
nalnych ramach oraz lustra wiszące. 
Meble pojedyncze oraz całkowite urzą
dzenia najnowszych stylów. Zakład 
tapicerski. Odnawianie i poprawianie 

luster z przeniesieniem do domu. 

Sprzedaż NA RA TY i ZA GOTÓWKĘ. 

1 k' . . . ' •. pOAS -ieJ B. n1emi:ec~uej 

wyuczaHENRYK BERMAN 
ul. Przejazd 19. Tel. 36-05 972 

Zapisy codzi~nnie od' 3-ej do 5-ej po południu. 
U~ AG,('l: W dnm 20 b. m. rozpoczynam ostatni przed
wa..::ac}1ny kurs stenografji polsk. i niem. (przyśpiesz.) 

Do akt Mr. 541. 
542 1929 r. 

Obwieszczenie. 
Kol)lornik Sądu 

Grodzkiego w Ło
dzi, XV rewiru, za
mieszkały w Lodzi, 
przy nL Radwań
skiej 3, na zasadzie 
1030 art. Post. Cyw. 
ogłasza, że w dniu 
30 kwietnia 1929 r. 
od irodziny 10-ej 
rano w domu Nr.257 
przy uL Piotrkow
skieJ odbędzie się li
cytacja rnchomości, 
należących do Ka
rola i Anny małż. 
Kwaśniewskich, 

składających si~ z 
mebli, oszacowa
nych na zł. 1335. 

Spis rzeczy i sza
cunek tychże przej
rzany być może w 
dniu licytacji. 

KOMORNIK 
R. Sakkiłari. 

Do akt Nr. 653, 
654 1929 r. 

Obwieszczenie. 
Komornik Sądu 

Grodzkiego w Ło
dzi, XV rewiru, za
mieszkały w todzi, 
przy ul. Radwań
skiej 3, na zasadzie 
1030 art. Post. Cyw. 
ogłasza, Że w dniu 
30 kwietnia 1929 r„ 
od godz. 10 rano 
w domu Nr. 257 przy 
ul.Piotrkowskiej od
będzie się licytacja 
ruchomości, należą
cych do Karola i 
Anny małż. Kwa
śniewskich, skła
kających się z lo
downi i aparatu do 
piwa, oszacowanych 
na zł. 500. 

Spis rzeczy i sza
cunek tychże przej
rzany być może w 
dniu licytacji. 

KOMORNIK 
R. Sakkiłari. 

kiego w Łodzi, 
Leon Wąsowski, 
zamieszkały w Ła
zi, przy ul. Wól
czańskiej 10, na za
sadzie art. 1030 U. 
P. C. ogłasza, że 
w dniu 8 maja 
1929 r. od godz. 10 
rano w Łodzi, przy 
ulicy W schodni ej 
51 odbędzie się 
sprzedaż z przetar
gu publicznego ru
chomości, należą
cych do Moszka 
Kurca i składaią
cych się z pięciu 
sztuk towaru spod
niowego, oszacowa
nych na sumę Zł. 480. 

tódź, d. 20 kwiet
nia 1929 r. 

KOMORNIK 
L. Wąsowski. 

Do akt Nr. 373 
1929 r. 

Ogłoszenie 

Do akt Nr. 1640 
1928 r. 

Komornik V re
wiru SaduGrodzkie

Nr. 561 1929 'r. ~o w "Łodzi, Leon 

Obwieszczenie. Obwieszczenie. Wąsowski, zamiesz-
kały w Łodzi, przy 

Komornik Sądu Komornik Sądu ul. Wólczańskiej 10 
Grodzkiego w Łodzi Grodzkiego w Ło- na zasadzie art.1030 
XV rewir.u: zamie- dzi XV rewiru, za- lT p C ł 

k ł . . . og asza, 
sz a y w -l.odzi, mieS1tkały w Łodzi, że w daiu 7 maja 
przy ul. Radwań- przy ulicy Radwań- 1929 r. 0 godz. 10 
skiej 3, na zasadzie skiej 3 na zasadzie rano w Łodzi, przy 
1030 art. Post. Cyw. 1030 art. Post. cyw., ul. Cegielnianej 68 
ogtas:m, że w dniu ogłasza, że w dniu odbędzie sii; sprze-
30 kwietnia 1929 r. 30 kwietnia 1929 r. daż z przetargu 
od godz. 10 rano od godz. 10 i·ano pub~icznego rucho
w domu Nr. 275, w domu Nr. 226 mości, należących 
przy ul. Piotrkow- przy ulicy Wól- do Eljasza Rozen
skiej odbędzie sie,li- czańs!cbj odbędzie blat.bi składających 
cytacja ruchomości, się Ji~ytacja ;ucho- się z dziesięciu 
należ.ących do Sa- mosc1, nale:i:ącyc!ł warsztatów tka-
lomona i Geni małz'. do S · J · eweryna 1 ani- i ckich i szlauch-
Altman, składają- ny Audrzejewski~i1, il •zp"lma·'--...ny o-h . bl' 1 ł ' . l . ~ ~ „.J ' cyc s1i; z me 1, s . .:. ao.niqcyc i się z· szacowanych na su-
oszacowanych na, mebli, osinc•)Włl- me; Zł. 4.SOJ. 
na· zł. 107.). nych na zł. 825. 

Spis rzecz-y i sza- Spis rzeczy i sza-
cunek tychże przej- cunek tychże przej· 
rzany być może w rzany być może w 
dniu licytacji. d:iiu licytacji. 

Łódź, cln. 20 kwie
tnia 1929 r. 

KOMORNIK 
L. Wąsowski 

KOMORNIK I KOMORNIK 
R. Sakkiłari, R. Sakkiłari. flliiUfJfl~ 

M'tFtM11W*&MĄ 

Do akt N. 1460 
1928 r. 

Ogłoszenie. 
Komornik V re

wiru Sądu Grodz
kiego w Łodzi, Le
on Wąsowski, za
mieszkały w Łodzi, 
przy ul. W ólcza1i
skiej 1 O, na zasa
dzie art. 1030 U. 
P. C. ogłasza, że 
w dniu 7 maja 
1929 r. od godz. 
10 rano w Łodzi, 
przy ul. Kilińskie
go 49, odbędzie się 
sprzedaż z prze
targu publicznego 
ruchomości, nale
·żących do Bajrycha 
Deresza i składa
jących się z mebli, 
oszacowanych na 
sumę złotych 450. 

Łódź, dn. 20-go 
kwietnia 1929 r. 

KOMORNIK 
L. W l\SOWskł. 

Do akt Nr. 777 
1929 r. 

Ogłm1zenie 
Komornik V re

wiru Sądu Grodz
kiego w Lodzi, Leon 
Wąsowski, zamie
szkały w Łodzi, przy 
ul. W ólczańskieł' 10, 
na zasadzie art. 030 
U. P. C. ogłasza, Że 
w dniu 10 maja 
1929 r. od godziny 
10 rano w Łodzi, 
przy ulicy W scho
dni ej 51 odbędzie 
się sprzedaż z prze
targu publicznego 
ruchomości, należą
cych do Moszka 
Kurca i składają
cych się z sześciu 
sztuk towaru na 
spodnie, oszacowa
nych na sumę zł.600. 

Łódź, dnia 18-go 
kwietnia 1929 r, 
KOMORNIK 

L. W 11soW11ki. 

"* 
Do akt. Nr. 818 

1929 r. 

Ogłoszenie 
Komornik V re

wiru SąduGrodzkie
go w Łodzi, Leon 
Wąsowski, zamiesz
kały w Łodzi, przy 
ul. Wólczańskiej 10 
na zasadzie art.1030 
U. P. C. ogłasza, źe 
w dniu 14 maja 
1929 r. o godz. 10 
rano w Łodzi, przy 
ul. W schodni ej 51, 
odb~dzie się sprze
daż z przetargu 
publicznego rucho
mości, należ_ących 
do .Moszka Kurca 
i składającycJt si~ 
z towaru oszacowa
nych na sumę zł. 
900. 

Łódź, dn. 18 kwie
tnia 1929 r. 

KOMORNIK 
L. Wąsnwski 

D<> akt. Nr. 851 
1929 r. 

Ogłoszenie. 
Komornik V .Ie

wiru Sądu Grodz
kiego w Łodzi, Leon 
Wąsowski, zamie
szkały w Łodzi przy 
ul Wólczańskiej 10, 
na zasadzie art. 
1030 Ust. Post. Cyw. 
ogłasza, że w dniu 
29 maja 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w lodzi, przy ulicy 
Kilińskiego Nr. 49 
odbędzie sii; sprze
daż z przetargu 
publicznego rucho
mości, należących 
do Mordki Mendla 
Kona i składają
cych się z pianina, 
oszacowanych na 
sumę zł. 1500. 

tódź, dnia 18-go 
kwietnia 1929 r. 

KOMORNIK 
L. Wąsowski. 

Sprzedaż 
starych gazet po 
cenach konkuren
cyjnych, Trompkow
sJd. Składowa 23. 

799 

Do akt Nr. 1430 l Do akt Nr. ?2$ 
1923 r ln:.> r. 

0 ,· . Ogłoszenie 
g o.szenie Komornik V re
Komornik V re- wiru Sadu Grodz

wiru Sądu Grodzkie- kiego w Łodzi, Leon 
go w Łodzi, Leon Wąsowski, zamie
W ąsowski, zam i es z- szknly w Łodzi, przy 
kały w Łodzi, przy ul. Wólczańskiej 10, 
u!. Wólczańskiej 10, na zasadzie art. 
na zasadzi~ art.103) 1030 U. P. C. o"ła
U. P. C. ogłasza, sza, że w dniu 
że w dniu 8 maja 11 maja 1929 r. oó 
1929 r. o godz. 10 10-ej rano w Łodzi, 
rano w Łodzi, przy przy ul. P1·ez. Na. 
ul. Pir:imowicza 10, rutowicza 20 odbę· 
odb~dzie się sprze- dzie się sprzedaż 
daż z przetargu z przetarzu publi
pu blicznego ruch o- cznego rnchomośc~ 
mości, należących należących do firmy 
do Jakóba Szymkie- Restaurant „Oaza„ 
wicza i składających i skład~jących się z 
si" z mebli, osza- fortepianu, oszaco
cowanych na sumi; wane!j'o na sumę 
złotych 780. zł. 1500. 
Łódź, d. 20 kwie- Łódź, dn. 18-g6 

tnia 1929 r. kwietnia 1929 r. 
KOMORNIK KOMORNIK 

L. Wąsowski L. W~sO\'i'Skl. 
u;w sp;;i;pptif&tlriN!tb~i ~W®™ ti M 

Tylko za 375 zł. 
Tylko POLSKKEmRADJO 
Inż. KRZYŻANOWSKI i S-ka 

Andrzeja Nr. 4 

Otrzymasz kompletny aparat 3 lam-, 
powy wraz z lampami baterją, 
akumulatorem, głośnikiem, CZ"'9, 

ściami i anteną. 

Własna siedziba 
Place letniskowe porośnięte lasem sOlf.o 
nowym 40-Ietnim jeden kilometr od mia
sta Poddębic przy stacji kolei ł szosie 
są do sprzedania na dogodnych warun• 
kach po 70 groszy za mtr. kwadr. Na 
miejscu można nabyć kamień budowlany 
dziesieć razy tańszy od cegły. Wiado
mość w Poddębicach u Grabiszewskiego, 
ulica Sworawska. 821 

t1m••~~=s••••• 
Potrzebni chłopcy 

do sprzedaży i roznoszenia gazet. 
Wiadomość w Administracji Huła. 

gataaaa:aaaoam 
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Dziś i dni na§tę"' nych! 
Ostatnie słowo realizacji, g:ry, wystawy 

i kinotechniki! 

Natchnione al!'cydzieło znakomii:ego B„ A. Duponta 

. , CY (Piccadil·y) 
Potężny diramat · współuesny według słynnej powieści A. Bennetta 

w roli głównej: A . NA 'RfiA WONG 
genjalna chińska tragiczka : !Yo! · 

Głośny na cały świat taniec "li)reszcz Piccadilly" wyk. słynna tancerka Giida Gray (M. !Y'!ichalska) 

Wspaniała ilustracja muzyczna w wykonaniu wielkiej orkiestry symfon..pod dyrekcją 1:eodora R?d~ra. 
Początek przedst. o godz. 4-ej po poł., w sob. .i r;iedz. o godz. 12-eJ w poł:, os~a.tmego o 10-eJ w1ecz. 
Ceny miejsc na pierwszy seans od 1 zł., w sob. 1 medz. od 12-3 pp., wszystkie m1e1sca po SO gr. i 1 zł. 

Na raty i za gotówkę ! 

Fabryka luster, 
stolarnia i niklarnia 

Wielki wybór MEBLI, trem, toalet 
i lnster wiszących. 

. i. Przyimnje się do niklowania i srebrzenia 
: " platery, wszelkiego rodzaju sprzęty do

mowe, chirurgiczne, rowerowe i t. p. 
Przedsłęb. rob6t szklarskich 

i sprzedał seyb 

Hallo·' u 
, . 

mow1 

li • llllllllłlifi 

Poznań! 
Na przeciąg Wystawy Krajowej w Poznaniu odstąpie 

3 pokoje (Kat. 2) umeblowane ze światłem elektrycznem, łazienką 
na pierwszem piętrze, blisko terenu wystawowego. 

Jan Candryk, Łódź 9 

Adres: Poznań -Jeżyce, ul. Samarzewskiego Nr. 38, 
Działoszyńska. Telefon 65-27. 

ul. Piotrkowska 255. GłóWDa 11, tel. 59-03 

Fabryka, Łomżyńska 14. 

Największy wybór 
mebli 

od najskromniejszych do luksusowych 
znafdziesz tylko 

W magazynie mebli 

Zjednoczonych 
Stolarzy i Tapicerów 
w Łodzi, Sp. z ogr. odp. 
Narutowicza 45 - tel. 60-02 

STALE NA SKŁADZIE• 

kompletne urządzenia mieszkań, jak 

r6wniei pojedyńcze meble jako to: 

urządzenia pokoi sypialnych, 
stołowych, gabinetów, salonów, 
.kuchni, meble klubowe, biu-

rowe I t. P• 

Przyjmuje sil( również wszelkie zamó

wienia w zakresie wewnętrznej 

architektury 

Długoletnia gwarancja 

ZARZĄD 

I frmclll~!Dmm:mlB!lllZlaamw:m:~~~ 
Magazyn wykwintnego obuwia 

W. GÓRSKI 
ŁÓDŹ 

ul. Sienkiewicza 

Poleca eleganckie o
buwie najnowszych 

fasonów. 
Firma kłlkakrotnie dyplomowana. Własny wyrób. 

Ceny umiarkowane. 

UWAGA: Wielki wybór obuwia dziecinnego 
1426 i dla młodzieży szkolnej 

aaa~~D&Ema:::~.-~' 

Zakład Zegarmistrzowsko
Jubilerski 

H BEL 
ul. Piotrkowska 100, ~tel. 25-35 
Najlepiej wykonywa reperację naj
rozmaitszych zegarów biurowych fa
brycznych, elektrycznych, kontrol
nych, antyków, wieżowych (nowe 
wstawia) jak również zegarki bijące 
chronometry, chronografy, sztopery 
i wszelkie najprecyzniejsze zegarki 
damskie, szybko, tanio i solidnie 
na każde :i:ądanie we własnej pra
cowni pod osobistem nadzorem 

Firma egzystnie od 1912 r. 

RadJ·oaparaty i części d? b~dowy poleca-
my po na1tanszych cenach 

i najdogodniejszych warunkach. Dobry 3-lampowy 
aparat bez akcesorji tylkolL!O zł., ładowanie aku
mulatora zł. 1.50 gr. Uwaga! Przerabiamy tanio 
stare aparaty na najnowsze typy. 

Łódzkie Tow. Radjowe, Piotrkowska 107 

BURCHARDT i OLEJNIK 

ELEGANCKIE PANIE! 

zi~~p:~u~:z~~ę w wiosenne palta 
w magazynie wykwintnej 

konfekcji damskiej 

Z GLIKSMAN Glówm:„ l (róg 
• • ' Piotrkowskiej) 

Sprzedaż na raty i za gotówkę ! 

wszelkiego rodzaju w wielkim -wyborze 
poleca 

ii 

ert 
ŁÓDŹ, ul. Wólczańska 109. 

Telefon 30-08. 

Dr. med. 

UPEL 
Szkolnia 12. 

Choroby włosów, skórne, weneryczne 
i moczopłciowe. Naświetlania lan:pą 
kwarcową i prom. Roentgena (egzematy 

nowotwory złośliwe) 
Przyjmuje od 6-9 wiecz., w niedziele 

od 3-6 po południu. 

Poradnia 
W en ero logiczna 
Lekarzy Specjalistów 
'ul. Zawadzka Nr. 1 

Czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
w niedziele i święta 9 - 2 pp. 
od 11-12 i 2-3 pp. przyj-

muje kobieta lekarz 
leczenie chorób wenerycznych 
moczopłciowych i skórnych 

Badanie k:-wi i wydzielin na 
syfilis i tryper 

Niemoc płciowa i Konsultacje 
z neurologiem i urulogiem 

Gabinet Światło-Lec7niczy 
Kosmetyka lekarska 

Oddzielna po 'lbia dla kobiet 
POR. )J.\ 3 zł. 

DOKTÓR 

W łt!ICOW~ ICI 
Cegielniana 25. Tel. 26-87 

Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych 

Elektroterapja. Leczenie lampą kwar
cową. Badanie krwi i wydzielin. 

Przyjmuje od godz. 8-10, 12-2, i 4-8 
w niedziele i święta 9-1 

Dla pań od 4-5 oddzielna poczelcalnia. 

Dr. med. 

t Elł 
Dzielna 9, tel. 28-98 

Choroby skórne weneryczne i mo· 
czopłciowe. 

Przyimuje od 8-10 i od 5-8. Leczenie 
lampą kwarcową. Oddzielna poczekalnia 
dla pań. Dla pań od 3-5 pl). 1449 

Str. tt 

6 O 
stacyj nadawczych dr:,;y . 

. masz na naszym ap<ira
cie RADJO 5 lampowym 
„Ultravox" z lamp<} ekr.::
nową tylko za 700 d. 

(bez lamp). Ustawiamy aparaty 
na próbę BEZPŁATNIE. 

POLSKIE RADJO 
Inż. Krzyżanowsid i §m~t:a 
940 uL Andrzeja Nr. 4 

Posiadacze rowe1·ów ! 
Wasze niemodne lub połamane ramy 
przerabiam na najn:ows:?:y far.on fran
cuski oraz odświeżam i nikluje po 
cenach przystępnych. Wykonanie so-

lidne i szybkie. 950 
L.·TALER 

ul.Główna 36, tel. 50-42 lub BnłutyEngla8, 
(przy Aleksand.) Przyjmuje się wszelkio 

części do spawania na poczekaniu. 

Druciane ;~~i;:ti, 
Tkanmy 

Gazy miedz. do filtrów 
~"Rabitz "do robót betonowych 

we wszystkich metalach wyrabia 
i poleca 

UG 
ŁÓDŹ, Wólczańska 151, telef. 28-97. 

Dr. med. Bogusławski 
leczy naturalną bezlekarstwową metodą 
kręgarstwa choroby, nerwowe (niemoc 
płciowa, astma), przemiany materji (reu· 

matyzm) i kobiece. 
Godziny przyjęć od 5-ej do 8-ej. 

ul. NAWROT Nr. 2, pierwsze piętro, 
944 trzecie brama. 

Dr. med. Niewiażski 
ul. Andrzeja S, tel. 59-40 
Choroby skórne, weneryczne, mo-

czopłciowe i niemoc płciowa 
Elektryzacja. Naświetlanie lampą 
kwarcowi\• Badanie krwi i wy

dzielin. 
Przyjmuje od 8-10 r. i od 5-9 w. 
w niedziele i święta od 9-1 r, 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 

Dlł• HE 
Choroby skórne i wener. 
ul. Nawrot 2. Tel. 79-89 

Do 10 r. i 4-8 w. Dla pań specjalne 
godz. 3-5 po poŁ, w niedz. od 11-2 pp. 

Dla niezamożnych ceny lecznic. 

Akuszerka 

G. Sałimonowa 
ul. Szkolna 12 

Przyjmuje zamówienia. 

······=······' I 
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Dziś i dni nas~ąpnycli 2 

KINO 

z KSIĄŻĘTA NA YGNANIU (Mary L 
MOTTOz Pośród dol'Jtatk6w można być n~dzarzem. 

Dramat życiowy w 12 akt., na tle prawdziwego zdarzenia, Interesujące przygody ksi~:iniczki rosyjskiej, którą wygnała z ojczyzny pożoga bolszewicka. 

W rolach głównych: Nasza rodaczka ulubienica Publiczności J ... YA r.1ARA, K. Sam· 11 oo '& 
borski, F. Louis Lerch, J. Mierendorf. Do powyiszego obra7:u został zaangażowany !! Następny " · Jl lf'łl'1T .«:!-.. 

chór rosyjski, który odśpiewa pieśni rosyjskie. iii program: JJ ~~" • 
Fabryka meblł trzcinowych I bambusowych 
oraz wyrobów koszykowych i kony dla fabryk 

udolf Gall właść. St. NOW AK 
ŁÓDŹ, u.L Nawrot 4. Telefon 36-71 

Nagrodi:oaa 4-ma medalamł sagnmic:znomł I dyplomami krajowemi 

Na letnl.ska• ro c ~11.ach zniio ayoh poleca: mebl~ tr:z~inowe 
• wiklinowe od ~nycli do DaJWYlcwintnie1szych 

leialci, koszyczki do robót oru wsz~ galanterię. 
Nowość! ~t~n;: uieprzemalcalnc parasole ogrodowe, w du~ 

SPECJALHOŚĆs KGae dla fahryk i oprawa tae. 

OGRAFUJCIE SIĘ 
gdzie łanio i dobrze 

TYLKO 
„Zjednoczonych Fotograf ów" 

Wdź, uL Narutowicza 13. :·:·:E: Telefon 25-00. 
Ceny konkurencyjne: 

12 Fotografji ... Wiiit 

6 Pocztówek ~ 
6 Fotografji ~==-
1 Portret dilfy ~ar r,.: 

U W AG At 

Zł. 

" 

3 
5 

15 
15 

'p. Amatoniw prżyjilluje się wszelkie roboty fotograficzne. 
~epogoda nie robi rotnl07 w ałjęelacb. 
bkład czynny bez przerwy od 9-eJ do 7-eJ WleC7: 
l,rent6w firma nasza me wysyła. 

• pm~~l1:BIE!!mlillii„ ... _.._„lllllilmlllllim~ 
Cech Mistrzów Policzo•znłków I Dziewlazy 'W Łodzi 

• 
• 
Ił 

„ 

" 

W sobo~ lhda !7 lnnobda korporacja nana obchodzi 

JUBILEUSZ 100-LETNIEGO ISTNIENIA 

9 .-0. 

10 nmo. 
10.30 rano 
12 wpoł. 

12~wpoŁ 

z programem następującym: 
Zbiorlca &aproe:tonych pncdstawłcieli Władz delegacyj 
pokrewnyc~ nwod6w n sztandarami, oraz wszystkich 
członków 1 zaproezonyl:h gości w lokalu Tow. Rzem. 
„RESURSA • w todzi, n1ica KflMskiego 123. 
Wymariz do lr:ośdoła św. ltrzyia. 
Nabożeństwo. 

Naboteństwo w kościele ewana-olicldm Św. Trojcy. 
Powrót do lokalu Strażv Ognfoweł 1-go Oddziału PM!'J 
ul. Koustanłynowskief Nr. 4. 
a) Powitanie gości. 
b) S.Prawozdanie ze 100-letniej dzillłalności Cechu. 
c) Pn:emówienio olr:olieznościowe, 

BANKIET. 
O godzinie 9-ej wieczwcm Zabawa Taneczna dla członków 

i ich rodrla, oraz zaproszonych gości. 851 
b·~~rmllllllilm118111B1111 ... „„„llilill„_ 

ZAWIADOMIENIE. 
Wpt.nr,sorzędnym zakład. fry11jer1kim damskim I męskłm 

IL KUPKI, POŁUDNIOWA 12 
CENY ZOSTALY OBNlŻONB: 

Salon damski: Salon męskłs 
Stnyieule Pa.6 • • • Zł. 0.80 Ool~nle • • • • • • gr. 40 
!!,t,nYienło •cnnuib • • Zł. 0.60 Srtyźenie , • • • • • • 80 
W'oąna andalaoja od • Zł. L- • cbtóp<>llw • • , • 50 
Mycie dowy .....,. &elek. Mycie jłowy • • • • • • 50 
runenfem włoa6w • • Zł. 1.- E!~ktr. ń\aaai • • • • • " 50 

Matdcttre • • • • • • " 70 
Salon damski prowadzony jest pod kier. wybitnego fa. 
chowu p. Frandnka b. współpracownika firmy Radoszycki 

Na nadchodzący 
sezon budowlany 

Żelazo konstrukcyjne, 
Belki żelazne, 

Cement, 
Wapno, 

Tekturę smołow
cową (papę), 

Smołę 

i wszelkie artykuły wchodzące w zakres 
budownictwa poleca ze składu i wagonowo 

„ELI BOR" 
Sp. Akc. HandJowo-Przemysłowa 

Ł. J. BORKOWSKI 
w Łodzi, uL Kilińskiego 70, telefon 4-94. 

SKŁAD APTECZNY 
i PERFUMERJA 

LUCJANA.DRYLA 
ŁÓDZ 

Pomorska 31. Tel. 9-44 
Poleca po najniższych cenach ma

terjały apteczne i kosmetykę 

I 
Nasiona 

Warzywne, pastewne i Kwiatów 
pierwszorzędnych firm krajowych 
i zagranicznych pierwszej jakości 
do nabycia w składzie aptecznym 

• 
.._. ___ l!lllmD•lilmiZiEllmlBllllllBBBISlll Łódź, Plac Reymonta 5-6 

(Górny Rynek)• 

SZKŁO OKIENNE Wszelkie 

Zioła lecznicze 
poleca APTEKA ornamentowe, surowe, matowe oraz szklenie budowli, 

diamenty do rznięcia szkła poleca po cenąch niskich D-ra Farm. 

R. Rembielińskiego 
w ŁODZI, ul. Andrzeja Nr. 28 

telefon 49-91. 
J. OLEJNICZAK, ~f:s~a 14 

990 

UW AG.Az Szkło fnspehtowe w wielkim wyborze. UW AGA: Apteka przyjmuje mocz 
do analizy. 

'\YsZELKladLGŁOWl 

Wyrobu laboratorjum przy aptece 
ST. H i\MBURGA i S-ki, w lodzi, 

ul. Główna 50. 
Wystrzegać się naśladownictw. 

a •M!fMMAtctggm 

111111 

Baczność! 
Bocian się zbliza 

czy masz już 

bieliznę niemowlęcą 

Do nabycia u 

I. FRYMERA 
Piotrkowska 7 5 

Fiłja t Piotrkowska 148 

Ogłoszenia &fBDflDD 
drobne Drzewka 

LE. CZNICA I Nauka I ~z1d:b:Y 0k~:if:r~ 
. --· i t. p. poleca z włas

nych szkółek, Sta
iński, Łódź - Brus-lekarzy specjalistów 

prllty Górnym Rynku 
Piotrkowska 294, tel. 22-89 
przy przystanku tramwajów pabjanickich 
czyi;ma od 10 rano do 7 wiecz. w nie
dziele i świf(ta do 2 po poł. Wszystkie 
specjalności i dentystyka. Kąpiele 
świetlne, lampa kwarcowa, elektryczna, 
Roentgen, szczepienia, analizy (moczu 
kału, krwi, plwocin, wydzielin ito.) ope-

racje, opatrunki, wizyty na miasŁo. 

Porada 4 zł. 
Poradnia dentystyczna i we-
1402 nero logiczna 
dla chór. skrórnych, wenery;:z- 3 zł 

nych i niemocy płciowej • 

Ili 

Student 
wyższego semestru 
udziela lekcji i ko
repetycji. Starszym 
i zapóźnionym me
todą skróconą.Przy
gotowuje do egza
minów. Ratuje za
gro:hme promocje. 
Gdariska 23 m. 2, 
front, I piętro. 853 

Kupno 
i spnedaź 

Biżuterja 
zegarki na rnty, ce· 
ny gotówkowe „Pre
ciosa". Piotrkowska 
123, W podwórzn. 

Zdrowie. 852 

Pianina, 
fortepiany, fishar-

monje najtaniej 
sotzedaje na raty 
Chodkowski, Sien
kiewicza 25. 858 

Biżuterję 
kupuję, pełną war
tość płacę. Solidne 
traktowanie. „Pre
ciosa" Piotrkowska 
123, w podwórzu. 

Sprzedam 
plac 30x40 łokci, ul. 
Słowackiego Nr. 13 
(Chojny). Wiado
mość Łódź, ulica 
Przejazd 88, Toma
szewski. 

Rower 
nowy tanio do sprze
dania, Kielma 27 u 
właściciela sklepu. 

855 

Meble 
Sypialnia df(bow14 
luksusowa, stylowe 
garderoby, szafy, 
łóżka pojedyńcze i 
komplety sprzedaj~ 
i zamienia.Stolarnia, 
ul. Warszawska 1~ 
przy Napiór!cow• 
ski ego. 

Wszystko 
co zechcesz na raty 
od 5 zł. tygodniowd 
bez żadnych pro.. 
centów, nabyć mo
żesz u Eilenberga 
ul. Zawadzka 15. 

Furgon 
piekarski na gU4 
mach i oliwnych O• 

siach do sprzeda. 
nia, Kilińskiego 122, 
Gajewski. 850 

Wolne posady 

Potrzebna 
zdolna chemiczarka 
do pralni chemicz· 
nej od zaraz. Zgło
szenia firma \V. 
Grochowina, ulica 
Sienkiewicza 34. 

98& 

Rć.żne I 
Garaż 
'. poSZUKIWany w cen. 

trulll: miasta •. Zgl;:i
szema ptzyJmUJf 
,,Hasło Łódzkie" 
Piotrkowska 15 

Krawcowa 
przyjmuje do nauki 
kroju i szycia a także 
zasadniczych rysun• 
nków or~z mode
lowania,bielizny mf(• 
skiej, damskiej, mie
rzenie i pasowania. 
Opłata tygodniowa 
Zł. 4. Ul. W ~óllll 
Nr. 10, przy Zgiel'o 
skiej u p. Zając. 

859 

Przyjmę 
panów na mieszka
nie, Radwańska 44, 
tn. 27. 

3 mieszkania 
po 2 pokoje z ku
chnią są do wyna. 
jęcia w nowym do
mu w Radogoszczu 
Wiadomość ul. Za. 
wiszy 17, tel 72-11 
godz. 1-3. 857 

CENY PRENUMERATY a CENY OGŁOSZEŃ MIEJSCOWYCH s Ogłoszenia firm zamiejscowych, chociażby posiadających filjt 
w todzi, a centrale gdzieindzieł·, o 50 proc. drożej od cen miej· 
scowych. Firmy zagraniczne o OO procent drożej. Każda nowa 
podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogłoszenia do zmian-, 
cen bez uprzedniego zawiadomienia. Za terminowy druk ogłoszeń.. 
komunikatów i ofii:ir administracja nie odpowiada. 

'1 todzi z niedzielnym 
!amiejscowa • 
lagraniczna „ 
,dnoszenie do domu 

dodatkłem ilustrowanym mies. zł. 4.10 

„ „ " 5.-
„ „ „ 

„ 
„ 8.
" 0.40 

'ren12meratę można przerwać tylko 1 i 15 każdego miesi4ca 

Konto czekowe w P. K. O. Nr. 65,210 

Na I-ej stronie 50 gr. za wiersz milimetr. 1 łam (strona 4 łamy) 
W tekście 40 „ „ 1 „ 4 „ 
Za tekstem 30 „ • 1 „ „ 4 „ 
Nekrologi 30 „ „ „ 1 „ „ 4 „ 
Zwyczajne 8 „ „ „ 1 „ „(10 łamów) 
Drobne 10 gr., poszukiwanie pracy 5 gr. za wyraz. Najmniejsze 
ogłoszenie 50 gr. Ogłoszenia nadesłane po godz. 7 wiecz. 30 proc. 
drożej. OS!'łoszenia w czerwonym kolorze 30 procent drożej. 

Ógłonenia akcydensowe 30 procent drożej. 

«'ydawca: Towarzystwo Rzemieślnicze .,Resuraa" w Łodzi. Odbito w drukarni własne~ Piotrkowska 15. 

Artykuły, nadesłane bez oznaczenia honorarjum, uważane n 
za bezpłatne. 

Rękopisów zarówno użytych jak i odr:z:uconyó>h redakcj11 
nie zwraca. 

Redaktor odpowiedzialny: Adam Żuczkiewiez. 

,_ 


